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BenZyna z wywróconej cysterny spod Radomia zagroziła Starachowicom 

O ISKRĘ OD WYBUCHU 

s• owo 
ludu 

Cysterna. wypełniona 27 tysiącami litrów benzyny l o leju napędowego, wywróci la si ę: wczo.. 
raj w centrum Starachowic. Z uszkodzonych komórwycieido kHkanaścletyslęey litrów pallwa i 
płynęłowzdłużjezdn i w kierunku Kamiennej. Na ulicach panował w tym czasieduży ruch. Wys. 
tarczyta chwila nieuwagi - rzucona zapałka. niedopałek papierosa - by nastąpił potężny wy­
buch. O skutkach wprost niewyobrażalnych. 
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W walce o częstotliwość 

Kolejka do wizji· 
Do 11-·czoraj pnedluźono termin 

slilada.Ua wniosków o przymanie 
konce~ i na częstotliwości radiowe l 
telewizyjne. 

Gdy w czwartek przed godz. 14 
(pie rwotny termin dosta rczania 
wniosków) zadzwonil iśmy do 
Krajowej Rady Radiofoni i i Tele­
wizj i, powiedziano, te zlotono 
jut 21 7 podań, a kolejka Jest bar­
dzo długa. 

Pelną l istę wnioskodawców, 
których jest ok. 300, poznamy 
wpaź9ziemikupoopub likowaniu 

jej w ,.Rzeczypospoli ter. 
Nieofi cjalnie dowiedzieliśmy 

się, i.e o koncesję na kanał telewi­
zyJny ubiega.J;t się m.in. kielecide 
tirmy .,Juvell:" i .,Maxtel", a kanał 
radiowy- ,.Wiron'". 

D~hodzil a godzina 12, gdy 
sk ręcająca z ulicy Radomskiej 
w ulicę Krzosa cysterna, kierowa-

r-;;;;;;;;;;-~,.:,. 661 Tomasz Brożyna 

(gk) na przez Grzegorza S., a należąca 
do HurtowniPaliwiOiejówwMile­
jowlcacbkoloRadomia przewróci­
la s ię na bok. Przez pop~kaneścia­
ny komór wylewało się paliwo 
i stromą w tym miejscu ul. Ra· 
d omską płynęło w stronę przejaz­
du kolejowego i rzeki Kamiennej. 

Na bruk 
Busko bez sanatoriów? 

mi,strzem Polski 
Duży sulttes odniósl kolarz 

DEK-Mebll-R:adił Kielce, TO­
MASZ BROŻYNA, Idob)"!!'ajljc 
z.loty med:al podczasrozegranych w 
Lublinie mistrzostw Polsld w jet­
dDelnd,.,.-i duałnejnacz.as. 

Szcz.ególynastr.l9. 

Chwilę grozy przeżywali n:b.sz­
cza mieszbDcyuS)1uowanej w pob­
liżu kolonii domków fabrycznych. 
Naszczę:ściepo l icja i st raż miejska 

j ut kilka m inut po wydarzeniu za-
bezpieczyły miejsce wypadku. 

Ruch samochodowy i pieszy kie­
rowano na okrę;tne trasy. 

Strat potama przystąpiła do 
ograniczania skutków katastrofy. 
Na miejsce przybyła te!jednostka 
ratownictwa chemicznego z Ko­
mendy Wojewódzkiej Straty Po­
:t.amej w Kielcach pod dowódz­
twem kpt. Zbigniewa Moszaaka. 
Akcją dowodził komendant Rejo­
nowej Straży Potamej w Stara­
chowicach kpt. Ryszard Kęphiskl. 

Dzięki szybkiemu dzialaniu częśC 
pal iwa przepompowano z uszko­
dzonej cysterny do innej. Wiele 
jednak wylalo s i ę; na jezdnię: ulicy 
Radomskiej, na odcinku od skny­
towania pny tzw. zegarach do ul. 

Hutniczej. Rode11-isko to ud• lo się 
zneutnUzowa~ za pomoq trot.in, 
pi•sku i substanQI chemicmych. 
T ylkoniewielkie ilości przedosta· 
ly się; kanalem burzowym do Ka­
miennej. Młodszy brygadier Sta­
nislaw Ka'frJIIec zapewnił "Słowo 
Ludu•, te udało się uniknąć za­
grotenia ekologicznego. 

Po dwóch i pól gCHłzinach d.tial ań 
stnlliy l policji opano.-ano sytuac;ię. 
Jednak do pótnych godzin 
wieczornych trwalo usuwanie 
z jezdni piasku, trocin i środków 
chemicznych. Dziś na wspomnia­
nym odcinku ul. RadomskieJ dla 
samochodów będzie obowlqzy· 
wet ograniczenie n.ybkości. (ber) 

Jacy jesteśmy ••• Koń ~ócił. do stajni 

... dy""'"··~,.,...,>J ,...,. .,,,,,,..,.,,.,,.,, ..... Czyubo"'.rr.- Jeździec bez głO'W'J 
tekstem doc:zęstodr:amatycznychrollnOw był op~nypnezoas(l"'ltdo-

kon.anywKJekach pnezgruJH,:wyrostkówaa dwócll dziewayaada.Oila- Po aterec:h godzinach pościgu na przedmieściach Krakow.&- po-
ry 11·olaly o pomoc. Przechodnie odwracali &łowy: obojętni, lłieczull, ill. krakowska policja utlZ)·mala wiedział "Słowu" nadkomisarz 
Czy tacy jesteśmy - pruczytasz w ponłetbillko-ym ,.SL., w p~tek o cn~"artej rano mleszk1ń- Józer Gawlik z krakowskieJ Ko-

Politechnika Świętoknys~ - ruszyła! 

Na międzynarodowo 
Ś11iętokrzyska 

w Kielcach rozpoczęl:a wczonaj swój 
29 rok akademicki. 

Rektor PŚ prof. Andnej Neimitz 
zapowiedzia ł, iż ponad 3,5 tys. stu­
dentów rozpocznie zajęcia w bar­
dzo zmienionym systemie s tu­
diów. Nauczanie zostanie zastą­
pione autentycznym studiowa­
niem (o je d n{\ piątą zajęt w salach 
dydaktycznych mniej), zwiększo--

no samodzie!nośC studentów, ale 
też przepisy dyscyplinujące. W ża­
kowskim środow isku powinno 
b)i miejsce na własny zespól mu­
zyczny, taneczny, kabaret. 

W uroczystości wz ię l i udzial: 
wojelfOda Józef Ploskonka, biskup 
Kazimierz Ryczan, nowi parlamen­
larzyści (w komplecie) oraz przeds­
tawiciele uczelni rosyjsklt>j, Cn~ncu­
s.kiej i ameryklńskiej. (kk) 

ca woje11·ódZ11n1 ldeledd eco, który mendy Wojewódzkiej Policji, - W 
ui::lekl przez szczere pole na skra- akcji uczestniczyły dwa radiowo-
dzionym koniu wartym 10 mln 21. zy. Mimo blokady dróg zlodz1ej 

43-letni Sławomir K.., mieszka· wymykał się, po niewat uciekał la· 
jący na pograniczu województw sami i polami. Na komec policjant 
kie leckiego i krakowskiego, biegi za przest~pcą i dzlę;ki temu 
ukradł l bm. konia w miejscowoś- go złapaL 
ci Pobiednik Wielki (woj. krakow- Decyzją prokuratora rejonowe-
skie). Mial pecha- wyglądająca godlaKrakowa-NowejHutySia-
przez okno gospodyni zauwaźyla, womir K. został tymczasowo 
jak złodz iej wyprowadza konia ze aresztowany pod zarzutem kra­
stajni i zawiadomiła po l icję. dziety. Korl. wrócił dostajni wlał-

- Koniokrada zatrzymaliśmy cicieli. GRZEGORZ KOZERA 

~ UWAGA, UWAGA !11 

~ '-~.:1 tJ Rozlosujem)' 
.p._ ~ ćl 20cenn)'chnagr6d, w ł)'m 
-~o · '?:ll\;o telewizor m-ki "sony" 
~!A c'Lfi dla wszystkich P. T. Klientów, 

lei.[0-47)652~81do89, 

ILt6126-'2euktQI. 

ru~nss-11--36 

którzy w okresie 
1.X.93 r .- 3 0 .XI.93 r . 
zakupią w Cukrowni 

"Częstocice" jednorazowo 
co najmniej 1 O ton cukru. 

Losowanie nagród 
8.XII.1993 r. 
w Ostrowcu. 

ZAPRASZAMV. 

http://sbc.wbp.kielce.pl/
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"Polagra · 93" 
Pomali. 2300 wystawców z33 

państw bierze udział w rozpo­
czętych w piątek w Poznaniu 
Międzynarodowych Targach 
Rotno-Przemysłowych "Polag­
ra'93",a takte w towarzyszącym 
im Międzynarodowym Salonie 
Teehniki Pakowania i Maaazy­
nowania "Taropak • 93" oraz 
Krajowej Wystawie Ogrodni· 
czej. W ich otwarciu wzięła 
udział premier Hanna Suchoc· 
ka. (PAP) 

Bezołowy kontyngent 
samochodów 

Warszawa. W bezcłowym 

kontyngencie 1994 r. znajdzie 
się 33.620 samochodów, 33,5 
tys. wozówosobowych i 120 cię­
tarówek. Jeszcze nie wiadomo 
ile bę;dzie aut z katalizatorami 
spalin. ,.Czynimy starania, by 
zwi~ksz)'C ich liczb~. zmienić 
proporcje. Stanowisko EWG 
w tej sprawie ~dzie znane po 
S bm." (PAP) 

Kern oskarżył 
teściową córki 

LUt. B}'ły wicemarsulek Sej­
mu, Andrzej Kern oskartyl w Są· 
dzic Rejonowym w Łodzi o zniesła­
wienie - Iubeię Malisicwicz-Oą­

siOł',b. kandydatk\l do Senatu i td­
ciOWił jc&o córki. Zarzuca pozwa­
nej,tcpodc.zasS"Nej kampanii wy­
borczej pomówiła go o nadutycie 
władzy i o wywieranic nacisku na 
Oł'pnaściganiaft. (PAP) 

,,Łupaszka" 

uniewinniony 
Wam:an. Wi~kszość wyroków z 

1950 r. wubec mir. Zyamunta Szen­
dzielarza ,.Łupaszki~ i jego tolnie­
rzy uniewatnil l bm. Sl\d Warszaw­
skiego Okręgu Wpjskowego. Na 
mo<:y tych wyroków roz.strzehmo 4 
osoby, ~rOd nich ~Łupaszk~~. dG­
wódcę V Wileńskiej Brygady AK, 
którynic zloty! broni po 1944r. 

Na pillikowym posiedzeniu Sąd 
WOW u1rzymal w mocy jedynie 
cz~ wyroku wobec "Łupaszki~ 

z 1950r., dotycząotwydaniaprzcz 

niegorozkazu zastrzeleniafunkcjo­
nariusza UB. Zdaniem sądu, uma 
przynałetność do UB nic dawala 
tadnych podstaw do wydania takic­
go rozkazu - było to niczgodnie 
z prawem polskim i międzynarodG­
wym. Wyroki wobec pozostałych 
S osób, tolnierzy i sanitariuszek, 
uchy1onowealości . 

(PAP) 

SŁ O W O Z K R A J U 

Pror. T1dcuu Zieliński, ruanlk 
pl'llw obywatelskich, uslwiył l bm. w 
Trybunlit Konstytucyjnym UStiWę 
budżeto._ hl rok 1993 mdeniM hl 

niekoreyit tnlłf)16w l rencistów w.­
nmklwaloryzarjlrentlemerytluwble­
ącym rotu kalendaiZOW)lll- poinfor­
mowałoBiuro Rzecznika. 

Zdaniem rzccznikaobnitenie pod­
stawy walo~·zacji świadczeil. ze 100 
proc. na kwotęrówną91 proc. przedt­
Inego wynagrodzenia w kwartale ka· 
lendarzowym narusza konstytucyjną 
zasadf' państwa prawf\ego, powoduje 
bowiem nieoczekiwane zmniejszenie 

Rzecznik zaskarża 
ustawę budżetową 
praw słusznie przez obywateli naby­
tych na podstawie 'Nt~niejszych 
przepisów. 

Pogorszeniesytuacji prawnej eme­
rytów i rencistówwirakcie trwania ro­
ku budtelowego podwaia ich zaufa­
niedoprawa,naktórc liczyliwplano­
waniu swych bidątych wydatkó~M. 

Pror. Zieliński wyrat.a w swym 
wniosku przekonanie, te system 
ubezpieczeniowyopiera się na swois­
tej umowie społecznej, od której 
patistwo jednostronnie odstąpić nie 
mote. • 

Zwraca tet U\lil&ę!. te naruszając 
zasadępactasuntservandaustawoda­

wcaniezapewniłz.nacznej~cie­
mcrytów i rencistównawet naletnqo 
im minimum socjalnego. (PAP) 

UP nie wyklucza 
udziału w rządzie 

Unia Pracy jest JOion ,.,półhrorzyl! rqd z PSL l SLD pod warunkiem, 
ie te dn. u&n~pon.ni2 bę~ skłonne dokoul! kOftkty programowej w po­
dejśda do polityki budżetowej, podltkowej l pryntyzac:jl - powiedziala 
dziennikarzom l bm., poukończ.enlu obnr.d komł$1 ekspertów SLD, PSL l 
poru plenrs:ey uc:ustn~cej UP, WłeslanlJólkoli'Sita. 

Ziółkowska dodała, .te uczest­
nictwojej ugrupowania w pracach 
zespołów pozwoli stwierdzić czy 
SLD i PSL są w stanie dokonać 
tychkorekt 

Józef Oleksy jest przekonany,· 
te prace powołanych 30 ub.m. 
6 zespołów roboczych, które roz­
poczną obrady w poniedziałek, 
polrwa.il\ około tygodnia. Zespoły 
te opierając si~ na materiałach rzą· 
dowych i statystycznych przygo­
tują zalo.tenia programu aospo­
darczcgo dla przyszłego rządu. 

W wypowiedziach dla Clzit:nni­
karzy wyst11pily rótnicc między 
Oleksym a Michalem Strąkiem 
w interpretacji znaczenia wcześ· 
niejszych dwustronnych rozmów 
między SLD i PSL oraz. miejsca 
UP w pracach zespołów eksper· 
t6w. Strąk był zdania, te dopiero 
uczestnictwo UP zapoczątkowało 
prace nad programem przyszłego 
rządu. co zostało ze zdziwieniem 
p.rzyjęcte przez Oleksego. Ziółko w-

sita stwierdził a, te ,.Unia nie chce 
b~ lislkiem figowym" dla przyję· 
tychjut ustaleń 

1 
ale dopiero po za­

poznaniu się z."ibtł ~młe w tej 
sprawia Slanowisk.o. 
WpływoWy polityk SLD zapy­

tany _przez dzienniltark~ PAP 
O opini~ n3 temat 11rzygotowanej 
jut priez łesort fłnansów wersji 
budtetu na przyszły rok powie­
dział,te dokument nie ma jeszcze 
ksztallu projektu ustawy bud.teto­
wcj lecz raczej- rozszerzonych do 
niego załoteń. Jego zdaniem, do 
materiałów tych mo.tna · -wnieść 
korekty,jednak dute zmiany nie 
są motliwc, poniewa.t na opra­
cowanie projektu budtetu potrze­
ba kilku miesięcy pracy. Prawdo­
podobnie w przyszłym roku zasa­
dy podwytek plac w sferze bud­
telowej pozostaną więc takie sa­
me jak były br. Wśród motliwych 
korekt wymienił te, które dotyczą 
dochodów budtetu -,.po dokład· 
niejszym przyjrzeniu się" tym 
dochodom. (PAP) 

NUMER 229 

MSZ i Belweder: 

Nieznamy 
listu Jelcyna 

PolskleMSZnłezna.trdd listupre­
xydent•BOI)'SIJrłcyna,wystosowane­
&o do pnywUc:Gw aterech państw u~ 
chodDich. Rzecznik Ministerstwa 
Spraw Zagranicznych GrzegorzDzie­
midowicz poproszony w pi:ttek o ko­
mentarz do treści listu stwierdził, te 
~nio IDQte ustosunkować się do cze­
p, co nie jest znane polskim wła­
dzom, a jestjak dotąd- faktem praso­
wym". 

Iblale.,. HraOWIIly Hus., .Ue 
~H czyjejł kore:spondatji, 
powiMziltw pl-1ttknec:mlkprasowr 
prtz)'deat• łP Andruj Dnrclmsld. 
Drzycimsk.iprzypomniał.znanynie 
oddWnacałymświeciepolitycznym, 
równie.twRosji, wNATOi USA"ccl 
Polski: "dOjście· do Wspólnol EUro- ···­
pejsk.ich i Strefy DezPieczeństwa 
NATO. Stanowisko to podtrzymuje-
my i celu tego w niczym nie zmieniliś-
my-, oświadczył. Rzecz.oik podkreślił, 
te .kontakty między prezydentami 
Polski i Rosji są bardzo dobre" i, ie~ 
wszystko co zostało uobione przez 
Borysa Jelcynajest przez nas wysoko 
cenione•. 

Podczassierpniowejwizytyw War­
szawie Jelcyn zapewniał, te jedynie 
do Polsk.i naJety decy@ o ubieganiu 
się o członkostwo w NATO).(PAP). 

Drugie 
"amicus curiae" 

w sprawie afery karabinowej- dowie­
dział si~ dziennikarz PAP :te źródeł 
zblitonych do rodzin Polaków, któ­
rychprocesodbywasi'(przedądemw 

Nowym Jorku. Jeden z obrońców za­
powiedział prowadzącemu spra~ sę­
dziemu takie wystąpienie rządu pols· 
kiet;o. (PAP) 

Kielce gonią Radom 

Rząd najprawdopodobniej przygo­
towuje drugie wystąpieniejako ,.ami­
cuscuriae"dosądu amerykańskiego 

Zabójcy księdza 
Funkcjonariusze policji utrzymali 

l bm. spl'llwc6w śmlertehu~go pobkia 
ks. J6z.efa G. w Zlgl:obie w woj. lu­
belskim. 

.Okazali się nimi dwaj mieszWcy 
tej miejscowości -19-Jetni Dariusz K. 
i17-letnilreneuszM.orazlJ-letniu­
ciekinierzdomudziecbArkadiuszl. 
-pOinformował rzecz.nik komendan· 
ta wojewódzkiego policji w Lublinie 
Andrzej Przemyski. 

Jakwstę!pnieustaliłapolicja,napa­
stnicywdarlisięnaplebanięwl:a&lo­
bie ok. pólnocy z czwartku na pi~ tek i 
zaatakowali wikarego Józefa G. B1li go 
pocalymcieleizadawaliciosyostrym 

narzędziem. Żądali wydania naletące· 
go do księ!dza .forda escorta~. Ranny 
w głowę ksiądz dał napastnikom klu­
czyki do auta. W pewnym momencie 
bandyci zorientowali się!, te w po­
mieszczeniu obok przebywa kobieta, 
znajomaksię!dza, bę:d~catam z wizrtii­
Zabrali Ją z sobą i odJechali pozosta­
wiającctę!tkoranncgoksię!d:ta. 

Bandycijetdziliprzezkilkagodzin 

kobi!d~~d~~ci~i:a:a=~ 
::~~łm'f~~~r=~~~tbi: 
~:: :!j~~i~~fct~~~~ł on;:; 

Kronika policyjna 

• WOk:sitnauLJ~rzejowskiejŻIJ 
ub.m., o godz. 70.30 Julian K. (lat 48) 
...szedł na&~enajwln~ i został pol~y 

pośrednim pojeilU uj~li Wiesława W. :t 
Warszawy. Wjerosamochodzie:tnalezio­
notowaryskradzionetcstlepu. 

"Zielona" edukacja 
Zlda!twon:eailkrljowej sieci n­

&łorlll nychcentniwedukacjlekologia· 
nejzapoz~~allslęwc:z~wKieiCich 
przedstawlrielelnst)1ucjllorpniucji 
~ycbzocbro~środowiskazwo· 
jew6dztwldeleckiego, r~domsklego &­

tu tamobrzesldego. 
Regionalne centra mają b)t: orga· 

nizowane przez Krajowe Centrum E· 
dukacji Ekologicznej powolane przez 
Narodowy Fundus:t Ochrony Środo­
wisŁa. Finansowanic programu zape­
wnia zachodnia pomoc w ramach 
PHARE. 

Dotacje pieniętne nie obejmują 
jednakfunduszupłacibietącychwy­
datków (czynsz. eocrgia elektryczna 
itd.). A w!Mniesprawyfinansowe były 
jednymi z najczęściej podejmowa­
nych przez przybyłych na spotkanie. 
Zgodzono się, że powołanie jednego 
centrum dla l rzec h województw byłD-

Od wczor:Y 

by utrudnione widnie z powodu bra· 
ku pieniv<fzy i odrębności regional· 
nych w dziedzinie problematyki eko­
łoginnej. Tym niemniej uznano,że w 
każdym z województw potrzebne są 
ośrodki koordynujące poczynania 
związane z ochroną Srodowiska. 

W Radomskiem roi~ tę! pełni po­
wolane niedawno Centrum Edukacji 
Ekologicznej w Radomiu, które za. 
deklarowałoudział w programie. 

Na Kielecczyinie za powolaniem 
podobnego centrum -bez samodziel· 
nych deklaracji - opowiedzieli się 
przedstawiciele Polskiego Klubu E· 
kologicznego, Świętokrzyskiego Uni­
wersytetu Ludowego w Ameliówce, 
Agencji ,.Edukator", Zarządu ŚwiętD­
krzysk.ich i Nadnidziańskich Parków 
Krajobrazowych oraz Kieleckiego To­
warzystwa Naukowego. 

(C") 

roiiOiiiOiiiOiiiOiiiOiiiOiiiOii( ~~~=c~~.u:i~!j!m;~~: 
odtbłilsi~zmicjsatrąedii. 

+ 19--lei.DicpAtt•nJ.(zRadomia), 
który ukradł "fiall126p" w NO"WYm Mid­
cie,uj~atamtejn.lpolic;ia. 

Ciepłe kaloryfery 
Znajomym 

i Przyjaciołom 
kt6ny towanyszyli 
w ost.ataiej drodze 

1110jeao Męia 

śp. 

dr. PIOTRA 
KAWIŃSKIEGO 

żona. 
l16llll 

• WKidctcla,uzbiesuu!icSemina· 
ryjskicjiŻcromskieao,JadwipSl.(łatSI) 
kicrojąc ~fiatcm\26p.(nrrcj. KIDS619), 

wjechała na skrzytowanie pi"Z)' czcrwo­
nymświelltipol~cilaprze~o 
przez jezdni~ Wacława L(lat66), który 
doznalobratenciata. 

• WSklrlysh-KimiHIM'jnaui.M· 
raltowejlOub.m.,o&odz.ISAndrzejS.(lat 
31)jadącrowaem przewrócił si~najcz.d­
ni~ i doznałobratcli ci:lla. (jk) 

• Na ut. SaiaiiSeddclll w Rdoml11 
(w!Bdcwkttorte~)uTIIk!IISDB.up:tf· 

lt a:tm'rll nktunydl męia)U. wnu­
nit;IOJO Sił.dopmku,przewnXono,za.. 
rzucono mu nat~ na ~~~ i skopano. 
Sprawcyskradłiponk~muSO 
tys.zl,zcprck iczarf14aktówk~zdotu­
mcntami-stratyok.S00tys. lł. 

+ WMariampolu(pa.Gitna6w),... 
llcjanci utnymall spn'll'cP wbmaab 4t 
ildcpa społpat-prumysłowtct. Po bez-

+ W~~JtołURtiki(p.. 
ICłWib),ąalillięlltmZ.fiiG.Stratyoce· 

nialit;naSOOarln zi.J>rzy~potaruby­
łoprlwdopodobnicprzeeiątenie!nstalaeji 
elektrycznej. 

+ WKizltwie(a:m.Chynów)splonęła 
stodola. Tymruemprzyczy~pojawienia 
się:osniabylsarnouplonliana.Straty-
200mlnzl. 

+ Połkjud Z WlcrDky llicli ipnw· 
~W 'llłuuni1 ft 19 4oGkłw letnllbwyd! 
wZałesioch{pa.Wien:llie.).{Pisaliśmyo 
tychtradzietachwewc:zonjszym~SL~, w 
notatce pt. ~Hurtowe włamania~). Zatrzy­
manymi~ Artur L, Dariusz S. {1. 24 i 25, o­
~ z Zalesie), trzedqo sprawcy nie u­
trzymano,gdytniebyklaowdomu-usta· 
tonojcdnak,itjesttoRobertLtetzZale­
sic.Wmiestkaniachpodejrunychtnale­
zionocz~stradzlonrthprzcdmiotów. 

(u.) 

Decylję o rozpoczęciu sezonu 
grzewczeco od l p1tdziemib pod­
J.-t wicewojewoda radomski, 
Tldeusz Derlatka. 

Rano rozpoczęto rozpalanic 
kotłów w Ciepłowni "Poludnie~ 
i Elektrociepłowni ,.Radom". Cie-

pło mialo dotrzeć wieczorem do 
mieszkań w większych osiedlach: 
Ustronie, Michałów, Poludnie, 
natomiasl do wszystkich - zasila· 
nych z sieci WPEC - w ciągu 
crzechdni. 

{woj) 

Pies pogryzł dziecko 
Wśrodę:29wrześniabr.okołogodz. dającychopisancgopowytejczworono-

łS tut obok Sz.koly Podstawowej nr 13 gaozainteresowaniesi~spraw,.Rodzice 
przyui.ProstejwKielcachpiespozryzl 12-letniegoMarcina.któremugrozise-
do krwi 121etnicgochlopa. Maly czarny ria bole~nych zastrzyków nit maili tlid-
kundelek byt pod opict~ lO-letniego nych pretensji do wlałckieli tundelb. 
chłopa. Przypuszczamy, ~e ów dzieciak Prasąjedynie o inrormac.ię! czy zwierze 
nie przyznal si~ rodzicom do incydentu. byloszczepione.Zainteresowani czeb~ 
Z1m1camy się więc: do dorosłych posia· pod numerem telefonu6ł-32-IS. (br) 
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PruydeniJe lcynobaraylwpl~­

lek win~ za kryzys w parlamencie 
j ego kierownictwo. Oble(jl ł depu­
lowaoym przebywaj~cym w gmathu 
Rady Najwylszej, że mo~ swobod­
niewyjśt. 

"Chcia ł bym powiedzieć tym, 
którzy zostali w ,.białym d o mu", 
te do nikogo, oprócz kierownic.. 
twa, nie mamy pretensji. Mogą 
swobodnie wyjść i poszukai sobie 
pracy". 

Prezydent Rosji: 

Deputowani 
mogąwyjść 

PrezydeniJe lcyn ostrzegł w p~l­

kowym wysąpieniu telewizyjnym, 
że negCH:jal:,je nie rozpocznlł się. do­
póki zamkn~cl w .,białym domu" 
depulowani nie z.t.oż:4_ broni. 

,. Wszelkie rozmowy powinny 
się rozpocząć. od oddan ia broni 
-oświadczył.- T ej nocy podpisa­
liśmy porozumienie pnewidujące 
w łączenie prąd u (w gmachu parla­
mentu) w zamian za to, te on i zło­
tą bron. My w/ączylismy elek­
tryczność, a oni broni nie oddali. 
Bardzo trudno jest z nimi dysku· 
towik:". 

Prezydent Borys J elcyn ll')'klu­
czyl ui;yde sity w celu położenia 
kresu ob l ężeniu parlamentu. 

Występując w telewizj i Jelcyn 
wezwał przebywających w gma· 
chu d eputowanych do oddąn ia 
broni i przystąpienia do negocja­
cj i. 

Dodał, te TZ4d n ie utyje siły ani 
nie będzie szturmował .,białego 
domu" . .,Nie chcemy przelewu 
krwi" - zapewnił. (PAP) 

SŁOWO Z KRAJU l ZE ŚWIATA 

e Ostrzeżenie pned przyjmowaniem e Reakcja Bonn, 
Pragi i Bratysławy e Tajne posłanie do Clintona 

List Jelcyna do NATO 
Prezydent Rosji, Borys Jelcyn wystosowałlist do NATO, w któ­

rym ustosunkowuje s ię do planów rozszerzenia sojuszu o państwa 
Europy Wschodniej i Środkowej. Agencje infonnują, ie Jelcyn ost­
r.t:egl przed rozszerzaniem NATO poprzez przyjmowanie do sojuszu 
byłych komunistycznych państw Europy Wschodniej. Jelcyn za­
proponował , aby NATO i Moskwa wspólnie zagwarantowały bez­
pieczeństwo Europy Wschodniej. 

Wopinii Bonn,listjestraczejofer· 
tą współpracy nit dell!wuowaniem 
wysiłków podejmowanych przez so­
jusz dla rozszerzenia go o nowe pali s· 
twaczlonkowskie. , 

NorbertScbaefer,rzecznikkancle­
rza Helmuta Kohla, zbagatel izował o­
świadczenia dyplomatów w stolicach 
innych państw NATO, którzy twier­
dzili, te list Jelcyna do przywódców 
zachodnichzawiera ostrzeżenie. 

Rzecznik kanclerza w wypowiedzi 
dlaagencji Reuterastwierdzil, it nie 
sądzi, aby list zawierał "wybuchowy 
materiał" .• To nie jest odrzucenie, 
Jec:z raczej oferta współpracy" - dodał 
rzecznik, komentując list Jelcyna 
skierowany w tym tygodniu do przy­
wódców Stanów Zjednoczonych, 
Wielkiej Brytanii, Francji i Niemiec. 

Jelcyn w swym l iście wyrat.a. opi­
nię, tezamiast rozszerzać NATO o b. 
kraje komunistyant Europy 
Wschodniej i Srodkowcj -co ma b)t 
jednym z głównych tematów szczytu 
NATO w "styczniu przyszłego roku­
Sojusz Atlantycki powinien wspólnie 
z Rosją zagwarantoW.: bezpieezerl­
stwo Europie Wschodniej. 

Praga i Bratysława uznały, że 

"chv.·ilowo nie maj~ podstaw" aby 
zareagoYt'a~ na lisi wysłany przez 
prezydenta J elcyna - podano w 
piątek oficjalnie w Pmd:ze. 

"Nie :zostałiSmyoficjalnie poin­
formowani o treści lego listu"- oś­
wiadczyli rzecznik prezydenta 
słowackiego, Anton Bodys i 
rzeczniczka czeskiego m iniste r­
stwa spraw zagranicznych, Lucie 
Piłipova. 

Praga i Bratysława ograniczyły 
si~do przytoczenia deklaracji pre­
zydenta Jelcyna zlotonych pod­
czas jego wrześniowych wizyt 
w republikach Czeskiej i Słowac· 
kłej, stwierdzających te ,.stworze.. 
nie przestrzeni europejskiej jesl 
sprawą każdego niezaletoego i su­
werennego państwa". 

Rzecznik rządu czeskiego, La­
dislav Pistora ocenił ze swej stro­
ny, te napływające z Rosji ,.różne 
sygnały" na temat ewentualnego 
przystąpienia do NATO państw 
postkomun istycznych, należy wi­
dzieć .,w bardzo chaotycznym 
kontekście obecnego kryzysu po­
litycznego w Rosji". 

Rucm.ik piUOwy rosyJskltt• MSZ. 
Gri~orij Kmsittpolwienlzi~iiwl.l,j!l)"la 
poslattiu,skieronnymwtych dni•ch 
przez pruydenll R.sji, 8o1)'51 Jtl cyl!ł 
do prezyftnll USA BilLI Ointona, 111· 

lało prmb:ta1rioM rosyjsłde stanowisko 
wob«ewentaalnqo przyjęcia Polskl l 
ilaaych łmJ6w EtaropyWsdaodttiej i 
Srodkowej de NATO. (PAP) 

Dzień Gneczności Trwają walki w Abchazji 
Brytyjezytom przypomniano z rana w 

piątek, by niezapomnieli wtymdniuslów 
.pro~~ i .dziękuj!;" z okąii Dnia Grze­
anościzorpnizowanc;oprzczStowarzy­
szcnieGruczności. (PAP) 

Sposoby zakqchanej .. _. 

Walki mi~ separatystami ab­
chasldmi lgrun'lsldml siłamin:ądo­
wymi toczyły lif w piątek nadal na 
górzystym obszarze wschodnleł 

Abchazj i. Siły abchaskie, które ujęły 
w czwartek dwa ostałnie wi~ksze 
miasta regionu Oczamczire i Gali, 

kon t)'Jluują marsz w kierunku rzeki 
lnguri, stanowiącej ,.grani~" mi~zy 
Abchazją i resztą Gruzji. Według 
agencji lprinda. utrzymały sięjencze 
niewielkie punkty oporu sił gruzińs­
kich na wzgórzach wolól Ocz.amczire 
i abchaskiej stolicy S uchu mi. (PAP) 

40-Jetnia kobietaz.tkothanadosza­
leństwawtierowcyautobusumiejskie­

gowNancy(Francja)skazanazostalana 
cztery miesilice aresztu w zawieszenia 
u ... nadmierną gwallowność w otazy­
Wilniuuczućdowybrank.a. 

Milośi:kobietydok ierowcyprzybie­
ra/a przezlatarótneformy:odfiłuter­

nychuśmieszkówpoz.acteptislowne. 
Nąjcz~cicj jednak namiętna dama sia­
da/azsamegorananamiejscu tutzakie-

Dwa niespełna tygodnie po 
"cmfzie natl Wis/q~ nie zary­
sowały praktyanie nawet 
przyb/iionego obrazu rodzi­
mej wspólczesnoici. Oczywis­
tejPst, że ugrupowania, decy­
~q elektoratli upoważnione 
do formowania władzy łłYko­
nawatj czynią to z ostrożnoi· 
ciq, ważą i liczą swoje możli· 
wości, uwarunkowania poli­
tyczne, społeczne, gospodar­
cze. Czasamlł1?'dąjeslę'-zbyt 
osfrożnie, nie rezygmijqc z 
wzajemnego kokietowania 
się, perskich oczek w stronę 
Mry~borców. Nie ma się czemu 
dziwić. Mimo wszysfko, dwie 
giówncwtychwyborocll wyi o­
"ionc siły, są chyba obecnym 
ttki odem porlomenfu, roczt;j 
zaskoczone. 

Mif'jm,y nadzięję, żej11ż za 
dwa tygod11ie podstawowe 
problemy naszej wewnętrznęj 

sceny pofitycznęj zostaną wy­
jainione.Stjm musi sięzebrać 
nqjpóźniej do 19 poitlzierni­
ka. Zebrać, ukonstyfllować, 

rozpocząć okreSlony konsty­
tucyjnie proces tworzenia rzą­
du. 

Niepokojące są Vowisko 
po drugiłj, .przegrom:r. stro­
nie, w tlepolskiego krojobra­
zu poMry~borczego. Strono ta z 
uporem określa się .prowko­
wq -.aczkolwiek oni w progra­
mach. ani w czynach nie moż­
no licznych ugmpowoh tlziś 
pozoparlamentarnych mia-

rowq i siedziała lam at do koilca zmia­
oy. 

OstalniochcączwrócC na siebie u­
wagę ukochanego, wymierzyła mu sil­
negokopniaka,anaslępnieobnucilaje­
go aulobusjajkami. Zakłady komunika­
cyjne wystąpiły przeciwko sprawczyni 
nadrogęsądową. Specjalislycz.nebada· 
niawykazaly,tekobietacierpinazabu­
rzenia psychiczne o maniakalnym pod· 
lotu erotycznym. (PAP) 

nem prawicy f/OZ)'łł"UĆ. Różni 
je tak wiele. żadne z nich, na­
wet będąc już 11 władzy nie 
udokumentowolo prawo so­
cjote<:hnicznc') przynofcinoici 
tło klasyczne'), w łłYmiorze eu­
ropC')Skim nawet, prawicy. 

Ale tO wielki temat. Na 
pewnonledlafelietonlsty. Te­
motem noromiosr jest zacho­
wonie .przegranych·. Po­
crąwszy ot/ u lawal oby s i~.".... 

WBBC 

Wierszowane 
wiadomości 

Brytyjscy poeci mają sza~ 

udowodniC, te si ła ich dzieł jest 
większa nit prozy, bowiem od 

nych zasadach demokratycz­
nego rzątlzcnia, niejest czymś 
tlziwnym. Wskaźniki bywają 
o wiele M.)'Ższe. Ale przyjmo­
wane są za rzecznoturolnq,zo 
nakaz reflelqji i przygotowa­
nia do .."borów na.stgmych. 
Za trzy, cztery, pięć/at ... 

U nas znowu lnacz(j. Nie 
nty, przegroni w sposób nawet 
politycznie kompromitujący, 

ponosimy za to oclpowiedzial-

Szkiełkiem i okiem 

Z góry upatrzone 
• po:zyqe 

borczyc/t .pewniaków~ jakim 
by/o ZChN, niewiele mniej· 
szych -liberałów, nie mówiąc 
już o .Salidarnoicr czy wt­
wlasnym mniemaniu .potęż­

nym cluccie- Koczyhski - 01-
szewskr, ktOrzy szU osobno 
.by powiększyć niekwestiono­
wanysukce.s". JVynikizhamy. 
Nad faktami sir nie clysku­
trjje. O faktach się myśli, ana­
lizlfieje. A mówią one-okola 
35 procent uczesflliczqcego 
w .."borach dektorafil nie ma 
swuj(j reprezento{ii w Słjmie. 
To, w paftstwach o utrwala-

noić. Winni są .innr. Ortly­
narjo wyborcza, z/a koalicja 
dotychczas rządząco, zagra· 
nica, która nos nie poparła ... 
Wreszcie - .głupi narócr. 
Usprawiedliwienia nqjgorsze 
z najgorszych. Obnażając 

mlazgr intelektualną (czy 
programową), brak kompe­
ten(ji. o głównie, dyskwalifi· 
kująca polityko naw~t no 
szczeblu gminnym. niezna­
jamaić autentycznych nastro­
jów spoleanych. 

W koidym demokratycz· 
nym kraju, tam gdzie świodo-

przyszłego miesiąca będą mogli 
czytać wiadomości telewizyjne 
wierszem- podała agencja Reute­
ra. Stacja telewizyjna BBC udos­
tępni od li do 15 października 
poetom pięciominutowy prog­
ram, w którym twórcyzaprezentu­
ją własną., wierszowaną interpre­
tacj~ wydarzeti dnia. Audycja bę· 
dzie emitowana pótnym wieczo­
rem. {PAP) 

moićsilykartklwyhorczc)jest 
kryterium podstawowym, 
przywOdca ugrupowania 
w elek(ji powszechntj zdegra­
dowanegopmlajesirdodymi­
sji. Konklu~a główna - nie 
umiałem, nie zrozumiałem, 

zaniedbałem, nie patrafir pa­
trzPillic:zyć. U na.rjakoi tego 
nie widać. Wprawdzie dopie­
ro kilkanaście dni, ale nic nie 
zapowiada, ie będzie inocztj. 
Ztrafnlono natomiastMry~jicle 
już zupełnie kompromittijqce 
- pióbr dolszych padzio/ów 
-nętrznflh. Już nagłośnia-
ne są sygna/y, i e g ropo ł..opu­
szoliskiego przeciw Chrza­
nowskiemu, Siwka kontro 
Koczyhskim, kłócą sir o sto­
łeczki u Janowskiego, grotą 
Tymihsklemu, "uci~ka do 
przodu· Up per, straszy rady­
kalizmem Krzaklewski ... 

Ani s/ owa mądrłj ręflelqjl, 
ilodu ,.spowipdzi powszech­
nt:F pokory l woli poprałłY. 
Ani zdania o przyszloicl. 
W języku woj.skowym klrskr 
tlw~c:zy się na propogando­
wy ui;ytPk .wycofani~m ntJ 
z gÓry upatrzane poryrje•. 
W języku palitycznym takle 
zochowonie jesl brokiem 
zwykl tj, ludzkiej uczciwości i 
odrobiny cywilntj odwagi. 
Tym bardziej, te koltjne wy­
borymogqsi~odbyćjui za k/1-
komie.rięcy ... 

WLADYSLA W GRABKA 

STRONA 3 

21 tysięcy ofiar 
trzęsienia ziemi 

w Indiach 
Delhi. TntciCZOY biJans czwatt· 

kowego an~ienia zicmr w uchod· 
nich /odiat:h wzrósl do 2ltysięcy ..... 

Zdaniem prasy delhijskr~, ()5111.­

lcevla liczba ofiar jmrerte/nych 
wstrząsów w stanie Maharasztra 
prukroczy zapewne 2S \ysięq­
OJ6b. Wbrew danym amcąkań­
skich SCJSmolop!lw, którzy tWier­
dzą, te rr~iemc mialosit9 6,4 
stopni w skali Richtcra, Jndyjstr 
Urząd ScjsmolO&inny podał, tcsr/a 
wstfZ4S(Iw nic prukroa.yła Rdciu 
SIOpni. 

K.1taklizm - W& danych mdyjs­
kich- dorknąl2,9 mln ludzi n­
micszkałychnaobszarzeok. l4tys.. 

kmkw.-znis.zczonczosaałycon~­

mniej52miasta. (PAP) 

Wybory 
w Azerbejdżanie 
Moskwa. Gejdar Alijew, były ko­

munista pelniljcy obow~zlcr prezy­
denta Al.erbcjd:tanu • .iesl fawOI')'­
Iem niedzielnych "7boców prczy­
denckichwrepublicc.cdzieprawo 
do atosow:.nia ma 4 mln obywateli 
Dwaj rywale 70-letnieco Ali}ew:. 
nie maM w zasadzie szans, stlyt na 
scenie pohtyczncj Azerbcjdbnu 
odgrywają oni role druzopliUlowe 
Wcdlugsondatu. który przeprowa­
d ula wśród nJicszk:uiców Baku 
agencja Turan, 80 proc. wyborców 
popicrnAtijewa. 

(PAP) 

Delors w Austrii 
\\1cdeń. Przewodniczący Ko­

misji EWG, Jacques Dctors pnybyl 
w piljtek do Wicdnia z dwudniowq 
wizytą oficJalną. Będzie on.a 
poiwięoonaprzcdc ws.z)'Slkim spra­
wie p~tąpicnia Austrii do EWG. • 

Dclon spolka s1ę z kanclerzem 
Auslrii. Franzem Vrnnilzkim i pre­
zydenlemThomru;em Ktesaitem. 

PrzewidzianaJem cównlct wizy· 
ta w parlamencieaustriackim 

(PAP) 

Trzy zamachy 
w centrum Aten 
Ateay. Trzy bomby skonSiruo­

wanc domowym sposobem eksplq­
dowatywpiątckołwiciewccntrum 

Aten- podała polleja grecka. Dwre z 
nich umieszczono przed siedzibą 
przedsię-biors1watranspor1u miej­
skicgoweenlrumstolicy. Eksplo7je 
wyfZ.1dziły powatne szkody mate­
rialne. Trucia bomba wybuthła 
pod autobusem Ie to prze<bi~rors­
lwa, niszeztte częjciowo pojazd. 

Wed/UJ jedneto z duenników 
ateńskich do tych aktów tcrrorys­
lycznych przyznało si9 podziemne 
UJrupowanie ELA- Ludowa Walka 
Rewolucyjna. odpowiedzialne za 
wiele zamathów bombowych w os­
tatnich 19Jatach. (PAP) 

Podwyżki 

na Białorusi 
Mińsk. Od l pd:dzicrmkana Bia­

łorusi !O-krotnie podnie!liono 
t:zynszemtcsziaulłowe,.3,5-kr0łnle 

opłaryzaełcpł• wodę, 5,5-ktolnle 
usłu&ikanalizacyjnc.J,~rotnie 
pz.zicnmy,dost.an:zan.,indywtdu­
alnym mreszkańtom i przed$19-
biorslwom budownictwa wte;JSkre-
10, zaś ponad lO-krotnie pz l.iem­
nywykorz~ywanydoogrzcwo.OJL 

Cena pzu w bUllach wuosła 
.3-krotme, 1 utywaneco do naP9(1u 
samochodów- 2-trotnrc. 

Zdrotałltdcnef"Jiaelektryetna 
dlaodbtOreów ind)I:Wlduatnyda -u 
108 do 1300 rubli za 100 KWh. 

• (PAP) 

http://sbc.wbp.kielce.pl/
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"Dalej jak w filmie: pisk opon, kierowcy błyska­
wicznie tarastlią ulicę, kilkunastu mlodych męż­
czyzn wyskakllie z aut i krzyczą: brać ich!" 

Podróż w bagażniku 
Byl wczesny, wrześniowy wieczór. 

Przy ulicy Oługoua na mdomskim 1-
daliniezgromadzila si~jak zwykle kil­
kuosoboWll &N pa kolci]Ów- uczniów 
szkół~n:dnich. Około dziewi~tnastcj 
trzydzieści podjcchalycztcry auta. Pa­
sa:!crowie czerwonego MBMW" zapy­
tatioAgnicszk~W. 

Dalejjak na filmie: pisk opon, kic· 
rowcy błyskawicznie tarasują ulic~, 

kilkunastu młodych m~ wyska­
kujezautiltrzyczą~braćich~. Nataltic 

haslo i widok uzbrojon~h w basebal­
lowe kije osobników wszyscy rzucają 
się do ucieczki. Jeden chiopak potrą­
cony w czasie blokady ulicy kryje si~ w 
knaka~::h,drugidopadadrzwi domu, 
trzcciegostrachgoniatnanastępnąu· 
lic~. Inny zaś przeskakuje: przezauto 
i wieje. Tylkoosiemnastoletni Krzysz­
tof ma pecha. Furtka. do której do­
biegi jest zamknięta. Na dodatek 
Krzysiek potyka się i przcwrae~~. W 
mgnieniu oka dopadąją go inicjatorzy 
zamieszania i pakują do bagatnika 
czerwonego ~BMW". Whtściwic to 
sam wchodzi, bo wobec uzbrojonych 
wkijeosobnikówsprzcciwm6g!bytyl­
ko zaszkodzić . Mówią, te jadą do lasu. 

Zaalarmowana policja przyjc:!dta 
dopiero po pewnym czasie. Funkcjo­
nariuszcchq,wicdzict-czyKrzysztof 
nie sprawi~! trudności wychowaw­
czych i czy mial powiązania ze 
światem przcstęiiCZ)'m. Odpowicdt 
brzmi: nic. 

Tymczasem siedzącego w bagat­
nikuKrzysztofagnębiąru,igomemy­

łiL Pewnie nic wrócę jut do domu -
myśli. Szans n.a ucic:czk~ nic ma tad­
nycłl. Pamięta.tc:po kr6tkic:jjeżdzie 

sarnocnad zatrzymuje się gdzieś na 
tilkan;tścic:minut,potc:mrusza,jlj i za­

trzymuj'ł się ponownie dopiero na 
Mantach. Tamwysadzili 18-Jatkszba­
gatnika. przyjrzeli się dokladnic i 
stwic:rdzili : ,.maszszczę:śc:ic:,tc: t onic: 
ty". Potcmzapytalijc:s:zczc:okilkanaz· 
wisk. a kic:dyod~owicdzial, te nie zna 
p~cili go. Zielony ze strachu chłopak 
ws.iadłdoautobuwiprzcddziewiąlą 
byłjut w domu. 

Na swojej ulicy, kilka kroków od 
domu motnaprzeżyt filmową przygo­
d~. Czy zawsze z happy c:ndc:m1 

ANNATABOR 

Sytuacje 
' 

toro~wtonu! Da1111L (nutA 

Ty przdywasz przełomowy mo· 
melit swojego dziecka, bo ono z b l!%· 

Iraskiego przetlnkolaka s1alo sir 
uczniem. CZAsem udoje CI sir do­
strzec u samej siebie: lekko ścfąg­
nięu us1a, zmarszczone czoło (jak· 
by od nadmiaru myśli) i zaciśnirre 
pale.?. KI o z Was pndywa bardziQ 
szkolny start? 

Twój malecjest naJciem w głowie 
rodziny. Kaid)! też stara/ sir oóda­
rowaćgo)akimś atrakcyjnym szkol­
nym przyborem. Tobie sanuj reż 

śmiały sir oczy rio tych jaskrowoko­
lorowych, estetycznie ztlabionych 
prut/miotów. 

Dzieciak poradowal w pirknym 
Iomistne wypakowanym podrrcz­
mkamijui na tytlzitti przctl razpo­
arciem rqlw. Jego szczupłe ro· 
mionka aż uginaly sir potl cirio­
rem. Ale by/ tlumny z siebie. Na 
szczr.Scie chrmic: sudl do szkoły. 
Ale teraz rozpoczął sir normalny, 
szkolny rytm. Poranne ws1awanic, 
codzienne niwwiązki l s/resy. "Y­
daje CI sir. że twój synekjesl poważ­
niejszy, a może tylko slroi 1akie po­
ważne miny. On chyba Id tak czl{je, 
bo po razn-ty prosi, by go mierzył 
i przesunąC kreskę na drzwiach 
sprzed wakacji. Wiesz. żeszkela to 
nie przelt!Wki. Trzeba się przystoso­
waC.IIwisz się o molego czy polubi 
on swoją po nią, ~ona obdarzy go 
sympatią, i czy będzie sprawi('(/li· 

wa. Pragniesz, by twój chiopiec był 
grzea11y, zadomowi/ się w klasie, 
mial dobrych kol~ów i dtęlnie się 
11czyl. Chybo nie żqdasz zbyt wie­
le? ... 

Sama po sobie wiesz, jak ważne 
sq lata nauki. Choćjesteś tlorosla, 
maszprzcdoaomiwdqżtyweobra· 
zy swojt:} klasy, nauczycit:li. rados­
nych i bolesnych pnt'tyć. Od tego, 
jak twoje t/ziecko brdzie się aulo, 
w roli uczniajest uzaleitrionei twoje 
samapoczude. Gdy zmęao11a trud­
ną pracą wracasz tlc;tlomu, jesteś 
mniQ cierpliwa i wyrozumiało. 

foczątek kariery szkolnt:} ... Po­
Wiarzaszwircsiibie: ~spokojnie, ()li­
ko spoko;nie~ - jakby te magiczne 
slowamia/yMry~dszyCrwajeemor;je 

związane ze zniechęcetriem czy bl!Z­
radnościq rwojego chłopca. Córka 
-już liccafislka, raum z tobą dzieli 
11iepokój. Dla niej rozpieszczany 
braciszckjesl jak maskotka. Jłrzez 
IQjesl mr1iejsamodzlelny. A twój lęk 
się potęguje. Lotlł'O jest jednak po­
paść w prusadną panikę. A wil!sz, 
teronit!slutyanilobie, anitlziec­
ku. 

Pocil!szasz się. że nie fY }etlno 
pnriywasz rak mocno pacząrek 
nauki szkolnej swego pupilka. 

Wszystkim tlzicciom dużo opty­
mizmu, wyrozumiałości nauczycieli 
i rodzicówżyczy 

JOLANTA TJfPOR OWSKA 

AGEnCJA"j 
AS-TAJ~ 

Strzemienny 
dla wojewody 

Part!~. klór~ xwyciętyly w ~ 
lwrczych szrankach zaczynają 

przystępować do podziału poli­
tycznydl lupów. Z ofir;jalnychsu­
gestii kieleckit:} orgonizat;jl PSL 
~nika, że W pierwsztj kolt:}noid 
na celownik wzięło woj~odę 

Ploskonkr. który jako symparyk 
UD winien leraz pożegnał się ze 
stanowiskiem. Podobno sratek 
po nim ma wziął wic~Oj(!lł!oda 
Szopa, palma spod biurka dos­
tanie sir posłowi Pawlakowi, 
gipsowy orze/ zt! ściany przano· 
czony jest dla senatora Paswsz~ 
ki, noromiast borkiem i trunka­
mi zqjmie sir poseł Bugqj. Na 
razie nie ustalono, co zrobić 
z piękną sekretarką pan/q Beal~ 
kq. 

W nocy pod koldrą 
- Zptmktu widzenia interesów 

związkulepitj, byśmy mieliswo­
ją reprezentację w Stjmie 
-stwierdzi/ przed wyborami szef 
świrtokrzyski~ ~S~ W Bartosz. 
- Z punkfil widzenia interesów 
związku lepiej, że nie będziemy 
mleć swojtj reprezentacji 
wStjmie._-stwierdzil popnegro­
nych dla .Solidarności" ~bo­
rach ten sam W Bartosz. "Uży­
teczność dialektyki mork.sisrow­
skitjpolega na tym, żezjl!) pomo-­
cą możno wyjaśnić itlee na pozór 
11awet calkowlcie sprzeczne~ 

-napisał kiedyś W!. Lenin. No, 
to już leraz wienzy, jakie książki 
szef Regionu czyta nocami pod 
koldrq. 

Piersi w wyborach 
W Irakcle kabarclowtj impre­

zyzorganizowancjwKielcodrluż 

przed 19 wrześnio, a noszącej ty-­
w/. Wybory Miss a)lbor6w 9r 
żatlna panna nie chciała ~sią­
pić w barwoch ,.Samoobrony" 
l Panii ~x~. za to SLD z chęcią 
zgodzi/a si~ reprezenlować by/a 
Miss Regionu, Anna Slt.urato­
wicz. Wyborczo wygrana lewicy 
nikogo niepowinna 11 nas dziwić 
-z takimi nogami i takim blus~ 
rem w kampanil postkomuniści 
musieli być ,.piersi w parlamen­
cie". 

Zadyttlil ' 
spoiJ!wczo-alkoholowa 

Jeden ze sklepów spotywczo­
-monopolawych w gminie Mora­
wica ma wdzięczną i charakte-­
rystyczną nazw~ ~Zadyma". 

Przynqjmnitj jeden sprzedawCa 
alkoholu lojalnie informuje 

klientów o króhł)qcym w jego 
placówce klimacie. 

Mężczyzna też placze 
Lekarza wojf'Wódzklego J. Le­

wandowskiego, który przegraf 
~bory, sranl{jąc z lokalmj lisry 
KLDwidzianozarazpo /9wrreś· 
nia z czerwonymi, spudmiętymi 
i pełnymi fez oczyma. Ojh;jalnie 
padano. że nasz naczelny esku· 
lap musiał iść no lekarskil' zwol­
nienie z powodu zapalenia spo­
jówek. Panie doktorze- nie ma 
się czego wsrydzić! Sq lakie po­
rażki, po których nawet prawtlzi· 
~ mężayzno musi sobie mx:hę 
popłakać. 

Rzepka nadal siedzi 
Prezydent Kielc R. Rzepka 

nieoczekiwanie wygraf decydu­
jqcegl osawanle w kwestii n~.•oje­
go odwołania f nadoliwordo sie­
dzi w magistracie. Jest to tym 
bordziej zaskakujące, że na ing­
resie nowego kieleckiego bisku­
pa preydenr dostal w sektorze 
dla goiei miejsce w ostatnim rz~ 
dzle, za to jego główny oponent, 
radny Czech, siedział fili przy 
ollarzu z samego przodu. Za-

wiet/li si~ ci, którzy pnet.lwcześ· 
nie wysnuli z tq;o jakiekolwiek 
wnioski. Witlocznicpowyboroch 
nawet kuria zaczęła trodćorien· 
faQr w polityct.'. 

Nieprosil 

Zaraz po sesji Rady Micjskitj, 
na ku}rt:} odbywa/ sir sqtl mul 
prezytlenrem Rzepką wyjl'Chal on 
z oficjalną wizytą do zaprzyjaź­
uiolltj gminy w Danii. Tai-Taś 
tlemenfllje plolki, jakoby prezy­
tlent zloty/ tam podanie o azyl 
dla politycznie prześlmlowa­

nych. 

Lgnie prawica 
do lewicy 

Pierwszym, k16ry na sesji RM 
rzttcil się z grawlatjami w stron~ 
świeżo upi~o11ego posła S LD 
A. Słomskiego by/ czoło~ re­
prt!Zentam Kieleckiego Komitetu 
Óbywmelskiego K. Degener. Naj· 
ważniejsze to t/obierać sobie 
w/ aściwydr pnyjaciól na cir.żkie 
czasy? 

Średni kurs dolara w sku­
pie kantorowym wynosi! 
wczoraj 19.505 zł, w sprzeda· 
ży 19.712,5 zł. W kantorach 
ceny dolara wahaly się: w 
skupie od 1 9.450złdo 19.550 
zł , w sprzedaży od 19.670 zł 
do 19.800 

Średni kurs marki w sku­
pie kantorowym wynosił 

wczoraj 11 .915zł, w sprzeda· 
ży 12.095 zł. W' kantorach ce­
ny marki wahały się: w sku­
pie od 11.800 zł do 11.980 zł, 
w sprzedaży od 12.000 zł do 
12.200 zł. 

http://sbc.wbp.kielce.pl/
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Ona jest rodowitą kiclc:zanką. 
on urodził się i przez wielelat mie· 
szkał w Krakowie. Gdy mial181at 
rodzice ze względu na wykonywa­
ną pracę przeprowadzi li się do 
Kielc. Wojtek o przeprowadzce i 
opuszczen iu ukochanego rodzin­
nego miasta nie chelal słyszeć, 
więc pozostal w Krakowie. Do 
Kielc przyjeżdża ł jednak często i 
wtedy pozna ł 

Ihra kasztany na długich nogach 

Tak nazwał swą przyszlą żon t; 
gdy zobaczył ją po raz pierwszy. 
Pewnego dnia gdy przyjechał do 
Kielc, a było to l maja 1969 roku 
siostra postanowiła wyciągnąć go 
na dyskotekę do Wojewódzkiego 
Domu Kultury. Długos ię opierał i 
zarzekał te na pewno z nikim nie 
zatańczy. Wszedł na salę pełnąjuż 
młodzieży, a mimo to od razu 
zwróci ł uwagę na siedzące gdzieś 
w kącie drobniutkie, chudziutkie 
maleństwo o olbrzymich brązo­
wych oczach. Już wtedy wiedzia ł 
że dla tego maleństwa zrobi wyją­
tek i z nim zatańczy. Nie przypusz­
czałjednak te aż przez resztę swo­
jego życia. Basia była wyjątkowo 
nieśmiał a i skrępowana . Nie 
chciała nawet podać swojego 
imienia ani słyszet o jakimkol­
wiek następnym spotkaniu. Woj· 
tek wymyślił więc inny sposób: 
poprosił, by Obiecala że jeśli on 
zgadniejak ma na imię ona umówi 
się z nim na randkę. Oczywiście, 
wcześniejjut rozszyfrował tę za­
gadkę i gdy bezbłędnie podal imię 
Basia nie miała już wyjścia. Na 
owej pierwszej randce spotkali się 
w połowie drogi między swoimi 
domami. On ubral się wyjątkowo 
elegancko, ona przyszla w szkol· 
nym fart uszku i z ... koleżanką. 
Wtedy też Wojtek dowiedzi ał się, 
że Basia ma dopiero 161at i stwicr-

dzil że na pewno nie jest to dla 
niego, mężczyzny bądf co bądf 
doroslego i pracującego odpowie­
dnia partnerka. Jednak zaprzyjaź­
nili się. Wojtek przyjeżdżał do Ba­
si bardzo często, po to by wypłaki­
wać się w jej ramię, że rzuciła go 
kolejna dziewczyna albo że zno­
wu się zakochał. W ten sposób 
spotykali się przez 41ata. Już wte· 
dy zauważyli że rozumieją się dos­
kona ł e. Pewnego razu jednak Ba­
sia powiedzlala stop. Miała już 
dość Wojtka- aktora, Wojtka któ­
ry zupełnie nie może siij: ustatko­
wać, który sanl właściwie nie wie 
czego chce. A on jak dzisiaj przy:z. 
naje przede wszystkim bal się wy­
razić swoje prawdziw.e uczucia do 
Basi, nie chcąc czymkolwiek ods· 
traszyć i urazić tę ukochanq istolij:. 

Oświadczyny 

Tak naprawdę oświadczył z 
prawdziwego zdarzenia nigdy nie 
było . 8 marca w Dniu Kobiet kupił 
kwiaty także dla Basi mamy i 
razem wybrali się po nią do pracy. 
Gdy mama poczęstowała go 
czekoladkami, zapytał czy może 
wziąć jeszcze jedną dla swojej 
ukochomej dziewczyny. Dziwnie 
na niego spojrzała, szczególnie 
później gdy owączekoladkę poda­
rowal Basi. To właśnie byly oś­
wiadczyny. Niedługo potem 
mimo ciąglego braku akceptacji 
ze strony rodziców wzięl i ślub. Za 
kilka1 miesięcyurodziłsięWojtek" 
junior, a po 61atach Przemek. Q w. 
czesneczasy nic sprzyjały zbytnio 
młodym malżeństwom. W pierw­
szym okresie wspólnego życia 
dziewięć razy musieli zmieniać 
mieszkanie. Wreszcie otrzymali 
swój wymarzony przydział - dwa 
pokoje z kuchnią, ciasne ale włas­
ne. Tam mieszkają do dziś. Woj­
tek z wykształcenia jest piasty-

Sprawcą - uszkodZony gen 

Nowe spojrzenie 
na migrenę 

MilionPolak6w-ltoweclłu&dośt05· 
trotnycl!S?.:aCUnk6w-derpiu ml&fe­
nę. Cboroba,jakdefinitlie Encyklope-­
dia, to "Dll,advwe b6lcglo")', kt6rym 
to~audDołci, wpnloły,aaa.wm 

jeszcu podrafa.ICDla wzroku - ~ysk.l". 

Przezcałe lata.anawctwieki,lcka­
rzepozostawati wobecmigrenybezra­
dni.Fortunynaniejrobilinajprzeró!­
niejsiwrlatani.proponującyrazpo 

raz nowe, cudo)VIIe metody leczenia. 
Neurolodzy bylijednak zgodni- zna­
my objawy migreny, nie wiemy, co ją 
wywołuje. 

Szatgólnie intrygujący byl fakt. te 
nat~niCfJrl)'jemnądolegliwołtz.apa­

daly przede wszystkim- kobiety oraz 
ludzie wybitni. Znane są opisy cier· 
pień wybitnych pisarzy, lilozofów.na­
wet męt.ów stanu, z Juliuszem Ceza. 
rem na czele. 

Wszystkotorodziloprzypuszcze­
nia,tcistnicjjak.iśtwi42Ckmiędzyza­
chorowaniami a wrażliw~cil( czlo­
wicka.Jmosobabardziejwrażliwa,de­
likatna. czuła- tym batdziej podatna 
nabói.Aiedlaa:cgo? 

Ostatniolebrze francuscy znaleźli 
odpowiedt. "Fak. przynajmniej twier­
dzi zespól &enctyków z paryskiego 
szpitalalm. Necl:era. 

Otóż powodem migreny jest wada 
&cnctyczna, a konkretnie uszkodze­
nie jednego z genów w dzicwiętnas-

tym chromosomie. J eśli twierdzenie 
lekarzy zoslaniepotwierdzoncwdal­
szy(:hbadaniath,mo!ewreszciemi­
liony ludz.i odczują ulg(l. Bo poszuk.i­
waniaskutecznegolck.uzostanąs.kic­
rowanewinnąstronęniżdotychczas. 

Oczywiście odkrycie to ma i swoją 
zląstronę. Wynika bowiem z niego, te 
na migrenę skazane Jest potomstwo 
chorujących rodziców. Zdaniem leka­
rzy, wadliwy gen dzieci najczęściej 

dziedziczą po matce. 
Władze fran cuskie zapowiedziały 

jut wyasygnowanie ś rOOków finanso­
wychnadalszebadania.Jcsttoinwes­
tycja oplacal na, bo jak. obliczono, st ra­
ty z powodu choroby, opuszczonyt:h 
dni pracy, itp. wynoszą w samej tylko 
EWG ponad półtora miliarda dolarów 
rocznie. 

Lekcewatona migrena może prze­
ksztalcif się z czasem w bardzo poważ­
ne schorzenia. Do zaburzeń wuoko­
\1/)'(:h i potwornego bólu może dojść 
zanik czucia, mowy, nawet utrata 
świado~ci. Znane są przypadki pa­
ral iżu, a nawet śmierci. 

Ola ludzicierpiącychnatakpow112:­
ne dolegliwości dotychczas nie było 
lekarstwa.. Terapia środkami znieczu­
lającymi dawała tylko chwilową ulg~;t. 
Może dzięki rewelacyjnemu odkryciu 
lekarzy francuskich ich los wreszcie 
si~ odmieni. A.M. (PAI) 

Dwie polówki jabłka 
Po dwudziestu latachmamy już tę pewność, że pocljętiśmy wlaściwll dec~ę ląC7;1c 

się ze sobą na dobre i na zle- stwierdzlją Barbara i Wojciech Rudziejewscy kieleckie 
małżeństwo, które doszło do ścislego finału w telewizrinym teleturnieju "Czar par". 
Pneżyliśmywspólnie tak wiele tylko dlatego że poll1lfirny wspaniale się uzupełniać i 
....Uenmle sobie pomagać. Z tego wynika że jesteśmy idealnie do siebie dopaso,.•­
nymi polówkami jablka. Bo to z pewnością prawda że kiedyś Bóg pokroi! na pól 
owoce ze swojego ogrodu i poroznueal je po ealym świecie, a teraz każda z tych 
polówek musi szukać tej jednej jedynej pary która będzie do niej pasowała. 

kiem, uwielbia też muzykt; i glów­
nic i nią mial do czynienia przez 
większoś:: swojego życia. Basia 
wraz z małymi chłopcami towa­
rzyszylamuwięcprzezcalyczas, 
gdy pracował- na scenie, koncer­
tach, wszędzie. Nic zawszejej się 
to podobało, ale wiedziała że to je­
dyny sposób by b~ przy Wojtku. 

Szczęśda w nlesu:z.ę!cia 

Wiele razy ich to spo tykał o. 
Zawszejednak znajdowali się wo· 
kół nich życzliwi ludzie: Aż wyda· 
walo im się to nieprawdopodob­
ne. Kiedyś wybrali się do Niemiec 
na p ierwszą wyprawę na Zachód. 
Sroga zima, środek nocy, zupełn ie 
pusta boczna droga, a tu zepsuł im 
się samochód. Ledwie zdąży l i się 
zatrzymać i pod kierownicą buch· 
nął ogień. Byli przerażeni i bez­
radni. Nagle z daleka nadjechał sa­
mochód. Zatrzymał się i wysiadło 
z niego wielu młodych Niemców 
w wit;kszośc i pijanych o bardzo 
nieciekawym wyglądzie. Państwo 
Rudzicjewscy bali się nawet z ni­
mi rozmawiać, próbowali ich zb)ł 
czymkolwiek. Tamcijednak upar· 
li sit; że im pomogą. Dwóch mło­
dzieńców szybko naprawi ło sa­
mochód wlasnymi narzędziami, a 
reszla naśrodkudrogi pr:zymuzy­
ce z magnetofonu urządzi la sobie 
wspania łą dyskotekę. O wszelkich 
fonnach wdzięczności wybawcy 
nic chcieli nawet słyszeć. Podob­
nie było jak wracali, tym razemjuż 
w Polsce. O szóstej rano urwało im 
się kolo od samochodu. Natych­
miastznaleźlisięludzie,jadącyo 
tej porze do pracy, którzy z chęcią 
i uśmiechem na ustach pomogli 
im w kłopocie, nie chcąc, oczywiś­
cie,nicwzamian. 

lmienino~ prezent 
Teleturniej .,Czar par" był po­

mysłem młodszego syna Przem· 

ka.Toon znalazł ogłoszenie w ga­
zecie, że poszukuje się par mai­
żeńskich z poczuciem humoru. 
Tatę udalo się namówić szybko, z 
mamą bytoby trudniej, postano-­
wili więc zachować w tajemnicy 
fakt, że małżeństwo Rudziejews­
kich zgłosili do konkursu. W liście 
do telewizji napisali t.e są wesolo 
muzykującą rodzinką i wspólnie 
mierzą ponad 8 metrów wzrostu. 
Telegram z wiadomośc ią o zakwa­
lifikowaniu się do eliminacji przy­
szedł dokladnie 4 grudnia w dniu 
imienin Basi. Wojtek wrę:czyl jej 
go jako prezent, a wiadomo pre· 
zen!ów się nie oddaje. Nie wierzy. 
li że przejdą dalej, że wygrają z250 
parami, wśród których byli lckR­
rze, dziennikarze, aktorzy. A je d· 
nak wszyscy odpadali, a oni doszli 
do finałowej ósemki, z której już 
się nie odpada. Przeszli przez 64 
bardzo różne konkurencje, Do 
wszystkiego podchodzili z humo-­
rem i szczerością, dlatego odnieśli 
taki sukces. Nad niczym nie mu· 

Oszalamiąjąca kariera kawy 

sieli si~ dllltej zastanawiać, uda· 
w?Jt, przecież we wszystkimświet­
nie się rozumieją, Nąjbardzicj 
lubią zadania domowe, zdobywa· 
ją w nich nt~jwi~cej punktów. Jury 
za najlepsze uznało m. m. jabłusz­
ko- ich przebranie na bal masko. 
wy. Basia była jednq polówką a 
Wojtek drugą. NajlepieJ wykon:lli 
drzewo genealogiczne, przy oka· 
lji ratując wiele rodzinnych pa­
miątek, najlepieJ tet zntańczyli 
tango . .,Czar par" jest dla nich 
wspaniałą zabawą, przygodą. po­
twierdzeni m te razem mogą zro­
bić o wiele wię:ccj n•t katdy od­
dzielnie. 

To nic, że podczas ostatniego 
programu nie wiedzieli, ile wynosi 
prędkość światła. Nnjwatruejszc 
że Basia bez problemu rozpoznała 
Wojtka gwiżdż:jcego przy gole­
niu, a Wojtek niemal z zamknięty­
mi oczami wskazal wśród wielu 
pokazanych na ekranie, ukochane 
usta Basi. 

ANI:."TA CZABAN 

Na złość szatanowi 
"Ten szataliski n1pój jest tak 

doskona.ly, żeszkod•bylobypozos· 
tawifgo niewitrnym. Ocllncimy go 
na zlośf su.Linowi i zrobimy zeń 
pr.alfdziwie chnekijańskł trunek" 
:.. takle sloWII wypowiedrlal podob­
nopapldKiemensVlllkłedyporu 

pierwszy spróbowal kawę. 

Ojczy:zną kawowego drzewka 
jest Etiopia. W starożytności doj· 
rzałe owoce spożywanotam z ma· 
sic m i solą,. W XVI wieku kawa po­
jawiła się w Arabii, skąd nieco 
póiniej przywędrowała do 
Europy. 

Żywszekozy 
Nie wiadomo dokladnie kto, 

gdzie i kiedy wymyśl ił, te z tych 

małych ziarenek można przyrzą­
dzić napój. Mówi się o Jemenie, 
Etiopii i Sudanie. Mote prawdzi­
wajestjemeńska legenda opisują· 
ca zdarzenie z początku naszej 
ery. Pewnego dnia drewisz pasący 
kozy zauważył, te stały sit; o ne 
żywsze niż zwykle. Niebawem 
odkrył, że zwierzęta zachowują 
się tak po zjedzeniu owoców krze· 
wu kawowego. Muzulmanin ów 
zebrał więc kilka ziaren, wysuszył 
je, zaparzył i wypił -otrzyma ł na­
pój nazwany kawą. 

Przykład Mahometa 
W drugiej polowic XIV wieku 

na Bliskim Wschodzie kawa cic· 
szyła się bardzo dużą populamoś~ 
cią. Nie wszyscy ją jednak akcep--

towali. Mahomet nigdy nie pił ka· 
wy, stąd fanatycy muzułmańscy 
surowo zabraniali spożywania le­
go naparu wszystkim wyznawcom 
islamu. 

Zwolenników aromatycznego 
napoju szybko przybywało. 
W XV fi wieku w Turcji żona mog­
la otrzymać nawet rozwód - gdy­
by mąt nie zaopalTZyl jej w odpo-­
wiednią iloś:: ziaren kawowca. 

Szkaradny napój ... 
W Polscc nazwę kawa ptccwszy 

raz wymienił ok. 1670 roku 
A. Morsztyn: ., W Malcie - śmy 
pomnę, kosztowali kafy, 

Trunku dla Turków ... Ale ten 
szkaradny 

napój, tak brzydka trucizna i ja­
dy. 

Co żadnej ś l iny nic puncza za 
zęby 

Niech chrześcijańskiej nie plu­
gawi gęby'" 

Ale już w XVlll wieku stała s.ę; 
bardzo populamym napojem. 

Dzisiąj kawę uprawia się w stre­
fie międzyzwrotnikowej Afryki 
i Ameryki Pld., na wyspie Cejlon, 
w lndone;rji , Jest ona naparem 
moczopędnym, mocno pobudza­
jącym akcję serca i mózgu 

(11) 

http://sbc.wbp.kielce.pl/
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"Włókniarz" skazany na likwidację 

Klepsydra 
dla sanatorium 
Prawie 200 pracowników sanatońum,. Włóknian" w Busku­

Zdroju może od l stycznia 1994 roku slracit pracę, a tysiące 

kuracjuszy ,.sk:u.anych" na buską siarkę- mo7Jiwość leczenia. 

Ministerst11·oZdro11'iaprzyslalo 
pned11·aol"lj do ,.Włóknian.a", a 
takie do Innych sanatoriów branżo~ 
111')'chwRusku- ,.Rafała"' i .,Nidy" 
pismo na.~t~puJ:tcej treści: .,Zgod~ 

nie z postanowieniem par. 6 umowy 
39/92 wypowiadam z dniem 30 
11'rześnia 93 r. powolan~ umowę u 
skutklemnadzlell31 grudnia93 r. 
minigerułrowla Andruj Wojtyła ... 
l tyle. Ani slo11·a 11Jjaśnienia! A owo 
łl')'po11·iedzen ie oznacza, i.e od no­
'!l·eco roku kurvjuste musleliby 
pokl')"tnu.'! Ql)'stkle koszty pobytu i 
leczeaia. 

-To wypowiedzenie spad ło na 
mnie jak grom z jasnego nieba 
- mówi dyrektor .. Włókniarza", 
J eny Pamula.- We wtorek byliś· 
my na nardzie w federacji w Łodzi. 
Rozmawialiśmy o modernizacji 
sanatorium, kiedy przyszla infor­
macja z mtmsterstwa. Federacja 
ani związki zawodowe me mogą 
nigdzie za.~kart:yć tej decgji. Wy­
slaliSmy jedynie pismo z prośbq 
do premier Sud10ckiej o wycofa· 
nie decyzji. .. Włókniarz" jest za 
dużym obiektem - mamy 470 
miejsc- żeby od stycznia przejść 
na samofinansowanie. Nie znaj· 
dziemy chętnych na wszystkie 

pełnopłatne miejsca. Gdyby rząd 
zmniejszał nam dopłaty etapami, 
np. co roku o 5 do \0 pro<:ent, to 
może za kilka lat moglibyśmy się 
usamodzielnić. 

Jstniejlłce od 20 lat sanatorium 
,.Włókniarz" jest ·11rluno~ Fede· 
racj i NSZZ Przemysłu Lekkiego. 
Zgodnie z z:anrq umowlł Minls· 
terst11·o Zdro11ill dofinanso-.nije 
oko ło 80 procent miejsc. Pac:jencl 
klero11·ani przez 11'ojew6dzkle kom!· 
sje zdrowia plaą od 120 do 168tys. 
llz:al4-dnio11'Jpobyt.. WykupuJiłCJ' 
pozostale miejsca- od 180 do 295 
tys. za dobę. 

- Pracowni<:y .. Włókniarza" są 
wstrząśnięci i zaskoczeni decyZją 
ministerstwa - mówi przewodni· 
cząca organizacji związkowej, 

Grai;)"l!a Dorycka. - Nie mieści 
nam się w głowach., by jeden z naj­
nowocześniejszych obiektów 
w kraju przestal działać. Są gorsze 
placówki i ministerstwo będzie je 
fimmsowaC -to zupełnie niezro­
zumiale. Jeśli doszłoby do likwi­
dacji, to pmwie 200 osób straci 
pracę. Buskojest miastem uzdro­
wiskowym, nie ma żadnego zakłu­
du, który przyjmowałby nowych 
ludzi. 

W Busku dzięki naturalnym 
źród łom siarki leczone są przede 
wszystkim schorzenia reumatycz· 
ne, zwyrodnienia stawów, dys· 
kopatie, choroby kręgosłupa , pa· 
radontoza. W sanatorium ,. Włók· 
niarz" wykonywanyeh jest28 róż· 
nych zabiegów, są kąpiele siarcz· 
kowe, okłady z borowiny, bicze 
szkockie, 4 rodzaje masatu, fizy· 
koterapia, zajęcia w basenie i w sa­
h gimnastycznej. Wszystkie za­
biegi przeprowadzane są na miejs­
cu, kuracjusze mogą przez ca ły 

pobyt nie wychodzi: z budynku. 
Dla chorych na wózkach inwa-. 

hdzkich przygotowano specjalne 
c1ągi iwindy. W budynkujest sala 
telewizyjna, biblioteka., kawiar­
nia, barek z przekąskami, apteka, 
zakład fryzjerski i kiosk . Ruchu". 

- Rzadko widziałam, nawet 
w krajach Europy Zachodniej, 
obiekttak kompleksowo przysto­
sowany do potrzeb pacjentów 
-twierdzi kierownik Katedry i Kli· 
niki RehabilitacjiŚląskiej Akade­
mii Medycznej, profesor Krystyna 
Doboslewia. - Kąpiele siarczko­
we sę nąjbardziej skutecznym le­
karstwem we wszystkich schorze­
niach reumatoidalnych, zwyrod· 
nieniach stawów, kręgosłupa, pa­
radontozie. Tylko siarka może 
wpłynąć na poprawę: chorej 
chrząstki stawowej. Wielu cho­
rych jest po prostu skazanych na 
Busko -tylko tu i w Sole u są tród­
lasiarki. 

Mimo wielu prób nie udało 
nam się w piątek skontaktowaC z 
autorem decyzji ministerstwa. 
Motywów możemy się tylko do­
myślać. Jednak uzasadnianie jej 
szczuplością budżetu jest zbyt 
proste. Dee~a nie dotyczy bo­
wiem sanatorKiw państwowych. 
Brak konsultacji ze związ.kowca­
nli i lakoniczność formy świadczą 
o dutym pośpiechu urzędników 
Ministerstwa Zdrowia. Czy na 
., Włókniarzu" ,,.Rafale~ i "Nidzie" 
zawi:śniek:lepsydra? · 

MAR1YNA GLĘBOCKA 

Wczoraj widzlałaś kolebnkę. 

Słodka blondynka cry zła ruda? 

40-lecie Technikum Geologicznego 
w Kielcach 

Poszukiwacze 
skarbów 

Jest ich ok. 1700. Rozsiani po 
kraju, niektórzy poza jego grani· 
cami. Wychowankowie i absol· 
wenci Technikum Geologiczne· 
go w Kielcach. Zagitj_dają przy po­
mocy coraz to doskonalszych 
narzędzi w jej głąb. Odkrywają uk· 
ryte przed wścibskimi skarby w re· 
gionie świętokrzyskiro i w dzie· 
siątkach innych rejonów Polski. 

Szkolę powolano 28 lutego 
1953 r. Pierwszą etatową nauczy. 
cielką i wychowawczymą była 
Maria Zatorska. Dyrektorem- lg­
nacyNesłoro11·ia. 

Pierwszy absolwent z 1957 r. 
Stanisław Dl.iura przewodmczy 
Kołu Absolwentów Technikum 
Geologicznego. Pierwszą Państ· 
wową Komisj~ Egzaminacyjną 

tworzyli: przewodniczący - dy· 
rektor szkoły Jan Kamiliski oraz 
J. Nescoro'llitt,E.Gigoń,E.Senko­

wicz,Z.PolakiM.Zatol'!lta. 
WSród wielu niezapomnianych 

nauczycieli, wciąż żywa jest pa· 
mięć o długoletnimdyrektorze Ja· 
nie Kamińskim, który tę funkcję 
pelnil od 1955 do \972 roku. 
Zmarł w 1984 r. Za jego kadencji 
przypada największy rozkwit 
technikum. Wspaniały organiza­
tor (to jemu szkoła zawdz ięcza 
budynek, przy ul. Sciegiennego, 
sztandar ufundowany przez Ko­
mitet Rodzicielski i zakład opie· 

Nauczycieleprzedswojąszkołlł 

kuńczy, wzbogacenie o nowe 
zbiory pracowni i biblioteki). 

W kieleckim technikum geolo­
gii uczyli si~ też obcokrajowcy. 
Koreańczycy popularnie zwani 
Kim i Ju o raz Afrykańczycy 
z. Ghany, Nigerii i Zambii. 

Szkoła za swego p:ttrona obmla 
Stanistawa Staszica i jego hasło: 
" Być utytecznym narodowi~. Na· 
wiązuje do bogatych tradycji. 
Przez wiele lat Zgodnie z potrze­
banll płzedsiębiorstw przygoto­
wywała fachowców wiertników 
i geologów. Obecnie,jak mówi wi­
cedyrektorka technikum Jolanta 
Szajn, geologów-ekologów. Roz­
szerzono profil nauczania o takie 
zagadnienia jak: ochrona wód, 
gruntów, zló:t, prognozowanie 
zm1an zachodzących pod wpły· 
wem zameczyszczeń, zagospoda· 
rowanie odpadów mineralnych. 

Minęło 40 lat. O swej "budzie" 
nie zapominają wychowankowie 
i nauczyciele. Koleżeńskie spot· 
kanic odbędzie się 2 i 3 paździer­
nika. W pierwszym dniu o 9.45 
msza św. w bazylice katedralnej za 
zmarłych absolwentów i nauczy­
ciel i. O 10.30 spotkanie przy daw­
nym budynku Technikum Geolo­
Ji icznego przy ul. Ściegiennego 
IJ.Ao 12wZespołeSzkólprzya.L 
Legionów (d. Marchlewskiego). 
A potem ... w Ameliówce. 

JÓZEF WIERZBA 

Fot. D. Gacek 

Wygl-dajak rwykle-nijaka spód· 
nica, póldlugle, m)'R011':1ote włosy 

spięle•·jakiśniedbalykoczek,byle 

nie prztt~.bdzaly. A dzisiaj? Włosy 
krótkie, urarbowanena polysk:ttilł­
cy. miedzlany kolor, modny kos· 
Cłumzem:ao:nlekr6tstlłspódnl~. 
WS'L'fSC1 slęza nl~ogllldają,lt)'tei, 
nie pomaj~c'w pierwszej ch11·ill sta­
rej mlijomej. Zapn~la dę potem 
pytanie: dlac:zeJoonaAętakznlie­
nila! Qyba ma na okujakiegoś r:a­
ceta ••• 

Dlaczego się farbujesz? 
podkreślić swojq atrakcyjność. 
Blondynki nieodmlennie są od· 
bicrane przez panów jako bardzo 
kobiece i jednocześnie bardzo 
atrakcyjne, dynamiczne, nłełatwe 
do zdobycia. 

A panie rude? Mówi się, :te-rude 
s.1 złe, fitlszywe, nieobliczalne. 
Niektórzy mętczyźni odruchowo 
unikają kobiet rudych- zwłaszcza 
ci słabSI. Uf.1rbowana na rudospo­
kojna pani to znak., że ma ona tego 
spokoju już dosyć. Chciałaby b )i 
htdniejsza, zwrócić na siebie uwa· 
gę otoczenia, zasugerować na­
miętność, niebezp ieczeństwo. 
Mote to być wreszcie pani, która 
chcia ł a zrobić si~ na blond któ· 
rymś z reklamowanych specyfi. 
ków,a na jejciemnomyszowatych 
włos:tch efek t jest właśnie taki ... 

Dlaczqokobietynuienil!JII ko­
lor 11łos6w, dlaczego zapuszcza.ilł 
lub obcin:U11wlosy? 

Zwykle, oczywiście, robiq to 
dlatego, by przypodobać się ulu­
bionemu mę:tczytnie . Czasami są 
zmuszone do zrobienia porządku 
na głowie, bo dotychczasowe 
,.rozwichrzenie" czy anystyczny 
nielad nie licują z nową, odpowie­
dzialną pracą. A czasami po pros­
tu w tyciu kobiety szykujesię wat­
newydarzenie- ślub, zar~czyny , 

spotkanie klasowe po latach. To 
skłania nas do dątenia do zmian, 
gdyż nie znosimy, by nad nami się: 
litowano, te tak.iełmy szare kury 
domowe, 

Kto zapuszcza włosy? Psycho­
\ogpowiedzialby, :te kobieta, któ· 
rej chodzi o osią&nięcie spokoju., 
pogodzenia się z sobą i ze 
światem. To niejest łatwe, ale i za. 
puszczenie włosówniejest proste, 
nie da się tego zrobić natychmiast, 
potrzebna jest cierpliwość. Taka 
sama, jaką musimy wykaz..!, by 
zmienić swoje wnętrze. Olu· 
gowłose potrzebują ponoC więcej 
spokoju, chciałyby być mniej ak· 
tywne, mniej odpowiedzialne. 
Może dlatego tak wielu panów 
lubi długowłose kobiety, pod­
świadomie oczekując od nich ko­
biecości i wyciszenia? 

Gdy pani decyduje się obciąć 
włosy, mote to oznacza:, że 
wreszcie ma dosyć nijakości i pod· 
porządkowania, i sama chce się 
zaj:F swoimi sprawami. Krótka 

fryzurka to znak kobiety aktywnej 
zawodowo, silnej osobowości, za­
radnej. z taką fryzurą nie krąf4 po 
świecie slodkie kociątka, uległe i 
posłuszne. Choć - jak twierdzą 
niektórzy fryzjerzy - krótkie wło­
sy to takieoznaka smutku. IGedyś 
kobieta owdowiała obcinała z talu 
włosy.Zdarza się to i dziś, choć za­
pewne nie uświadamiamy sobie 
takiego podtekstu nagłej decyzji o 
rozstaniu z kokiem. Starzejące się 
panie albo próbują nadgonić czas 
-obcinają włosy, modelują nowo­
czesne fryzury, albo te:t pozostają 
przy coraz bardziej srebrnym war· 
koczu, zamotanym w tyle głowy. 

Siwizna. Farbowanie to przede 
wszystkim zakrywanie siwych 
włosów, ukrywanie lat. Choć zda· 
rza się, że kobieta przestaje włosy 
farbować, mimo całych lat spę:· 
dzonych w kolorze słomkowego 

blond u. Co to oznacza! Albo nag­
łe zbiednienie - nie st~ jutjej na 
dalsze farbowanie - albo nagły 
przypływ obojętności. Taka ko· 
bieta dochodzi do wniosku, że 
szkoda fatygi, i takjest stara i siwa, 
i nie ma sięani po co, ani dla kogo 
malować.Zdarza si ę, :te po jak imś 
dobrym wydarzeniu pani porzuca 
swój pesymizm i idzie do fryzjera 
czyprzyjaciólki,byodrostyzręcz­
nie zamaskować. 

Na czarno farbują się zwyk le 
osoby,którechcą być nieco tajem­
nicze, kobiece, pragnące zasygna­
lizować swój temperament, choć· 
by nawet na oko nic o tym nie 
świadczyło . Są tc:t panie, które 
dawno przyzwyczaiły s ię do farbo­
wania na czarno i tak to jutzostało 
- bez specjalnych podtekstów. 
Kto farbuje się na blond, ten chce 

Panowie- zanim zainteresuje­
cie si ę ufarbowaną na rudo dziew· 
czyną w oczekiwaniu namiętności 
niebezpieczeństwa, chwilę poroz· 
mawiajcie z jej przyjaciólk4. Unik· 
niecle wtedy pomyłek - dziewczy· 
na ma&ła przecież tle przeczytać 
cudzoziemską nazwę i chciała b)'Ć 
zupełnie inna- ale bynajmniej nie 
ruda i namiętna. 

STEL LA SA WAJNER (PAJ) 
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O ddajemy oto w ręce naszych 
czytelników, mogący się stać 
w przyszłości oddzielną gazetą, 

dodatek, poświęcony współczesnym 
a i odleglejszym w czasie sensacjom 
i tajemnicom. 

Nazywa się, jak przystało na tematykę, 

którą będzie podejmował i miejsce, gdzie 
jest wydawany. Nie ma w nim przecież aluzji 
do niedawnej politycznej maskarady, bo nie 
polityką się tutaj zajmujemy, ale zwyczajnym 
życiem, jego dramatami, cieniami, 
tajemnicami i po trosze historią, a to ona 
właśnie utrwaliła w ludowej pamięci postać 
szlachetnego i dzielnego świętokrzyskiego 
zbója - od legendarnego Madeja po Barbarę 
Rusinowską i bliższego naszym czasom 
Malarskiego, który jak podhalański Janosik 
zabierał bogatym i dawał biednym. 

Dziś zbój ma, niestety, mniej szlachetne 
oblicze, ale to nie znaczy, że nie powinniśmy 

o nim mówić. Wręcz przeciwnie ... 

Najważniejszą sprawą zawsze jest człowiek 
i jego nieszczęście; szczęścia się nie opisuje 
- powiedział kiedyś pisarz oraz reporter 
Paweł Hulka-Laskowski i te jego słowa będą 
częściowo naszą dewizą. 

Drugim nurtem, który chcemy tu 
prezentować, jest budząca ciekawość sporej 
grupy ludzi - parapsychologia, a więc 
zjawiska nie wyjaśnione przez naukę, często 
przez nią nie badane, ale pr7ecież- jak na to 
wskazują liczne przykłady - istniejące 

i najczęściej nazywane paranormalnymi. 

Portret rodzinny z siekierą w tle 
powąchać nie chcieli, totctpolc! zmie­
rzyli prawi dl owo, po czym osJQSih, te 
Paluchowtc Jaktmś ~;Udem chapnęh 
kawalłfllntuSkqpskich.JakieśSOcm 
czycoś kołotego. l ~ak lu wzlylosnie 
wicrz}'Ć? 30 lat rodzina po qsiedzku 
ziemi~ uprawialal domybudo~l a, at 
tunagleokazujesłł'.tejeden tozJo­
duej. N1e byto wy..i'cla,}ałjut prawda 
wyszła na jaw, naleblo spn~ u lat­
wić - poszli Skąpscy do Paluchów 
l czarno na bialymwylotyli,te zbudo­
wane ploty trzeba rozebfllł i &ranltc: 
rofn;t.tak,jakSioiwmapiiCh Klopoł 
w lym, te propozycjaj:lluM PaluchOm 
nietrafilado przekonanL.L Dobra była 
stara granica przez lyle b1t" Dobra. 
Sial płot tyle aasu w spokoJu1 St1l 
Podpisywali bracia zezowaty proto­
kół? Podpisywali. No to tadrqo 
rozbieraniaicol'anianiebędtre 

ZBIGNIEW OLEJARCZVK 

Na dobrą sprawę wojnie między Skąpskimi i Paluchami nikt się w Górnym Młynie nie dziwi. 
W końcu różnie między sąsiadami bywa - koch:Vą się, calqją, razem piją wódkę, aż tu nagłe lup! 
- ni z tego, ni z owego ktoś kogoś z:Vedzie kłonicą między oczy. bdna sensacja. 

A wGórnymMłynieludzie 
swoje wiedZlj - pm:ciet 
Skl!pscy i Paluchy stano-

will rodzin~ l to takli. te pokrewidt­
Siwa końmi nie rozerwiesz. Nie tylko 
matka tych pierwszych jest rodzon11, 
siost rll matki tych drugich. ale na 
do kladk9ojciectych drugich jest naj­
prawdziwszym bratem ojca tych 
pierwszych.- Jaksi9 kied,SstlfZ)'po­
tenili ..n• ki'Z)'t", to teraz mająZI swo-­
je-mówią~wsi.-Jeszczewnu'ki~ 
~ te ich knytc d:twipć do kor\ea ty­
cia. Z teao musiala wynikn~ wząjem­
na 'zaciekłość, nienaw~ n1 śmierć 
i tycie. 

Gdyby chcieł ukanE winnego tej 
wojny i rodzinnej hańby, trzeba by 
d lu go szu t«: poświeci e, bo tak praw­
d'f'l mówiąc, nie maJoani u Skąpskich, 
ani u P~lucn6w. Zaraz po 1~,jak S ta-

Chory jakiś ten mierniczy musiał być, 
oto mu zezowało al boro najmniej sta­
rym zwyczajem poch l ał tę:so przy po­
miarach, bo w papicrath Jranic.a po­
szłaprościu tkojakwpyststrzelil,uto 

w naturze.,znar;zymiędzydziałkarni, 
mocno została zwichrowana. Ale kto 
by tam wtedy ośmielił się: pop rawiać 

geodet9? Czasy były inne, chłop 
U!'Z9dnikowi niepodskoczyl, wię:cjdy 
ten spytał braci, czy im podział pasqje, 
odpowiedzieli, te owszem pasuje 
i :zgodnie podpisali na koniec mierze­
nil protokół. No .,..;ę:c po sprawiedli­
wości naJetaloby tqo seodetę: odna­
ldć, choćby spod ziemi wydostać i ile 
w1ezie~ mu po mordzie. Tylko 
jest je(lna usadniez~ trudnc8ć - 30 lat 
z okładem minę:ło, chłop dawno jut 
z Koiiskich wyjechał, albo faktycznie 
ziemililarYzie i zmordobicia nici. la to 
~Górnym Młynie zostala po nim ze­
zowata aranica z płotem, ua ktOreJO 
jmierć czyha na ąsiada zsiekie~ pod 
pach,. 

Cała ta wojna zaczę:ła si~ normal­
nie, niepozornie nawet, nie tak )U 
w filmach o mafii, sdzie ktolna po­
~tku wyskakuje i z pomoq 5pluwy 
rozwala polowę: rodziny. Gdyby mat­
kaSklipskich przcwldliala,c:osi~ po­
robi, mo1c by nawet ueZ)'łnOwala 
z przepisywania swojej dzWki na 
wnuczt~? No, ale jak si9 jut chciało 
przysposobić dziewczy~posq, trze­
ba byto ulatwE WSZ)'Ilko un:ę:dowo, 
jeszae raz wcnooać mierniczych i d~ 
kładnie zatrd l ić &fVliOC spadku. 
l włainie wtedy wybuchła bomba. bo 
cljeodecl, którzy przyjechali zesztej 
jesieni,bylizdrowijaktU,jbardziej,zc­
u tadnqo nie mieli, a wódki nawet 

Jatdoklldniepótniejbyłozt'WOI-
1\4. to tylltO Pan Bó&JCcicn wnicbicwle 
n.a pewno, bo wtd przezornie trzyma. 
lui~zdała,aobiescrony!J'UI,IIIwłasne., 
kraileowo odmienne wenje ~et... 
ruil. Wiadomo, te po odmowie Patu­
chó• szłq trafił Sąpslticll od razu, 
Wl~ umi postano..,tli W)'mterl)t 
spraWiedhwołć , oswote Sl~ upomnlłt 
i stlf)' plot rozebrać . 

(dokońCZW~tlt ne •tt- Hl) 
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Okndi GOPR 
Prokurttura Rejonowit w Bielsku-Hialej skierowala do sądu akt oskarten i:! 

przeciwkoAdamowi C .• studentowi Polilechniki ŚI4Skiej, który w kwietniu br. 
w Szczyrku ukradl"skarbonk~. naletącą do Górskiego OciKltniczego PoaOto­
wia Ratunkowego. W skarbonce było ponad 800 tysi;cy zlotych, zebranych na 
fundusz ratownictwa w &órach. 

Czujnicelnicy 
Celnicy z przejłcu. granicznego w Kolb;lskowie udaremnili przemyt do 

NiemiecJ60 kar1on6wpapierosówwart0Ltci360mln zl. Natom•ast na przejściu 
wQsrodniklch pracownicyslutbcelnych zatrzymali lO-letnią Utwink~, która 
usiłowała wywieU z Połski 89 złotych monet wartości ponad 500 mln :d . 

Tnpcmyrekord 
W ciągu 8 miesi~cy br. w wypadkach drogowych wcalym krnju zgi~lo 2625 

osób, a ponad 40 tys1~cy zostalo rannych. W ostatnim tygodniu od 20 do 26 
wrześnła zanotowano nowy tragiczny rekord. Na dropch wydarzy/o się. 1121 
wypadków, wktórychśmiert ponioslo 138 osób, a ponad IJOOzostalorannych. 

Śmłert policjanca 
W szpitalu MSW w Warszawie zmarł 27 bm. po tilitu operacjach policjant, 

ugodzony 8 pociskami przez bandyt~ na warszawskim Mokotowie. Band)'lł, 
zostlj uj~ty. 

Jest to trzeci policjant, któryzostał w tym rokuzabity przez bandytów. Wub. 
roku 4 policjantów zainę.lo, a 71 zostalo rannych. 

Morderstwo na zJeunie 
Dwąj mlodzi ludzie - 23-letni krakowianin i o rok młodszy mie5Zkaniec 

Dąbrowy Górniczej zostali w tym tygodniu aresztowani przez miejscową pro­
kura turf' pod zarzutem zabójstwa w sierpniu br. wlaściciela punktu skupu zlo­
mu i jego kolegi. Morderstwo zaplanowała tona ,.zlomiarza~, która wynaj~/a 
bandytówza40milionówzłotych. Feralnegodnia w domku letniskowym prze­
bywal równiet kolepjej m~ta. który równjet został zabity. 

Nastol etnizabój cy 
W Ktośnie trzech nieletnich chłopców za mordowal o staruszkę.. Wojciech 

M.- niespełna 14-latek idw~jqo !&-letni koledzy nap.adli w nocy mteszk.~-
1:4 samotnie 12-letni~ Ludwik~ M., spodziewając s~ znależć pieniądze. Bro­
niąq 5~ kobiet~ najmlodszy z napastników ,.uciszył~ scyzorykiem. Po zabójs­
twie młodzi bandyci zbiegli nie odnajduJąc pieni~dzy_ Tej samej nocy Woj­
ciech M. q.losil Slf' na posotowie w celu opatrzenia krwaw~cej r~ki, paniewat 
wczasie uderzenia ofiary scyzorykiem rozcią:lsobie palce. Po kilku godzina<.h 
policja utrzyma/a całą trójkfl-

Pr'eqou pod dedzenlem 
Ponad 90 kiloeramów ziOła i platyny wartości lO mld zl usilowal przewictt 

przezvaniq obywatel Polski, z.amienk.ały na stale we Francji. Przemyt uda· 
remni/i w mini004 łrod~ funkcjonariusze dzialu operacyjnego slutby celnej 
w Slubicach. Kiedy ludzie z tzw. czarnej brygady zajrzeli pod siedzenia~­
jącego do Niemiec ~renaulta safrane~ znaletli ziOło i platynę. w SZ!abkach 
i k~kach,a taktezlote monety, w tym JODmonetsprzed ISSO roku. Poniewat 
w samochOdzie nie było pasaterów, nie bylowątpliwości, te przewetone prec­
joza naletą do kierowcy, który na wyjaśnienie calej sprawy poczeka sobie 
w areszcie tymczasowym. 

Pnez cnnk:ę- pod waconem 
Trzech obywateli Rumunii znaleziono w miniony poniedziałek, jak scho­

wani pod wagonem z cementem usilowali dostal: s~ na polsti prom. Rumu­
nów odkryła Strat Graniczna na chwilę. przed skierowaniem wagonu na prom 
"Jan Śniadecki", który miał poplynąć do Szwecji. Uciekinierzy ulokowali się. 
na osiach wagonu prawdopodobnie podczas postOJu na stacji w Swinoujściu. 

Dziewczyna u I SOO DEM 
Przed Sądem wo;ew6dzkim wSzczecinietoczySiflproces przeciwkotrzem 

~tczyznomitoniejednegoznich,osbrionym owywotenie młodychkobiet 
do domu publiczne1o w Holandii. Przybytek rozkoszy ,.5a!SI" mieści! s~ 
w młejscowołci Vento. Tam za pośrednictwem oskartonych trafilo l& dziew­
cząt z Polslr.i, którym w prowadzonym przez Turków lokalu obiecywano 
dobrze p/a trą pra~ telnerek i kucharek. W rzeczywistości dziewczyny od po­
~tku byly zmuuane do uprawiania nierządu . Kilka z nich zostało po drodze 
Z&walconych. Polscy pOLirednicy, za katdą przywiezioną z kraju dziewczy~ 
doslawali od Turków po JSOO marek niemieckich. (KIS) 

Są mistrzowie sztuki walki, o których mówi się, że zabijają przy 
pomocy techniki "op62nionego śmiertelnego ciosu ... " 
Zabić może też zwyczajny karateka ... 

Czy 
nie szkoli się, 
przypadkiem, 
przyszłych 

morderców? 

nie W)T&tające lei- jak np. utywa­
no terminołogii ctvze$cljańsldej 
mówiąc o buddyzmie, a jeśli chodzi 
oaztuki walki -siownictwo związa­
ne ze swojskim i lubianym u nas 
boksem. Wielu skądinąd inteligen­
tnych ludzi, uwata lwateczykick­
box za .bezmyśłl\ą kopaninę po 
nerkach", chwaląc przy tym pięś­
ciarstwo jako .sztukę szlachetnej 
aamoobr_ony". Nie rozumiejąc, że 
karate podobnie zresztą jak boks, 
stawia CZłowieka wobec ekstre­
malnychsytuacji walki, w której nie 
ma jutjej substytOw typu rakietka, 
czy s:tpada. Nie rozumiejąc, te na 
macie czy ringu zawodnik pojawia 
Się wiedziony własnym wyborem. 
A kontuzje muszą pojawić się gdzie 
spierają się silni, młodzi ludzie -
jak chociatby na boiskach pilkar· 
skich. Notabene z moich obserwa­
cji wynika, ts wielu pilkarzy not­
nych to wybitni specjaliści od bru­
talneJ walki wręcz! KRZYSZTOF SOWIŃSKI 

..... Jak pładka powierzchnia zwierciadła odbija wszystko, co znajdu­
jesię pned nią. jakcicha dolina wzmacnia najsłabsze dtwlęld, tak stu­
diU}iJCY kaTa te musi wyrzucić ze swego umysłu wszelkie samolubne l 
złe my§l, aby m6c reagował, na wszystko co znajduje się przed nim ... • 

Funkcjonują więc stereotypy • 
Człowieka na pewno motna zabić 
Jednym ciosem. Niekiedy bywa to 
cios r9ką. niełtiedy r,ką uzbrojoną 
w młotek. Człowieka czy jaką; 
5Pf8W\ł motna t et zabijać siowem. 

1. 
- Cry nie szkoli sl9 czasem przyszłych morderećw7 

Czy motna człowieka zabićjednym ciosem?- oto py­
tania, które zadaje sobie wiele osOb u progu nowego 
sezonu sportowego, widząc miodzież garnącą się 

do karate. Zastanawiają się takte ci, którzy 
cheleliby posłać syna, czy corkę do sal ćWI­
czeń walk Wschodu. Przyczym podstawową 
motywacłą do uprawiania karate bywa ta- o 
nauce samoobrony. Pneważa opinia, te 
wystarczy .ZObaczyć• jakleś uderzenie, 
powtór%yćjeł jużsit .zna" karate. Jest to 
nieprozumlenlel Ola poznania rOlnych 
uderzeń, blokOW czy kopnlfć potrzeba 
wielu lat treningu. Trenerzy w Japonii po­
lecaj~ na dobry począlek, tysiąc uderzeń, 

=~~ka~ ranka ~-·· ~~~:a 
-WydaJe mi się, że karate nłe nauczy 

się człowiek agresywny. Dla tego typu 
osobowości zlotone tectv'liki karate 
btdłl nie do opanowania - mówi jeden 
z wlałoletnich InstruktorOwiej sztuki z 
Kloł~ 

-Karate czyniludzi lepszymi. Wi· 
działem to na własne oczy!- dowo­
dził z pasją Grzegorz Piotrowski 
mistrz świata w klck-boxingu, 
wielołu"otny mistrz Polski w ka­
rate kyokuskinkhal, obecnie 
udanie debiutujący na 
zawodowych ringach w 
boksie. 

W Kleicech karate 
uprawiasięodkilkuna· 

stu lat Przez sale 
przewinęły się setki 
osób obojga płci 
i w rotnym wiełl.u. 
o skali trudności, 
które pojawiaJą 
modoskonaleniu 
karate w 
że przez te 
sty!Ow, pojawiło tylko dwóch mistrz6w, 
posiadaczy tzw. czarnego pasa. Ich umie­
jętności i instruktorów nla podleQaJą żadnej 
dyskusji. Ta wąska grupka ludzi mogiaby 
rzeczywiście stanowić zagrożenie dla tycia 
l zdrowia ludzkiego. Jednak tak się nle dzieje. 

Jeszcze kilka lat temu karate w Kielcach 
uprawiali głOWnie studenci 1 osoby dorosłe. 
Obecnie wiek ćwiczących znacznie się obniżył. 
Kilkułetnie dzieci \ll)'łtonujące .techniki" nie budzą 
jut sensacji. 

2. 
ludzie, kiClnY chCieliby uczyć się karate w ce· 

lu agresji, Idą blf(lnąd rogą. Po pierwsze: zal'lim 
czegokOlwiek slę nauczą, poddani są wletomie­
sięczoej ObS8łW8cjll ucią.tliwym\ trudnym ewl­
czeniom ogćinorozwojowym, które przynajm­
niej na .,oko" nie maj~ wiele wspólnego z kop­
nięciami czy uderzeniami. Po drugie : szybko 
zorientują ait. te aby cios był skuteczny 
musłbyćpopartywielol~ pra~ .• Siw· 
tecznlejszy' od uderzenia karate bywa 
dos ostrym narzędziem, czy twardym 
przedmiotem. czy w końcu strzał z pistoletu. 

3. 
Z karate walczono od początku, ~adając 

do niego slowa nie mające nie wspólnego z tą sztuką, 

G. Funakoshf 

Od czasOw ~Wejścia smoka" setki mlodzlety, co je­
sień pragną sprObować tej niezwyklej sfery ludzkiej 
aktywności, jaką jest lwa te. 

W tym roku do swoich siedzib zaprasza wiele szkot 
walk Wschodu: klck-boxu (wyrosłego z l!arate), 
ju-yutsu (rodem z Japonii), kyoksulu, judo, tzw. 
kung-fu (o chińskich korzeniach), czy karate ky­

okuskinkhai. Obok judo ta ostania szkOła karate 
ma najdlutszy kilkunastoletni s lat w naszym mieś­

cie, sprawdzonych instruktorów l wielu znanych za­
wodnlkOW. 

4. 
Korzenie współczesnego karate giną w pomroce 

dzie}Ow. Jedni jako kolebkę walki bez broni wskanl~ 
Indie, inni Chiny. Walka przy pomocy rąkinognie byla 

obca tet dawnym Egipcjanom i starotylnym Gr e· 
kom. 

Za twórcę nowotytoego karate uważa się 
Gichin ·a Funakoshi ·ego urodzonego w 
1868rokuna0kinawie. W 1921 rokuwys­
tąpii on z pokazem karate przed pó.tniej­
szym cesarzem Japonii. w latach 20 mie­
szkał w Tokio -zresrtą cierpiącwraz z ro­
dziną skrajną biedę. Po latach, w 1936 roku 

otwarto w Tokio nowe ~dOio~ (miejsce 
ćwiczeń). Nazwano je ~Sholokan~ 

od .ShotoR (.fale sosen") pseu­
donimu literackiego Funakos­
hl. ego, który pisywal wiersze l 
Styl sędziwego mistrzaodlej 
pory zaczęto nBZ)'Włlć 

.Shotokan•. On sam zaś 
nie widział powodOw do 
wyrO.tnianiajakiegoś sty­
lu. Uwalał, te"karate,jego 
środki i cele mogą si9 
zmieniać wraz z osobo· 

instruktora. 

Wraz ze śmiercią Fu· 
nakoahłego (1951) 
zabrakło i jego 

autorytetu. Zaczęły powstawać 
liczne SZkoty, pojawtty się anta­
gonluny. 
5. 
Uprawiany w IGelcach m.in. kyokus­

hlnkhal- uważany }est za szkołę raczej 
nit za styl. Wywodzi sit podobno od 
.shotokanu", a rO.tni się od niego nas· 
lawieniem na walkę rzeczywistą. 

wzbogacony jest takte o elementy 
styiOW koreańskich. 

Jest to karate twarde, realistyczne -
o czym moglo się przekonać w grodzie 

nad Silni~ grono tych, ktorzy zwiedzeni 
wyobrateniaml o .duchowości Dalekiego 

Wschodu" zamiast milego sporu o ideach, 
tak charakterystycznego dla naszeJ kultury, 
zostało poddane tmudnemu ł co tu ukrywać 

ciftkiemu i nudnemu treningowi, któremi,J nie 
podołali psychicznie. Tak! Nie lizycznie, ele psy­

chicznie! 

Karate motna ćwiczyć nawet wtedy, kiedy miną 
tzw. w sporcie najlepsze lata. Bo karate obok sporto· 
wego ma jeszcze kilka aspektOw. Motnanp. zagłębić 

slę w pozn~nie . kataR systemu ruchOw, uwata­
nych przez jednych za wyimaginowaną .,..-alkę z wie· 

!oma pneciwnikarri, pn:ez innych za rodzaJ medytacji 
w ruchu. której celem test poznanie samego siebie. 

http://sbc.wbp.kielce.pl/
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Miss Polonia specjalnie dla "Słowa" 

Być sobą . •• 
Pned kam t'\ uchowuj e się lak, jakby obco n ta z ni:t od dziedństll'a. 

Mówi spokojnie i peM~it. Mimo zmęczenia, z jej hrarzy nie mika uś:miedt. 
Jest poniedziałek, 6 nno. Ola Spłec:zyńska, Miss Polonla 93 'l'l')'bn11na 

kllkacodrlnwadnlej,7jawlaslęwgmachutelewb;libywrliitfucWalwproc­
ramle ,.lUn czy herłlata". Jasny sweter, takldspod11ie l b lale buty. Piwne 
oczy, demne włosy, na cłowie korona. Plękny umtiech, Idealna figun~. 
Wuost 174 cm, biust 90, talia 60, biodra 90. 

Nagranie zakończone. Z 19-
l et nią Olą z Wrocławia siadamy w 
te lewizyjnym bufecie. Dochodzi 
godzina 7. - Rzeczywiście jest to 
doić dziwna pora na rozmowę 
- przyZnaje nowa królowa pi~k­
ności.- Ta noc była niesamowita. 
Najpierw koncert, o 21.30 bal, pól 
godziny mu, a o piątej rano wizyta 

u fryzjera. Przed szóStą byłamjut 
w tclewi~)l. Wcześniej wstawame 
o tej porze me zdarzało m1 się 
często. Lubilam sobie paspat do 
dziewtątej. 

-Wcuslekoronacjibylaś bar­
dzo W'LNSZona. Czy nnlykt byl 
uskoczeniem? 

- Wielkim. Był to jeden z naj­
cudowniejszych dni w moim ty­
ciu. Emocjewzięły gó~. nie mog­
łam powstrzym!łĆ łez. Jest to bar­
dzo prestitowy tytu ł . Dla n1nie 
tym cenniejszy, te wy b runa zosia· 
łam równici Miss Publiczn~ci. 
To bardzo dla mn1e watne. 

- W wypo•iedzlach po wyborze 
podkrdlalaś s•·oj~ natunlno~. 
Cly jest to «cha, któ" cenisz" 
sobien:!jbll rdz:lej? 

- Tak. Uwatam. :te natural­
ność, wiemość pewnym zasadom 
jest naJwatnicjsza. Będ~ się bar­
dzo stania. by przez ten rok nie 
zmicnit się ani trochę. 

-Acoceniszwinnychludziach? 
- Szczerość. 
--r..·ojezałetylwady? 
-Mot e zacznę od tych drugich. 

Myślę:, te moją wadąJest niesamo­
wita wręcz ambicja w dążeniu do 
wyznaczonych celów. Wymaga to 
wiele zaangatowama i trudu. 1 
choć w efekcie przynos1 sporo ko-

rzyści, cąsto mnie męczy. A zale­
ty? Nie wiem. Naprawdę. 

-Wczastefinalowegokoncertu 
Z'II'1'110łaśungęnie tylkos...-ąuro· 

~. ale tei5Posobem poruszanJa słę 
po scenie. Czy mialaśjui wcześnlrj 
konlaktyzesm~? 

- Przezpewienczas pracowalam 
w jednej z wrocławskich agencji ja-

ko modelka. Nie odpowiadały mi 
jednak W<~.runki i zrezygnowałam. 
Obecnie jestem fotomodelk;l Po­
ZUJę do zdjęi. mamciekawe propo­
zycje. Jestem zadowolona, gdyt 
uwatam. iż jest lo praca bardro 
twórcza. 

- Oprócz tych ujęć, jeszcze 
studiujesz? 

- Zdalam na drugi rok Wyższej 
Szkoly Zarządzani;~. będącej fil ią 
Tlte Valley University ofLondon. 
A wszystkie egzaminy zdalam w 

pierwszym terminie, więc: mog­
łam spokojnie przygotowywać s1ę: 
do wyborów miss. Co dalej ze 
studiami? Będ~ chciała wziąć ur­
lop dziekański, choćby na jeden 
semestr. Wszak ten rok będzie 
bardzo pracowity. W listopadzie 
czekają mnie wybory Miss World 
w Republice Południowej Afryki. 
Niedługo potem Miss Universum 
i dziesię:ć dalnych konkursów. 
Przy czym, nie we wszystkich bę­
dę ja startowała . Wystąpią w niclt 
takte wicemiss. 

- Business to chyba nie jedyne 
uintenson.nle? 

-Oczywiście. Uwielbiam jazd~ 
na nartach. Cale Zirflł: SKdzam w 
góraclt. Oprócz tego jetdtę trochę 
konno. W ogóle preferuję czynny 
sposób spędzania wolnego c:z.asu. 

- Jeszcu w sobotę nikt nie sły­
szał o 011 SpieayMkiej. W ponte­
dzialek twoje z.Uęc:ie pojn·Uo się 
niemal we wszystkich putach na 
plenrsuj stronłe. Kto się najbar­
dziej eleszylzsukcua? 

- Na pewno rodzice i siostra, 
która jest księgową, ma 22 lata i 
jest moją najwierniejszą przyja· 
c iólką. A przede wszystkim cie­
szyla się osoba, kl6ra jest mi naj­
bliższa. Mój chłopak. Jest wspa­
niały. W trakcie obozu przygoto­
wawczego dzwoni! do mnie dwa 
razy dziennie. Ostatni raz, godzi­
nę przed finałem. UspokajaJ, mó­
wił, :te wszystko b~zie dobrze. 
Siedział w trzecim rzędzie. Wraz~ 
moją rodzirtl i znajomymi. klÓ· 
rychprzyjechało do Warszawy po­
nad trzydz1ełc1 osób. 

-Nie jest zazdrosny? 
- Chyba me ... Mamy do siebie 

wielkie zaufanie. O najbli:ts:z~ 

dwanaście mitii~cy mote być 
wię;c spokojny. MySię, że ten rocz­
ny egZ.arom oboje zdamy na 
,.szóstk~M-

- Rozumiem, U h!'ój dtłopakjest 
tym id~alnym mękzyznlł. o kleirym 
marzy lał? 

- No jasne. Wysoki, przystojny 
brunet z dutymi brązowymi ocza­
mi. A cechy charakteru" Opiekuń­
czy, troskliwy i lojalny. 

-Konkurs Miss Polonia 93 pru­
szedł do hlstoril . Jutu kilka mie­
si~cy rozpoczn~ się w całym knju 
eliminacje do pny!Woroctn}ch wy­
borów. Jakle n11dy mo.lesz: przeka· 
tafl>'ll'olmnastępttyniom? 

-By byłyzawsze sobą. Tylko tyle. 
Kwadrans rozmowy mija bar­

dzo szybko. Za chwilę Boguś Hu­
sejnow Siedzący przy sąsiedmm 
stolikuzaprezentuJeprzegląd pra­
sy. Pora kończyC ... Ola Spicczyńs· 
kaw towarzystwie rzecznika pra­
sov.ego wyborów opuszcza 
gmach telewizji. Udzieliła pierw­
szyclt wywiadów w charakterze 
M1ss Polonia 9J, ale na pewno 
nie ostatnich ... 

Rozmawiał 
GRZEGORZ SAJOR 
Zdjęcia: A Czaban 

-Dyla lo prawdziwasz.kola ty­
da. lA' lygodrUe l daJa od 
domu, rodziny i ~omych. DM 
tygodnie na spra1.-clzenie się ... 
Myślę, łJe dalam 1 siebie 'lłiele. 
StanJam się godnie zaprezcnto­
Mł moje miasto- Starachowice 
i ~on świętolenyski - mówi 
Jolanta Fl'lłCZ)'k. 1\łiss Regionu 
Śwh:tokrzysldego, flnallslkl. 
wyborów Miss PolonJa,jakieod­
byly się w minio~ niedzielę. 

Pośród lasów i jezior 

z nią w ogóle dopdać. Bylajakoł 
dziwnie odizolowana. Pod prze­
miłym uśmiecltem kryla się nie· 
szczerość. Mote dlaleJO po kon­
cercie finałowym tadna z nas 
nie pospiesZyła z ~:ra łUlacjami 

Acz~ dziewcząt niezadowolona 
z decyzji jury, nu~ przyszla na tra­
dycyjny bal. 

Jstnieje przekonan1e, te jak 
piękna, to musi byC alupia. Nic po­
dobnego. Uwa1am, it teaoroczne 
misski mają wysoki iloraz mteli· 
gencji. Większość Jest studentka­
mi, niemal wszystkie zn:vąJę.tYkl 

przygotowywałyśmy się przez obce. Wieczome rozmowy kon-
dwa tygodnie do koncertu finale- centrowaly s1ę: przede wszystkim 
wego. W dalekiej Gołdapi, tu:t na opowieściaclt o swoich rodzi-
przy granicy rosyjskiej , skąd do nach, bliskich, sympatiach. 
najbli:tszegoskłepu trzebaby ło je- Katda z nas m1ała w pokoju te-
chai:45minutrowerem.Zatowo- lcfon, więcjeśli chodzi o kontakt 
kół było mnóstwo jezior i lasów. z naszymi ukocltanymi, to nie by-
Katdą wolną cltwilę; wykorzysty- lo problemu. Telefony dzwonily 
walyśmy więc na spacery, nie tyl- niemal codziennie. 
kc z resztą rekreacyjne, chodz il yś- W piątek wieczorem przenics-
my na grzyby.! nie mam co ukry- lyśmy si~ do Warszawy. Zamiesz-
wać,alewtejkonkurencjinlemla· kałyśmy w ltotelu .,Forum". na 
lam silnych konkurentek. Zb1era- czwartym pię!trze. w pokojach 
lam grzyby przed i po obiedzie. dwtJosobowych. Po powitam u 

Mieszkałyśmy w ośrodku z dala przez dyrektora hotelu, rozpoczę-
od ludzi. w ciszy i spokOJU, w po- ly~lę!prawdZiweemoc:je. PieN.-~ze 

kojach dwuosobowych. Katdy >Aywiady prasowe, telewizyJne. 
dzień przygotowali wyglądał po- Muszę pr.zyznaC, li cieszylam Słę 
dobnie. O 7.30 śmadanie, od ~porą popularnością. Wiele 
lO próby, potem ob1ad,:zn6w pr6- • diie>ACZ<It >A laSnie we mnie upa-
by,lr.olacja i au wolny. Jeśli cho- tryv.ało &lówn:j kandydatk~ do 
dzi oporęgaszen1aś~~o ~atlól, nie by· korony. Cóz.,Jury m1alo mny gust 
lo specjalneJ dyscypliny. Wszy~t- Sobota. R.1no próba. Pierwsza 
kic cltcia.lySmy dobrze si~ zapre· w Sali KongresoweJ. Trzeba pny­
zcnto~. więc problemów me znć, te m1alyśmy trochę klopo­
bylo z nami w zasadzie 'tadnyclt tów 7 przcnies1eniem układów 
Jedyny dotyczył grypy, k.tóra roz- z mewielkiej salki na tak dutą sce-
szalala się: po naszym ośrodku, nę. Tym bard71CJ, :te z aktorów, 
zmuszając kilka dziewcząt do Ie- którzy nam towarzyttyh, w Gol· 
tenia w łótku. Niestety, choro- da pi nie ljawil si~ .lni jeden. Ja~;-
ba nie ominęła takte mnie. Na kow1 Borkow-.kiemu zabroniła 
szczę!Ście finalistki byly pojętne ponoć !ona. Na sobotni obiad 
i z nadrob1emem choreograficz- przygotov.ano to, co lubię naJbar-
nych zaległośc i nie było klopo- dzicj,c7:ylifrytki.rybęizest.awsu-
tów. Zresztą Zofia Rudnicka n'lwek Potem nastąp1ly rozmowy 
- choreograf i retyser J( rzysztof z jur_ Czego dotyczyly1 Głównie 
JaśJarbyli tak sympatyczni i tycz- polityki, literatury i sztuk1. Ptm 
liwi, te tadnej dziewczynie nie Czabańsk i zapytał mme, co s.1dzę 
moglo przytrafiĆ się nic złego. o wymkach wyborów. Odpowie-

Atmosfera na talurn oboziejest dzialam, it wybory będ=t dopiero 
bardzo specyficzna Z całego JUtro.-Spl)tnaodpov.icdt-nekl 
kraju przyJetdża kilkanaście ob- 1 dal m1 spokój 
cych sobie dziewcząt, które do tej Emocje sięg,nęly zemtu 
pory mogly szczycić się samymi wmedzielnyw1ecz6r. Werdylr.IJU-
zwyc,~wami w regionalnych wy- ry zaskoayl nas n1em1le. MO:Ią fa-
borach. A tu okazało się, d: M1ss >A orylką była Rema Gabmel.s.ka 
Polonia zostać mote tylko )Cd na. zWaru:awy.Śv.letnadzJewczyna. 
Jeśli któm z dziewcząt przyjecha- Pot.rafi z.achować \ię w każdeJ sy-
la z nastawieniem, te to ona mus1 tuacJt Jest do tego skromna i p lęk-
b~ tą najpi~kniejszą, zwyczJUnie na. 
przegrywala. Jedna finalistka, bo- Na bal do ltotelu .,Forum"' n1e 
daj te z Rzeszowa, tak s1ę przejęła pn:yQ:ło wtełe finalrstek. Inne tył· 
swoją pozorną nadwagą, it prze- ko na clt>Ailę!. Ja postanov.1lem 
stała niemal w ogóle jeść. Po kilku skorz}'st;IĆ z okaZJI 1 bawilam s1ę 
dniach takiej diety me miała siły, at do czwarteJ rano. Rozmaw1a· 
by brać udz.ial w zajęciach Ko- lam JUt wst~pn1e o przyszłej 
meczne było zastosowan1e spe- wspólpraqwreklam1e.M m.zfir-
cjalnychodtywek. Wróc1ladoS1e- m4 ftSuzuki" !'lic l·hcę zape~U. 
bie, ale zestresowana pozostała ale mam nadzieJę. te me ropnes-
jut do końca finału. taftll~my n;~ ~łowneJ deklaflłCJi 

Atmosfera była racZeJ tyczliwa W pomedz1ałek zakoliczyi a "'1ę 
Obyło się bez podkradania butów mOJa pnygoda w wyborami .. M1s.s 
czy Poloni3 93". Wróc1lilm do Stara-

rwania rąjstop, 
}8k zdarzało się: podobno na in· 

nych tego typu obozach. Choć, 
gdybym pow1edziala, 1f: wszystkie 
bezgranicznie kocltalySmy ~1ę, 
zwyczajniesklamalabym_ NaJV.Ię­
cej problemów było z Olą Spie­
czyńsl:ą- przyszlą m1ss N1e w1em 
dlaczego, ale n1e potrafilysmy s1r 

cltowic. Spotkalam s•ę: z o arom~ 
życzliwością. Ws7.ak mte~e w f1· 
nalow·eJ dlJC~ł:ltce na ),S tys. 
dZ1ewcz.ą1 stanuqcy~:b '* ehmlna· 
cjaclt lei: JCSI olbrzym1m suk.~;e­
sem. Cho..: pew1en nicdosyt po­
zosUI. Wszak WlCTe mób ru1 

mme<;taw\iłlo 

GRzt.:GORZ c;,u(Ja 
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Szybko z Gadziem 

Paweł Solarz: Co słychać, co g m 
nowego w zespole'! 

Artur GadO*'Ski: Najnowsza 
wiadomośC to ta, że Kubie Pluci-

szowi u~odzilo się: dziecko 
(2l.IX.). A skoro dziecko, to zro­
zumiała przerwa. Kuba musi się: 
jakoś pozbierać (tu uśmiech) 
i znaleźć w roli ojca,już niejedne­
go, a dwojga dzieci. Będzie chyba 
około trzech tygodni przerwy, 
a potem znów koncerty, koncerty, 
koncerty ... i tak do końca roku. 

P.S.: A płyty? 
A.G.: Na jednym z koncertów 

nagramyplytęlive . 

P.S.: A co z dodrukiem płyty 
.,IRA 93"'! 

A.G.: Jeszcze nie dotarła 

z Niemiec. Okazało się, te pierw­
sza partia dobrze się sprzedała. 

Sal Soło w Kielcach! 
Na koncerty do Polski 

przyjeżdża także legen­
damy brytyjski gitarzysta 
i wokalista, lider zespołu 
"Ciassix Nouveau" Sal 
Solo. W dniach od 6 do 
15 października będzie 

występował w Poznaniu, 
Szczecinie, Wrocławiu, 
Zabrzu, Bielsku - Białej, 
Krak~wie, Lublinie, War­
szawte 

i ... prawdopodobnie w 
Kielcach. 

L Top 10 -.J 
Oto lO nąjlepiej sprzedąj-'q·ch 

się singli ndlug tygodnika Billbo­
•nl. 

l. Oreamlover- Mariah Carey 
2. Right herc- SWV 
3. Whoomp! (There it ls)- T ag 

Team 
4. The Rivcr of Dreams - Billy 

Jod 
S. lf- Janet Jackson 
6. Cai'lt Hclp Faliing in Lovc 

- UB40 
7. Will You Be therc (From 

"Frec Willy")- Michael Jackson 
8. AnotherSad Lovc Song- To­

ni Braxton 

9. Runaway Train -Soul Asy­
lum 

10. Baby im Yours- Shai 
Według Billboardu n~lepiej 

spn:edaj"sięa lbumy: 
l. In Picces- Garth Brook.s 
2. Musie Box- Mariah Carey 
3. Bat out ofl-lellll: Back lnto 

Heii-McatLoaf 
4. River ofDreams- Billy Joe! 
S. Blind Melon- Blind Melon 
6. Soundtrack to ,.Sieeplcss in 

Seattle"- Various Artists 
7. Janet- Janet Jackson 
8. Core- Stone Tempie Pilots 
9. Human Wheels- John Mel­

lcncamp 
10. B la ck Sunday- Cypress Hill 

Teraz czekamy na drugą. Nato­
miast wróc~ jeszcze do płyty 
., livc". Chcielibyśmy wydil! ją 
nagwiazdkę ... 

P.S.: ... z kolę:damii' 
A.G.: Nic, nie. Najpierw będzie 

płyta, kaseta magnetofonowa i ka· 
seta wideo. 

P.S.: A dlaczego IRA nie ma, ja 
przynajmniej nic znam, żadnego 
prQfesjonalnego teledysku? 

A.G.: Jesteśmy takim dziwnym 
zespołem.którymajakąśpopular­
nośC , ale nic ma prawdziwego wi· 
deo. Teraz przymierzamy się: do 
teledysku, takiego zawodowego 
naprawdę . 

Paul 
kocha 

wieloryby 
Eks-Beatles, Paul McCartney 

doi-'CZJI do grona s l a*"łiJCh ludzi, 
którzy zaangażowali się w akcję 
przeciw zabijaniu ttielorybów. 

Oświadczenie potępiające bez­
względne zabijanie tych zwierząt 
słynny ,.bitels" zloty! podczas po­
bytu w Norwegii, kraju, który 
przoduje w polowaniach na wielo­
ryby. 

Paul McCanney wystąpi! w 
Oslo w dwoma koncertami. 

Eks-Beatles w trakcie koncer­
tów prezentował publiczności 
specjalne filmy, pokazujqce olcru­
cierlstwo wobec zwierząt. 

w Polsce 
Jeden z prekursorów symfo­

nicznego rocka, Segendamy 
mistrz instrumentów klawiszo­
wych - Rick Wakeman będzie 
koncertował w Polsce. 

Wakeman, były instrumenta­
lista supergrupy .Yes•, autor 
znakomitej muzyki filmowej, wy­
stąpi jut jutro, o godzinie 19, na 
dziedzińcu szczecińskiego zam­
ku. 

• Wczoraj wieczorem w Londy­
nie odbył się: sensacyjny koncert 
reanimowanego po l S latach zes­
połu "Genentlon X". 

Zolożyciclem składu i jego wo­
kalistą jest Billy Idol. Koncert swą 
obecnością zaszczycili również 
książę William z dość wysoko pos­
tawionymi przyjaciółmi . 

Przypomnę, te Billy Idol szyku­
je się do, promującego nowy al· 

Frank Sinatra gra! 
78-letni Frank Sinatra nie za­

mierza koitczyC swojej kariery. 
Wręcz przeciwnie. Ostatnio- po 
raz pierwszy od ponad 10 lat- po­
jawił si~ w studiu nagraniowym, 
by nagrać nowy album . 

Na płycie znajdą si~ piosenki. 
które przez lata Sinatra nagrywał 

z najwybitniejszymi wokalistami 
i muzykami, między innymi 
z Anitą, Baker, Lizą Minnełli i Car­
ty Simonem. 

Frank Sinatra cieszy się nic­
zmienną populamością od lat 
30-ych do 90-ych. 

Madonna w Izraelu 

bum .,Cybcrpunk-, tournee, ja­
kic rozpocznie sięjuż na początku 
przyszłego roku. 

• li pafdziemika pojawi się na 
rynku muzycznym w Europie no­
wy album zespołu "Crowded Hou­
se", zatytu!owany "Togetlr.er aJo­
ne". 

Trwająca 18 miesięcy trasa 
promująca poprzednią płyt~ 
- ., Woodface", najwyrafniej wy-

koncert odbędzie się w Tel 
Awiwie, to gwiazda amerykańs­
kiej estrady z niecierpliwością 
czeka na swoją podrót do Jero­
zolimy, gdzie-jakoświadczyła­
znajdziesięblisko świętych miejsc, 
drogich jej jako katoliczce. 

Niektórzy dość złośliwie pod­
kreślają, te w scenicznym spek­
taklu, jaki prezentuje ostatnio 
Madonna, jest znacznie mniej . 
poszanowania dla chrześcijań­
skich wartości, nit w jej słow­
nych deklaracjach. 

Fanom piosenkarki to jednak 
nie przeszkadza. Jej występ w 
Tel Awiwie obejrzy 80 tysięcy 
osób. 

kOliczy/a chłopaków, gdyż zaraz 
po jej zakoilczcniu wynaję'li stu­
dio w AuckJand w Nowej Zelandii 
i w beztroskiej ciszy zrealizowali 
material na nową płytę. 

• Keyboardzista grupy .,Cbarła­
tans" - Rob Colllns, za rzekomy 
napad na sklep odsiedzi kilka mie­
sięcy w więzieniu. Miejmy nadzie­
ję:, że zdąży je opuścić przed pla­
nowaną trasą koncertową. 
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Potnwy z lnsektó11' stanowi\ nleodiJt~ ezęśł jadłospisu domo"KtiO 
11'wlejsklch okrępdli Arl}'kl , Azji , Srodkoweco Wschodu i Ameryki Laclń· 
sklej. W Kamenlilie specjalnym przysmakiem dlacokl SJt chrab11,suze pal· 
mowe., przypruione so~. pieprzem l cebu~ ~:otowane na • ·olnym oeniu 
w skorupkach orzechów kokosowych. Nepalc:zycy wydsk~lł przu płótno 
larwy os l uzyskany płyn sma:b!, na patelni jakjajecmicę. 

Ale dania te n ie cieszą się po. 
pulamością - dla większości 
mieszkańców Zachod u jedynym 
insektemjaki mogą zjeść jest mu­
cha, przypadkowo utopiona w zu­
pie. Obecnie, coraz więcej nau· 
kowców i biznesmenów pragnie 
zaszczepić ludziom nawyk spoty­
wania insektów i w tym celu orga· 
nizUją kh hodowlę na wie lką ska­
lę. Jak twie rdzą entomolodzy z 
Trzeciego S wiata, owady są bar­
dzo potywne i moglyby przyczy· 
nić się w znacznej mierze do zła­
godzenia problemu niedotywie­
nia w biednych krajach.~ Tezasa-­
by są niedostatecznie wykorzysta­
ne- mówi Gene DeFoliart., ento­
molog z Uniwersytetu Wisconsin. 
-Gdy insekty uzyskają naletne im 
poszanowanie. będą mo&ly b)t 
naprawdę przydatneM. 

Badania nadjadalnymi insekta· 
mi stają s~ coraz bardziej pow­
szechne. Naukowcy afrykańscy i 
azjatyccy opmcowują doku· 
menta~ na temat roli owadów 
w odtywianiu Judzi i zachęcają 
rządy do ich propagowania. Bad3-
nia gaJuoków meksykańskich i 
afrykańskich wykazują, te niektó· 
re z nich zawieroj:J60 do 70 proc. 
protein, a takte mają więcej kalorii 
mt soja i mię.!OO. Jak mówi John 
Lupien, dyrektor wydz.alu polity­
ki tywienioweJ FAO, ,.gdybyśmy 
mogli zwiększyć ichspotyde, mo­
globy to rozwiązaC w1ele proble-
mów tywieniowych". • 

Nie wiadomo jednak, czy dos­
tawy insektów ~dą dostatecznie 

Jedne z więku;ych badali na l~ 
mat uiywania alkobola pmz mło­
dz:ie:łw oluuie Rkoły podstawowej 
pn:tpronchoao we Wrocławiu 

w ubittfYm roku. Badania objęły 
3807 uanlów, 48 proc. dllopaiw 
152 proc:. dz:iew~t. Średnb wieku 
wynosBa około 13 Jat. Pomiar poz-

dute. Większość gatunków bar­
dzo trudno schwytać. Rój afrykail· 
skiej szaranczy waty 30 tys. ton 
- czy motna by tyle upolować? 
"Gdybyśmy jut wiedzieli. jak ho­
do w a:. owady, os iągnęlibyśmy 
takie same fantastyczne wyniki. 
jak przy krzytowaniu roślin" 
- mówi entomolog Richard Lind­
roth. Wiele insektów można ho­
dować na tym, czego nie spożywa­
ją ssaki, jak np. na drewnie. 
Swierszcze są mniejsze od krów, 
ale pięt razy szybciej przekształ­
cają rośliny w biomasę. 

Naukowcy mają pewne osiąg­
nięcia w tej dziedzinie. Poniewat 
w Meksyku zanikają obecn1c ro­
baczki tyjące na agawach, uczeni 
z Meksykailskiego Autonomicz· 
nego Uniwersytetu Narodo~ego, 

10-krotme zwiększyli zbiory ho­
dując robaczki na roślinach, któ· 
rych normalnie nie jedzą w stanie 
dzikim. En tomolog z umwersyte· 
tu,paniJ ulieta Ramostw1crdzi.te 
wieśniacy mogliby s t osowat nowe 
metody nie tylko po to, aby się wy· 
tywić, ale także po to, abyzarab i ać 
pieniądze na eksporcie robncz· 
ków do Japonii, która masowo JC 
importuje. 

Żywieniowcy muszą jednak 
zwalczyć zachodnie nawyki 
w dziedzmie żywienia ("ludzie 
chcą jeść to co w1dzą w telewizjt 
-mówi pan i Ramos), a takte opór 
farmerów. Środki owadobójcze i 
wyrąb lasów spowodowały wygi­
nięcie wielu gatunków msektów. 
Jednakże niektórzy rolnicy 

'fi"Oitłnaoa;ólnesch.arakteryzow:anle 
sytuacji w za lutile używania alko· 
bola • ·e wrodawskkh szkolach 
podstawowych. Kontakt z alko-­
holem miało 8S proc. uanlów. 
Abstynentami było tylko 15 proc. 
Kontakt z piwem mbló73 proc:. ua­
niów, z winem 6.9 proc., z. likierem 

s twierdzili, te zam iast rozpylan i3 
ś rodków owadobójczych mogą 
zbierać insekty i jeszcze na tym za. 
rabiać. Pestycydy zniszczyły 
przed laty poludnio wokorealis kie 
" metdugi~,jadalne koniki po lne z 
ryżowisk , a le gdy w 1989 ro ku ta· 
przestano pryskan ia, "metdugi" 
pojawiłysię znowu i rolnicy sprze­
dają je po wysokich cenach. 

Hodowla owadów mote rów­
nie! być przydatna dla och rony 
środowiska.. Uczeni w Kolumbii , 
Salwadorze i C hinach karmi~ttuk.i 
i muchy takimi zakatającymi śro­
dowiskosubstancjami,jak n p. pul· 
pa kawowa, a larwy tych owadów 
dostarczają taniej, wysoko protei· 
nowej karmy dla bydła i eyb. 

Moda na jadalne robaki zaczy· 
na si ę stopniowo upowszechniać. 
W niektórych restauracjach aus­
tralijskich podąje się takie miejs­
cowe przysmaki,jak smatone lisz­
ki długołl:: i palca. Restauracja 
Dong Shan w ch iliskim mieście 
Guanzhou przyrządza wymyślne 
potrawy ze smatonychjedwabni­
k6w i danie ze skorpiona sfermen­
towanego w 100 kwiatach. Szef 
kuchni w waszyngtońskim Jnsect 
Club. Mark Nevin co tydzieil ku­
puje w Kalifornii świete świersz· 
czci mączniaki. 

Nevin zawdzięcza swój sukces 
w dutej mierze temu, tejego sześ­
cionotne ofiary wkomponowane 
są w inne dania,jak np. veggiebur­
gery czy inne. Robert Kok, inty­
nier rolnik z t.1cGi11 University 
w Momrealu, zamierza zbudować 
fabrykę, w której hodowano by in· 
sekty .w ilościach przemysło­
wych~ - 10 tys. ton dziennie - i 
przetwarzano by je nast~pnie np. 
w pseudohamburgery czy pseu­
dOpiersi kurczaka. Zdaniem Ko. 
ka, na zatłoczonej, gJodnej piane· 
cie przyszlości. 100 wielkich fab­
ryk insektów mogloby dostarczyć 
światu znacznych ilości protein, 
zastępując mięso ssaków. 

Czy kiełbasy hędzie się kiedyś 
rObił z robaków? To zalety od 
możliwości przystosowania się. 
Pani D11rna Dufour. antropolog z 
Uniwersytetu Colorado, która 
jadła robaczki i termity u Indian 
wdor7eczu Amazonki, opowiada. 
te jej aospodarze wzdrygalisię na 
samą myśl, te mot:na piC mleko 
krowie. Motna mieć nadzieję, te 
jeśli kiedyś nauczymysięjeść in­
sekty. to n1e dlatego, te będZiemy 
głodni, ale dlatego, te wydały się 

nam smaczne. 
Na JOdstawie ,.News•ttb" (PAI) 

Metalżycia 
Pie.rwla.stkle,.t)·da nuwal ro • k:A)Mcyjulaao• y. łlumanlsta, profd&r 

JuJianAiebaadrowłc:z.O "map l)"l:lftłe macntn~" mówłdzi: prof. linaut 
me._ krzy Woy-Wojdecłlowskl - nlułnldLony propaplor ltto sltlad.IUka 
minerałneco.któl}', lstotnie,coraz.bard;dtjuayna prl)~IK•ncę auco-­
rytelów medycmych. A pod icll wpty.em - tak:teZ'W)etljnyełl łacbl. pr6lHł­
Aeyc.b smka~ spas&bu na popnwę sweao u mopoaudal kondydi Rzya­
nd. Prep~~raty mapcz.owe ~s:rczq:ólnle populam e w Stanach 1Jednoao­
nych, skltd, niektóre, lniO~~ l do au. 

Szpc:racze historycz:nychuszlolct. 
sięMAc w gi11,b driejów i leacnd. sta­
WW~tzdumi~ nickiedy diqno­
zy. M.in.doszlionidowntosku, tervo­
cki goniecPheidtppides. ni~y 
Ateńczykom wic.łt o zwycięstwie nad 
Persami pod Maratonem. stal się olia­
r,_niedoboru macnezu. U kresu pad l 
ITIIrlwy, cdyt wytracił len pierwiHtet 
wtrak.cienadmiemeJOW)'5ilku,J11ktm 
byl kilkudzic:slęciot.ilometrowy btc:a. 
Współczesny ezłowick tet odbywa 
swoje ci!ł&fc:, wyc:zc:rpu;.;t maralony 
przezlrudyislrc:sycodzienn<lltc• . ..r•· 
tuj~ się~ taktmi utywt:lmijat alimhol 
czy kawa, które dod;~tltowo powodu_M 
uClc:ak.ęltliCJlCZUz.orpmzmu M•• 
ry dopc:łnb. deslrubywn. dllałalnolt 
&ospoducz.a, która, w efekcie, prowa· 
dzido zaburzema nalundnqo, bioło­
&icznc:sotransportu biop1erwiastk6w, 
uczcstni~h wwic:lu walnych dla 
ludzk.ic:so tycia procesach. Mqnez, 
choć stanowi Uledwie ułamek proce­
nta OI(IÓIOCJO c~ru mola, bierze 
udział w ponad 300 procesach metabo­
licznych w komórce: w przcnttanle 
~glo".odanowej, blllkowcj. tlusz· 
czowc:j. w rqu laąt przepływu jonów, 
w reakcjach obronnych orpmzntu 
przedstrc:sami,alcrgtą..zapalentami 

Odłf)'W:Irotę.wfi~l oaii ukladu: ner· 
woweco. mi~niowego, kostno-5ta· 
wowcr;o, oddccho.,.,-cco, hormon.11ne­
&O, moczowo-pldowc:go, pokal"ltiO­
weco.scrcowo-naczyniowego, krwio­
twórczego. 

Metalemaktywności tycioweJ naz­
walrna&nez J .Gaube deGers,który 
jutpnedstuiMyoblerwowal~kulkiu· 

bocoma,p:~c:zowej diety u badanych 
m>=. 

,._Znamieniem wspókzcsnqo, 
cywilizowanc:goświatajest stale obol­
tający Się poziom ,onóW ll\l&lleZUM -
Slwierdził rrancuski pro(HOr Ja n 
Ourlacb wr.l971,podcu.skonaresu. 
poiwięc-onegochorobom wywołanym 

niedoslatklc:mffia&rlcZu.WPołsccq­

tuacjajeSI wręcz alarm\UIICI ze wz&l~ 
du na znaczneunicc:zyszczemc: lro­
do'fi'ISka.Ok. 70proc.naszychcłebwy-

ku:ujc nlsk• zawano6ć maanezu. a _,e. 
JO llo6ć w COdziennej diecie lrw slaf)'­
SI)'CZnC:JO rotab maltJC. W Ct.,U 
osutmehJSiat•padłal~doJ.SO 
mOl 

ObJawnmi nicdoboru lCS(I ptetwil­
stka w orpmlnticaą· zaburzcni-a ~~nu, 
ból1 drteme mi~ni. wnOS"l camcnia 
l~lniueao krw1, zaburzenia ry1mu ,.,_ 
rat.PrlYIPIC:SlOOYProccsmiatdtycy. 
Oi!eoporoza, podatno6ć na stresy, CK· 
lab1tnte odpornoici na zalta1cnia bak· 
leryjne i WirulOWe W przypadku roz· 
poznanta dcr~cy~.u RYJ11CZU w orpm­
nme, nic zav.vc wrstarcu ust~ 
~~o-.ntc wysokomapezOweJ diety z u­
dzlalem &tubych kasz, r~~o mlł(Wów. 
orzechów, bananów, warzyw IIkllSo 
tych Itp. Cz~lo kontea.ne SI• Jił 
przyJmowanie prc:p&r'lltów maanezo­
""J'Ch Nalctydonicłlnp.W)'JOkicjja­
tok:i prqn.-.1 SLOW-MAG, rodem z. 
1\.merykc, zalecany przez Narodowy 
lnstytulldrowta Stan6w1Jednoczo­
nyc:h,aod pe"'nccoczasu doslępnyw 
naszychapec:UChorazpunktach zie­
lankic:h 

Jc&oduiaskutea.not!wlątc-SłęZ 
tym, te ~pierwiMtc:k tyci.a'" ma tu pos­
tJll:chlorkurna&nezu,kt6ryc:harak.tc:· 
ryZUJeSię bardzo dobfOł przYJWI}alno­
kią przez orpnizm. SLOW-MAG 
Je5Cllrazcmprcparatcmdc:hkalnym; 
bezcukrowa otoczh. powlckó\,iąc:t 
tablc:lkt zapobicp ich ro:.e:puszczcn1U 
&~yw.!:ołądku.dironilftjc;o"uzó"'kę 

f>r(led: ten IWiomiMt dokOOl.IJe s..; 
w~rod011o11ku wodnym)C"Iill cienkie· 
&O W mieJSCU o n;~,~wi~ltsztJ wchla­
ntalności tak po!otd<~ncr;o skhu:lmb i 
bczptcczn)·mdl.;atiCflllącychname.ty­

ty 1 podral.ruc:nia tol~ka. 
0cz}~~o~c:ic. przed st~.ut1em 

preparn!Ow DlliJDezowych, podobmc 
jak, innych leJO lypu uzupeln1tit dla 
Orpmzmu, •·arto za.o;:~nąć pomdy 
lek.lrza., nawcl. &dY \.ił 'Pflcda~ane 
beZ recepty. Ponadto tnc:ba ~nut 
uwagę na opako•·amc ~pecyliku -
przede wazystkim pod l)"m k'ltc:m, a.y 
~on zezwolenic Mmt~el"\t'W:il Ldro­
•u.któreoznacza..tczost.llonprzc­
b;ldanyNałc:tyrówmctu"'d:meay· 
lai: ulotki •nfnrmacrJnC 

Likier, piwo, bimber i inne 
izmuszame(J,5 proc.). W1ększcrit 
stanowiły okal,}e społeczne, JCd· 
nakte 5 proc. młOdz.ezy uąwało 
ostatniO alkoholu w s;amolnosci 
Mlodziet wypowiadała także opi­
nie na temat motywów whl50CKO 
p1c1a lub n•ep1cia w prz.eszlośc• 
Oknzalo s1ę. te w1edz.a na temat 
powodów, czy motywów p1ci3 
wśród mlodziety jest n iew1elka 
Ci którz.y decydowali się na pic1e, 
nąiczę.śc•eJ podawal l motywy spo­
ł eczne, rzadz•eJ osobtSte. Znacz· 
nie bogatsze wypowiedzi dol yczy· 
ly motywów nieutywan1a alko­
holu. Wśród tych na czoło wysu­
waj• Si~ WZ&Iędy zdrowotne (29 
proc.), n•c:dobry inlak (16 proc.). 
zdrowy styl tycia (4 proc:.). powo­
dy rodzinne (3 proc::) i ekonom~ez· 
ne(l proc:.). 

Już w podstawówce ... 
-ZZproc., z.wódkJt-ł4proc., zbim­

brem-fiproc.lfiproc. uanló•po· 
dawalo,iebyll pijanice n~mnirj 
raz w tydu. Piwo pllo fi7 proc. ucz­
nló", ntUwlęcej "'dl!,eu ostatnleao 
mlesl:tca. Płwo bylo napojem n~­
banWej rnzpowsuchnlonym we 
wroclawskkh sd:olaeh podstawo­
wych. Wino pllo 3fi proc. uczniów, 
wódkę-7proc..ucznl6"'. 

Analiza częstości picia na po­
jó w alko holowych wskazuje na 
koncentrację p icia w niewielkiej, 
liczącej około lO proc. zbłorowoś­
ci uczniów ufywaj~cych wódki c:o 
nąimniej raz w miesiącu, a piwa 
raz w tY&odn iu. Wino natomiast 

jest napojem pijanym okazyjnie, 
zwlaszcza dotyczy ło to szampana 
w Nowy Rok, sylwestra bąd:t 
prze d pierwszą komunią św. 
W większości o ka.zji picia nie to­
warzyszyła bezpośred nia presja. 

T ylko 8 proc. m lodziety poda­
wało, te podlegali p resji w zakre· 
sic picia. W 67 proc. przypadków 
presja była wywierana przez kole­
gówlub kole:ta.nlti. Nast~pn4 dutą 
grupą ,.namawiaczy" byli blitsi 
i dalsi kre wni, a w około 9 p roc:. 
p rzypadków nam.awiaj4cymi byli 
rodzice. Najczęłciej spotykaną 
formą presji bylo zachęcenie do 
picia, namawianie, wyszydzanie 

(Z oprKOwaaec• , rzn EWf; 
GGRUOZIAK-SOBCl.A.K ra,.,-ta 
,.Ałkołloł a polska mloińett) 

http://sbc.wbp.kielce.pl/
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Jak wykoślawić dziecku nogi? 

Śliczne, koszmarne buciki 

POZJOMO: l) pasza dla koni 
wojskowych, 8) członek osady 
teglarskiej, 9) kł\lbek wełny, lO} 
solenizant sierpniowy, 13) odeb­
rał Alechinowi tytuł mistrzaświa­
ta w szachach. 14) lokaj, 18) 
przedmiot, 19) autor .. Wspom-

bytu w Rosji, 16) rubaszny szlach­
cic zasiedzialy na wsi, 17) slogan. 
banał, 20) koralowiec kwiat 
kutahem przypominający, 23) 
King- przyjaciel Stasia i Nel, 24) 
ze zbiornicy do huty. 

nień niebieskiego mundurka .. , Po 7 dniacli upływa termln nad-
21) zakopiailska willa kompozy- syłania rozwi~tZ&Ii. 

tara "Harnasiów"', 22} twórca Rotw~nie k~wkit18wnd· 
,.Zygmunta", 25} wyparte przez ni~: 

tapczan, 26) krajanka, 27) ugoda. P07JOMO: kOSU. paniera, rote!, 
PIONOWO: 2) akt prawny, 3) 

ptak chlodnych mórz, 4) gotyk, 5) 
zawór, 6) jezioro w pobliżu Su­
walk, 7)jednostka natężenia prą· 
du, li) amerykańska roś l ina ja­
dalna z rodziny kaktusowatych, 
12)jeziorow pólnocnej Finlandii , 
14) nieodzowny dodatek do po­
traw, 15) dekabrysta, przyjaciel 
A . Mickiewicza w czasie jego po-

KOZIOROŻEC(22.XII.- 20J.) ?rzety­
leł ostatnio leklt,ą re-wollłtję. ale pomy~ 
jakcudownlepoczujes.zsięv.tedy,fldy 

całe zamieszanie dobiegnie końca. 
W pracy motiiWf konflikt z wymagającym 
azefem.NieporywajSięteraznalrudne 
zadenla,gctyttwo;eslly>Mtalnesąnad­

werętone.PomyślosensoM~ejregene­

racjlslł 

komosa.strngan,salina.witrat,ma­
natki, kaplon, tobół, poradnik, adri.a. 

PIONOWO: komora, stronica, 
melasa, kafar, sztag, talon, antypoda, 
Aragonia, Sumatrn, wikary, nabór, 
Tolpa. 

Nagrodę--kasetęvideo-ufundo­

waną przez redakcję. ..Słowa Ludu" · 

BARAN (21.111.- 20.1V.) Takltydz.lel'l 
jaknadchodZąeynleldarzaS~ęezęsto. 

Maszszansęnasukeesynakaldympolu. 

NlerezygnujzprObyporozumlen!azpar­
tnerem.Jestongołów~uchaćtwolch 
argumentów-podwarunklern.!ebędzie 
to szczere rozmowa Mot!~ doplytl!l go­
tówki, ale zachowaj rozsądek my jeJ Wy­
datkowaniu. 

Mama ogl11da na bazane buciki. S~ piękniutkie, slodrlutlde, kolorowe 
i nawet płslc:z:atce przy dolknięcłu. Zachwycona tnylatka chce te wla~nie 
buty,maJIIPIUddtakieladneupiędel~takladniepomalo'11'11ne!Kobie­
takupuje, bo bul)' citsz::lłC1! oko l n ledrocie-wszystkiego sto tysięcy- co do­
pr~~wdyrudkośt. Od ch._, muna i córka, obiezado!~~-olone zukupu.l nie 
w:led~, t.e właśniesto tysięcy zostało wyrzucone w błoto, a zdro1rie dziecka 
- nanione na snn&nk. 

dziesięciu. l stwicrdziłato,costwicr­

dzakatdarolSądnamatka,zamicrza-

kupił dziecku buty. Oto w pozor­
nej obfitości kołorów i ksztal tów, na 
dobrl!sprnwębuty, którebez ryzyka 
motnazalot)<: na de likatną, rosnącą 
przccictnogę,sąrarytascm. lnspekto­

rzy pod'\fą, te blisko 40 proc. obuwia 
badanego w sklepach, hurtowniach i 
zakładach wytwórczych miało wady. Z 
zakładówprywatnych 22 proc. parbu­
tów wychodzi z wadami, z zakładów 
p:;ń~twoW}'{;h - co czwarta. NajgorzeJ 
wypadła spóldzieh:zo!.ć - zdaniem 
Plll71 proc. obuwia tamwytwarzane­
gapoprostu nie nadaje się dla dzieci. 

Dlaczego buty są złe? Przede 
wszystkim z powodu stosowanta 
niedopuszculnych,zwłuzaa w obu­
wiudlldzie<:i,zesta~-owmateriałowych 

z tworzyw sztucznych. Zamiast skóry 
l bawełny dzieCi mają wkładać na nogi 
nie przcpuszczĄjące powietrza. sztucz­
no5d. Wicledo życzeniaporostawia 

BUtNlĘT.l (21.V.- 21.VI.) JeSil mo­
tesz odlotyćlo, co zamierzaleśzrobić 
w przyszłym tygodniu, to odlOt. Apetyt 
ll!pl'awdzlemas.zspory, a tymczasemos­
tatnio wszyslko Idzie jak. po grudzie. Wy­
glądanato,1esięprzelorsowale!.PI)roz­

ma.",aj z pewną nieśmialą osobą na te­
maty pozazawodowe, a dowiesz się od 
nieJ 'Ni !lu dekaw,'Ch rzeczy. 

ducentawciątnie dociera, te dzieci 
mają II'Y$0kic podbicie, te buty nic 
mogą mieć sztywnej podeszwy i mięk­
kiego zapiętka, te sandały dla dzieci 
powinny mieć zakcytą piętę albO tzw. 
łote {czyli wgłębienie) dla pięty, by 
nogi się. nie przesuwaty i nie wykoś la­

wialy.Zmorąs.1plastiko.,.-cbutyadi· 

dasopodobne. w których wytwarza się 
swoisty mikroklimat. a dziecko po 
godziniespaccrumaprzcpoconc,mo­
krestopy.AfttrnfiĆ" dobrcbutyJcsicn­
ne,todoprawdylosnalotcrii ... 

Jakich producentów po.,.inniśmy 
unikOC, jdli nie chcemy wykośl;twić 
dzieciom nóg? Zdamem Plll, wSróc.l 
kt3jowych wytwórców nicchlubn)' 
prym wiod~ m.m. spóldziclnic inwali­
dów .. Równośt" (Czcr:sk), ,.Spólnota" 
(Rzeszów) czy ,.Zgoda" (Wodzisław). 
WSród producentów państwowych 

nąibardzicj wadhwe buciki pochodzą 
z Nowosolskich Zakladów Obuwni­
czych ,.Junior". Zakladów Przymslu 
Skórzanego ,.Karkonosze .. , Łukows-

LEW(23.VII.-23.VIIl.)Posluchaj,CO 
mó'fłi<l wspólpracownley na IWO! lemat. 
Topowlnnoclęsklonlćdowleluprz~­
leń. W pewnych punktach musisz im 
przyznaćrację.Nejwytszaporaebyś 

zrealizowełprzyrzeczeniezlotonerodli­

nie,bomaonajutpotros.zedosyćtwoje­

go nadmiernego zaanga1owanla w spra­
wy-zawodowe. 

WOONIK(21.1.-18.U.) Katttynastęp­
nydzieńbędzlelepszyodpoprzedniego. 
Warto zaj~ćslę czymśzupełnie Innym. 
Zrezygnowame z rutynowrch czynności 
odgoni nudę. Problemy finansowe stano­
wlćbtd.ązalątekkonllikluzpartnerem. 

Wlwolmprzypadkupoprawatejsytuaeji 
toaktywnedl.ialamewylącznieuczeiwy· 
mi metodami. 

Horoskop 
dla Ciebie 

RYBY (19.11. - 20.111.) Począlek 

przyszłego tygodnta upłynie pod zna­
kiem zaskakUJątYCh wydarzeń zawodo­
wych. Musiu szukat towarzystwa opty­
mistyeznlenastawionychwspotpracow­
ników. N~e podejmuj watnvch O&cyzjlza­
wodowycl'l.lajmtj się sprawami osoblsty­
mt . KtoiJ bliski OCZekUje tyczlivto$ci. 

BYl<{21.1V-20.V.)Sprzyjaćclbędzle 

wyjątkowo korzystny splot okollcmości. 
DZiatajbezpośplechulniebOjs/tpytat 
oradę- konkllrentóW.Przydasię stara 
Zn&JOmost,jejrenesansdaclwlelesa­
tyslakcjl Ustzdalekichstronuspokolcię 

lucieszy.Niezwlekajzbytdluoozodpo­
-Medztą. Zróbto,cooblecalei 

RAK(22.VL-22.VII.) Wpraeyezujesz 
51fnledoeenlony,alenlewleleroblsz,aby 
zmienić sytuac)9, Do trudnych zadań 
zglaszajstęnaocl'lołn'ka.abędąrezulta­

tylwtedymoteszliezyćwpraeynau~ 
miech losu. Nie rozwiąz.ane sprawy ro­
dzmne oraz lekkomy$1ne długi doprawa· 
dządoprzykfejroZITIO'N'{zpartnerem. 

PANNA (24.VIJI. - 23.łX.) Motliwość 
zmlanlprzesunlęćwpraeywproWadziclę 
wstanniepołloju.Olaczegozgóryzakla­
dasz,tebędąnlepomy$1ne?'M'glądana 

to,Usamsobleztymlsprawaminlepora­
dzisz.JestjednakkiO$MkogomotC$Zli· 
czyć.Niłzamykaj slęwskoruple....tas­
nyehprzetyć,tolnlebędzfeszclerpiał. 

•• Tll'ł~IE 
i. "ftZ6111E 

kich ZPS ,. l:.ukbutft czy Zakładów 

Obuwia w Ma/ogoszczu. Plll chwali 
11atomiast slupskę .Alkę.", "Bcfado" 
z Bielska, Spółdzielnię Inwalidów 
Przemysłu Chemicznego ze Szczytna, 
lubawską Spółdzielnię. Pracy ,.Grun­
wald"czy ,.Gravall"z Kola. 

Dlaczego naszym producentom 
tak czę:sto zdarza $ię knocić buty? 
Otót motna podcjnewiĆ. te jedną z 
p~zyn jest konicczn<* cenowego 
Spf0$tania dalekowschodniej konku­
rcncji,awięczastosowaniatańszychi 

gorszychsurowt:ów.FatalncjakO!!cio­
WG i zdrowotnie buty z Tajlandii, 
Chin, Tajwanu ery Syrii są tanie i ,.sło­
dziUikie". Oczywiście, kto raz lr.upil, 
ten zwyklenickupi więcej tegotypu 
obuwia, ale te co roku w Polsce pny­
bywakilkasettys~cydzieci,wtęcrynek 

zbytUjcstzapcwniony. Polscy klienci 
niczdająsobiesprnwy,tcwiclcimpor­
towancgo obuwia to tzw. końcówki, 
poni:tcj standardu jakośdowcso obo­
wiązującego w knju producenll. lm· 
ponerniezajmujesię. badanicmjak~­
ei butów, jego interesuje, czy but się 
sprzeda. A te obuwic traci ksttałl, 

przemaka, odpadają spody, a chińskie 
tenisówkiwytrzymuj~micsiąc,poktó­

rym toczasic rozlatująsię.zupelnie­
to jld: problem klienta. Tymczasem 
but z nicwłaoki"•cgo 5urowca, be: z usz­
tyvmionejpięty,mogącysięwkatdcj 

chwili rozpaść, stanowt powat.nc zas-­
rotemedlazdrowiadziccka. 

Plll krytykuje tak1ebutyfrancus· 
kicdostępnenanaszymrynku,chwah 
nntomtltst butyniemieckie i wlo~tie 
Mtmo to rodZJee dość często kupUJ~ 
tandetę., ar~~:umcntując, te Zltmiasl 
jcdncjp:trydobrych,nicmiccktchbu­
tówmogą kupić trzy pary butówzA~t 
ijeszczcpieniądzczostaną.Towszyst­
ko prawda. Kogojednak mcst:.; na bu­
ty niemt«kie czy wło<;kie. powimcn 
,.zApolować" na dobre buty kraJowe. 
Sól niecodroż.szc nit ~hiti:.ZCL}'Ul3. ale 
za to o wiele trwalsze i właści wie skon­
struowane. Takie buty- zapewnia Plll 
-naprawdę motna spotkał. 

STELLASA WAJNER (PAI) 

WAGA(24.1X.-23.X.)Wpracyzawo­
d0Wl!J twoje akcje zwytkują. Ostatnie de· 
CVZJłiSZelaoka!ąsięszczę~twe.ZOsta­
niesz wreszcie zauwatony, a przeclet 
glównlenatollczysz.Muslszw)'ltazaćsif 

odpowledzia!nośetąlzdolno$clamiorga­

nizacyjnyml. Staranno~ l dokladnośt 
będąatutarnlprzywykooywanłu codZien­
nych zadań. 

SKORPION (24.X..- 22.xl.) Zbyt gwal· 
łowna reakcja na Iłowa krytyki kierowa­
ne pod twoim adresem nie I)(ZySparza ci 
sympa\il I'Nód wsp61pracownlk6w. 
Nauczsięwreszeiesztukidyplomaeji.Za­

bierz Sif za prace odkładane .na pót­
ntej".WatttedecyzjepodeJmljdopieropo 
wlaiJ;iwej ocenie za!sln!ale, w praey 
sytuacji. 

STRZELEC(23.XI.-21.XIl.) W najbllt.· 
szym tY!)odnlu czekają dę klopo\!iwe 
niespodzianki l samotne pokonywanie 
w pracy toru przeszkód. Klot podcma ci 
skrzydła. ale m1mo wszystko nie trać 
optymiŻmu.Wprzypadkukonlliktuzpart­
nerem. wymkającego z z.atslnlaloj f>Y· 
tuacjl, bą~t wspaniałomyłlny l nie prze­
dlutaj sporu. 

http://sbc.wbp.kielce.pl/
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W sierpniu na Qddzjal GinckologiClJIY jednego ze szpitali w 11·oj. kieleckim pnyj~tto 12-lelni~ dziew­
czynkę z pękniętym kroczeOL Dziecko krwawiło, wymagało szycia. Miody lekan, l którym rozmalfiałam 
w dzid po zdarzeniu, był zbulwersowany: - Myśl alem, ie o takich rzeczach motnajedynie pneczytaf 
w gazetach, nigdy dot:td nie zetkrqlem się bezpośred.njo z podobnym z.ezwierz,eceniem. Ten drań znęcał 
się nad maJ~ dwie godziny, n.a wszelkie moiliwe sposoby! Istny hoJTOr ••• 

S 
prav.'ą brutałncao pałtu 
na 12-lłlc:e byt ojciec, 
))-letni robolnik. Teco 

dniawrócił do domu wieczorem~ 
no pijany, przywolał Joasię na swoje 
poslanic. Krzyt.placzdr~oncjsios. 
trysłyszala Sianu o rok Ania, alespa­
ralitowana strachem bala Silj rca&O. 
wał, a matki nie było w mieszkaniu­
pracowala na nocnej unianie. Po po­
v.·rociezoricntowalasi~,cozaszlo,za. 
wiadomila policj9. Kiedy runkcjona· 
riusze zatrzymywali palcicicla, byt 
jeszcze Uml'oetony. numaczyl. te 
niewic,eołięstalo.Prokuratorzasto­

sowalareszl,MarianovłiK.p'OZitara 

do 10 lat pozbawienia wolności . Pani 
K.talcórł::i,aleinad~temsi~litujc: 
-To niCJest zlynlowiek, po trzetwe­
mu na pewno by tqo nie uobil, nie 
wicm.jakdamsobierad~bczniqosa­
ma. z trój~ dzieciaków._ 

Z policyjnqnotatki: _. .. uda­
lem si~ na interwen~ 
domoą.. zastałem na 

podwórzu Zofi~ C. była zapłakana i 
om~miła mi. te fT14ł palci córk~ w 
mieszkaniu na córu:. Gdy wszedłem 
do pokoju, zasiałem Boauslawa C. ro­
zcbraneao, lctal na swojej OOrce l lali­
nie, lat l L Bytarozebrana do nap, w 
lic:znychsiniakachnaciele,ciWepła· 
kała ..• -

Zofia i Bo1usłllw. nimsi~ pobrali, 4 
lata!yliwkonkubinacie . Z t eiOZWiąz.. 
ku urodzi losi~ t rojedzieci - 1-lalina i 
jejdwaj młodsi bracia. l eszae przed 
ślubem C. pil i bil,ale Zofia naiwnie 
wicnyta, t.c jakoł uda si~ ułot)ć 
wspólne tycie. Na pró!no. Bozuslaw 
dalej~si~nadf.om1, dzictmi,~ 
fia ~o szuk,ła pomocy w komcn· 
dzie, składała skarai - po czym je wy. 
cor ywala. bo nąt; pn.epraszal, obiecy· 
wal popra~. Gehenna trwała wiele 
lat. z aase.m C. niemal nie tndwial, 
alt:ohol wzmapl qresj~ Obel&i, ~ 
koczyny, wy~nia z domu saty si~ 
chlebem powszednim rodziny. Po 
którejś z~du burdzieskatowana ko­
bieta z ci~U:imi obrateniami trafila do 
upitala. Obi')'WI.Iy i 'dzieci. llalina 
nieraz chodziła poturbowana, wsty. 
dzila pob.zywat si~ w szkole. 3 pud­
nia91 r. Bogtulaw,jak zwykle, pil­
najpierw ze znajomym. potem sam. W 
pijackim amoku wywołał kolej~. kar­
czemną awanturę. Wprost szalal­
okładał domowników czym popadło. 

Kolo pólnocy odestal chłopców do 
mieszkającej po sąsiedzku matki, 0-
zal!onieicórc:cpolo!)'fsi~ na wersal · 
cc,zale&IObok. W pewnym momencie 
za!4dal, by Zofia przyaotowala ka~. 
Gdy tylko wyszła z pokoju, zdarł z cór· 
ki ubran ie. .. Na niczdały si~ blapnia, 
protcsty,lzyłlallny-roi',juszonyC. 

pi~mi wymusił ulc&lość. Zrozpa­
czona Zofia zaalarmowala pol i~. Do­
pierowtcdywyszlonajaw,tekazirod­
czepraktykitrwalyodkilkumiesi~. 

Halina balaai~ o nich m6wit, bo ojciec: 
arozjt,U:tiedypiiniesłówko, zabije 

całlj rodzin~. Znała sil~ je&o ciosów, wyaJ4dzie i zachowaniU dirki -dziew· 
nieobliczalnO!ić, wiedziała, t.c n1tS<!;to czynita 09\lkila si ~ w nauce, była bla-
czczc pD&r6!ki, cierpiała wi~ nie wi· da,ap,atyczna, uc:z~ła t )'t . Którtjj no-
dz4<;szananaprzcrwanicpasmaudr~ cy-byloloprzedSiaty-przy/apalala· 
ki . Mimo 10 ZOfiadomyślala si~ praw- na w lóftu Ed)·ty. ZaszokowiUUI pod-
dy, ale latu milczala. Przed~- niOSiaab.rm. robllj•wtcdydotkhwic, 
ciem stanowczych troków po'NStrzy- chyba po raz plCI'WSZ)', ale nie zmienił 
mywałj:;j !Itrach przed ~tern i całko- postępowama Takasyluacjautrzymy· 
wite od n1cgo uzalc1nitnie: jest inwa- walali~ cały nas1ępny rok. Edyta uro-
lidką,ttrudemporuszasięowlasnrch dzila dticeko, które zmarło wkrótce 
silach, a Bogustaw /otył na u1n.yma- po porodzie. W l anajakby zły duch 
nie, pomagał w cospodarstwie .. . Do- wstąpił: tcrroryzowal nl,ibłitszych, 
pierarwali dokonany w jej obecnołci, tłukł pod byle prelckstem, katdą prO· 
na jej octach W$łtząSnąl ni11 lak &J~bo- ~rozmowy na dratliwy temat ucina! 
ko, !c zdecydowała si~ działAĆ . Sąd krótkim: -Przccie!doobccj niccho-
wymierzył C. kal~ czterech lat pozba- dz~ wychowałem j• dla sicbieL 
wienia wolności . Adwokat b. WI"'ISqC Wreszcie sprawa trafila do ~u. Jan 
rcwi;rj~plsałamin.: ~onaostarl:onc- powędrował za kratti, ~o jednał 
towrazzdzicimi~Jtsięobecnic pojawiałsi~naprzepustkach-izacho-
w kl)'lycznq 11ytuacji materialnej i!)'· wywal poprawnie, więc Barban m)i-
ciowej. Wystljpily powa!ne l rudnoki l~ te nicbezpieczeństwo mi~o, WJ-
wycłlowawt:zc z c:órq l laliną, któl'll stljPilaopn.crw~wkarzc.l.atcm92r. 
pn.erwala naukę. wyprowadziła si~ z lanzawitałdodomunapólroc:zny.ur-

domu, zamieszkując u znacznie star· top-. l wróciło piekło. Dopadał córt~ 

Horror 
przy domowym 

ognisku 
DANUTA KUMOR-MIERNOWSKA 

szccood niej ~1c:zyuiy. Teotolicz· 
noki~ oskar1oneao w 
domu·. ~ Apelacyjny utrzymał wy­
rok w mocy umW-. i! 1e qumcnty 
nie zasłuJUjll na polemikę ... 

B
arbaraZ.nieszukałaspra· 
wiedl1woici w ~zie, jut 
nic: w nocy z 25 na 26 

pudnia92 r. sama wymienylaślubnc­
mu sprawiedliwość chwytając za sic­
kitftl. Prttpclnila si~ mi•ra goryczy, 
nie moRia dłutej znieść bólu, upoko­
rzenia. Z. byli maltcństwem 21 lat. 
Barbara urodziła Janowi II dzieci . 
Stanowili dobre, ZgOdne stadło, mą! 
lroszczyl si~ o liczną gromadk~. ko­
chała ro. Nawet dziś, na wspomnienie 

~:~~~:~~::::,:'~:00~.~ 
Do aasu. Pn.ed paru laty Barbara 

zauwatyta,teną.tinteresujesi~Edytą 
bardziej nit pozostałym potoms­
twem: wyratnie .A raworyzował, po­
św~lwi~c.zasu.kupowalładniej­
Rezabawti.Kic:dy Edytabyła w ósmej 
klasie, "'::''k~ zaniepokoiła zmiana w 

zwyklepod nicobeatość t.onr, wrrnu­
szal posluszdutwo, szantatował, cro­
zit- nic rozstawał si~ ;tno1cm- kont· 
rolowal katdy krolt. Cała rodzina 
truchlałazcscrachuprzcd~m i 
władcą·, poddawala si~ je&O woli. Na 
widt,U: Ed)'la znówjest wciąty, Bar­
banc;zawalilsięłwiat : czulasi~&ł~ 
kouaniona, wszelkie nadziejcna nor­
I'!Ulne !)'de lcllr w lfUUch, coraz 
bardziej poarątała sią w ot~pien iu, 
rozpKZJ, w Wi&ili~ po pijanemu, 
ozn~mil: -Koniec: z udawaniem, od­
ll!dolidalniezamierzamictdwieto­
nyl Więc kiedy nocą, dru&ieao dnia 
•willi, Edyta poskart:yla si~. 'f.c ojciec 
znów ją napaslowai, wBarbarzccoisi~ 
zalamalo ... - Wszystko tobyłojakjakiś 
złysen - powiepólniej Edyta.- Mama 
niepłakała,tylkocalasię:l~a,bla­
da,zmienionanatwarz}t.late!nicpla­
kalam. Nienawidziłam ojca od czasu, 
ady qwak.it mnie po raz pietwSZ)'. 
Wiem,!eto,cosię:stalo,jesllfi&Cd~ 
lecz wtem te!, te tojld: t:res lCJO, co (!j­
ciocrobilzertm4icaląrodzi"'-Teraz 
wreszcie mamr spokó;, w oFie nie 
rozmawiamy o tym. co się Siało. 

... z siekierą w tle 
(dokończenie ze str. l) 

Wiadomo, U zaraz potem sz\q 
z kolei trafil Paluchów, łwiet;o wkop,a­
nc słupki graniczne wynucili, sąsia· 
d6w podali do prokuraluryt w te pędy 
zabrali si~ do budowy noweao płotu , 
tylc,tebardziejsolidnc&o. takieao. 
któreao i traktorem byś nie wyrwał. 
Ale Skąpska, choć baba, jak wpadnie 
w furi~. to sil~ ma tDSYJSkieao czotru 
- lO wszyscy WC wsi przyznają. No 
i przy tym nowym plocie rozcgala si~ 
pami~tna dla Gómeao Młyna bilwa.. 
Kto kOJO i czym walił po z~bach trud­
nodził stwierdzić.bown.aslcu i kotło­
waniny było co niemiara. Czy t omal b. 
Skljpń:,ich pierwsza 11bn~a kołkiem 
ojca Paluchów, czyli "'lasocao R\ll'lll· 
era, czy to n~pierw szwaajer Palucha 
.siepnął pię:łcią rmtk~ Sąpskich, arii 
Włu~ ciolk~ Czy to wezwani na in­
tcrwencj~ policpnc1 chc1eli pobić 
Sqpstich, czytetraczejrzeczywikiC 

Sk.wsb- zadarła spódną. poku.:liła 

im tyłek i kazalasi~ całować? Nie wia· 
domo. Nawet w śledztwie pra'N'dy nie 
doszli i prokuratornapisał w papie· 
rach: .Nie jest mot.! i we precyzyjne od· 
tworzeniebiegu zdarzeń i niewątpli· 
we jest, t.c doszło doo,Pincj SZ.lmola· 
niny, polączonej z zadawaniem udc· 
rzeń, a plot był kilUkrotnic ptzc"o'tl· 
c.any i podnoszonyM, rewnejest jesz• 
czejedno -la pękni\':tl !uchwa sąp­
stiej, której przecie! sama sobie nie 
złamała. choć Paluch i taką we~ su· 
gc:rował w zeznaniach. 

Wrazzląpękn iętą!uth~ skoil· 
czytsi~dtaG6me&<>Miynaczaspoko­

ju. Zaczęło się ol'otopafowywanle 
obraicń 1 zakrwawionej odzidy. Ie· 
karskiczwolnienialJctd.tcmcposzpr 
tatach za obdu~tcA. Sljd i proturatura 
w Końskich n.1gle zacz~y mieć pełne 
f9Ce roboty, bo opr6asprawy o no­
rozaraniczcnicdziałek, Skąpscypoda· 
li Paluchów o pobicie. Patuchy Skąp-

sitich o znicwq:i, 1 za nimi~~ sił 
wzajemnie oskarta6 dalsi szwqrowie 
i kuzyni. KICIII tycz.hwy doniósł na 
st.pskieao do pracy, u łobuz i zło­
dziej, a za raz potem ktOII inny poinror­
mowal uslutnie szefów Palucha, te 
bandzior i szqja. Wyzwiskom nie było 
końca - naWJ:t jak obie strony wracaly 
po sumie z kOli ci ola, to k.. ~ i p ... latały 
w powielnu nittym pociski z kulo­
miału. Wojna nie omin~a n.awr;t 
dzieci, bo pnecid me tylko bawią si~ 
na podwórkach pm:dzieloflych pło­
tem, ale jeszcze chodz4 do tej ~ 
s:zt:oły w Końskich, wi~nierupob1ły 
lię po lettjach albo przychodziły po­
opluwane wz.ajcmnie,jakbr robiły za­
wody na celnolt.- Krzyic po dziad­
kich moq -komentUJą we wsi. - Zl 
pa~ lat pobuduJ• własne domy i ich 
dzlecl~St~przedszl:o14ti!Jl'Ć U .. .., 

Jaksi~ju!ncklo,'NGjnami~y 
Sbjpskiml i Palucłlanu nikoaow Gór-

Bic&Ji PI)"Chiatrzyorzekli,teczyn 
Barbar)'Z.byłwynikłcm ,.wicłołetniq 

sytu.cji konfilktowej•, któr. spowo­
dowali .obnitcnie nasttOJU, apa\1~, 

spadekaktywnoki łytioweJ , W)'St~PO­
"'-anic m)'ili 1 umiarów samobój­
ayc:h, znaczne obniien1e Pf01U tole­
rantji na Slrcl. nlmuJ;tce pDCl\ICie 
krzywdy(_.) Zachowanie ~t.a JOdli­
lo w podstawowe połn.eby psych1CZ· 
ne, w jej poczuc;ie wlasnt;j wartoK1, 
potne~ bezpieczeństwa 1 miloici do 
dzieci-. 

P przypadki seksualncao wy. 
korzystywaniadzieciprzcz 
rodziców lub opietunów 

wcale nie naletą do rzadkOiici, choć 
ujawniane są niczm1cmic ru.dko -
roczniewknl,iu rcjestrujesi~khzaled­
wickilkadzicsi41. Biegtypsycholo&ą­
dowy, Stanisław Morusicwicz. przy· 
pomina sobie, U kiedr płllcowal na 
oddziale dziecięcym, pojedud do 
pcwneao domu wyjatn~ spra~ 

dziecka z. licznymi wadami roZVI())O­
wyrn: byt sycnał,temalcjcst owoc:em 
kazirodztwa.- Spodziewałem~ te 
traf~ do meliny,a otwonyl mi RObh­
wy swszy pan. Jat: ~~~ obuło, od lat 
współtyt z upoiledzoną córą, chcąc: 
.A uchronić pnecL puszcz.anłem si~, 
midi w~ wspólnyd! dzieci . 2oM 
owcao pana, a matki dziewa:ynr, brla 
całkowicie ZISira.szona. sprawadrona 
do roli słuf.ąccj, w tadcn sposób me 
moctaprzeciwstawićli~ZIU lutchoć· 
by ten przykład- a przcciet daloby si~ 
znalat ich wjęccj - wsklZU)C, U na· 
dutyciaseksullnenv>AZdarzat.J~w 
rozmaitych środowiskacłl, także tych 
reprezentuRcych wysoki poziom kul· 
turowy. Są one ~ią szcrszcao ~a· 
wista. zwi4z.a,ncso z przemocą w ro­
dzinie: maltretowanłcrn fizyanym 1 
psychiCznym. zaniedbywaniem dziec:­
U. WJcszcie-wykorzystywaniemsck· 
sualnym Rodzinne uaacdic nlljczP· 
ciej są &ł~bot.o skrywane, fakty, które 
~na jaw, stanowią z.alcdw1e 
wierzebolekpry lodowej. Domown1· 
cy wadniej czy pó;tniej onenttti4 si~ 
w S)1uacj~ mimo lo q bardzo sol idu· 
ni w chmnieniu tajemnicy, pn.e_Kci 
wstydem- i scn~~::hem przed tyrani tu· 
.Mqm ich dc:spol4- U !on poddawnych 
di1J10Ct'IIJ'ałej_pr6blenet'N6w"t:ształ· 
tu.i4 si~ or::chy osobowości bltmo-za· 
lctncj, kobiety te nic są wstanie zbun­
tować się pn.cciw komukolwiek 1 ac­
mukolwiek,unicttórychwytwarzasią 
tzw. wyuczona bezradność . Wyko­
rzystywane dzieci, wcigane w btudn• 
arę podsl~pcm ~przymusem. rea­
aujlj l~kicm. zawstydzcnłcm, ale i 
niejasnym poczuciemWlny, nie potra· 
fili si~ bronić, nie wictz4 w skulecz· 
nośtoporuwobcc:dlrującesonadni· 
mi pod katdym wzal~em przełla· 
dowcy, szczcFinie, adyjest nim oso­
ba!Uijblitsz.a-wlasnyojcie.Sijsiedzi, 
krewni, nawet jetcli domyśl~~~ si~ 
prawdy, wolą zachować dystans, nic 
..,flCIĆ łl9 w ,.nie swoje spn.wy-; 
bomba wybucha dopiero w drama­
trcznych otolic:znokiach- cdy pora­
nioncdricc:to lrafiadoszpitalatubza· 
chodzi .". a.4. adr pod wpływem cs­
tata<:ji wynaturzonyd! pl'llktyt pęka 
lama 1/umionydt emocji. 

nym Młynie nic dziwi. Bo i'dlKzcao 
miałabr dziwić? Obie strony ~ 
domy ~niejszc w Clłej okolią, 
rOfSY jak lodu, ale so centymetrów 
miedzypopukić niemotna,bo honot 
nie po~L Na razie nikt nitoso nic 
zamordował, więcnie matcnsac;ji . Co 
to jest -jedna ~tnięta tucłlwa i PoVf 
zadrapań? Byłe wesele w aminie koń· 
czy si~ lepszym rezultatem. Z tej wor 
nr ludzie mJJ,tjcdną tylko nauczk~ 
-!c z rodziną zwykle dobru się W)'· 

chodzi, ale wyl4cznic na porłtCiach. 
W Górnym Młynie nawet sobie taki 
portret wyobf111U.1- na pierwszym 
planie słynny plot, a pn.ynim scoją : 
matka Sqpskich, czyli rodzona sia.. 
tra matki Paluchów, ojciec: Paluchów. 
czylirodzonybrat oja5k4pskich ica· 
laresztapociotków. Nolsitkltni ko­
mccznic musi b)'Ć w tle panretu Co 
Pfllwda na r&ZittadneJ wUnq roli n1e 
oclecrała,choć Pałuchlrz.yma!Ją wr~· 
cepodcz.aspamiętnejb6jt1,ałejeszcze 
odtcra.5POkOJnaatowa. WkońeunJC 
na wi.ttr ofclcc Sqpskich powiedzi.od 
CIFU Pałucb6w, co Zlplsano w sądo­
wychattach.~teSZtrzrrnałtesta­
rnent w ąku, ajl cłę z tym testamen­
ternjeszcze zapierdol~-

ZBIGNIEW OL.EJARCZVK 

STRONAIII 

Księgi tajemnic 

D awniQ. pr:fil łii'D)ną. 

byla . kmma · IHb.kml· 
1a •, czyh ląJII.Y Jrzyk, 

p ·aro zlodzitjska. IV odlt'fld­
szych, hisroryan_ych czasach 
zwona tt'Ż mową lł'alrorskq lub 
lDfiOnt'm ochwdnłd.1m. dzii 
zasrąpfanym prr~z ogOimr}nq 
.gf)'fUt'Tf ~ k r6mjtst taldr taj­
nym, ninrozumlalym rllo ot(}­
r:u nia, służącym tlo porozumi­
ewania sir w krrgar:h przt'strp­
aych-glówmew wir!ltntor:h­
j(zyklt:m. WystrpJ(/~ ll'Ż trt'ntq 
tlmga, nowa grypsero IZW. ko· 
pyrkarstwo. 

Nqjobsumlds;;y z wytlanych 
dotąd po {J(Jisku i og6tmc 
dostfpnych slowmk6w gwar 
pr:rstrpczych oprooowali Kfl'­
mMs Strpniak. (jrzykoznawca, 
byminolog l autor proc o sub­
kulmruch prustrpczych) oroz 
jąo wspólpraco'lł·nik 1/~nryk 
Patlg6r:« (tlllmacz filerotury 
rosyjskid i d:zicnnikar:). 

.Siolł·mk-• zawiera prawie 
15000 słów l twrottiw, w • ·irk­
szoid ••spólczt'S'f}'rir u,U.-..·o­
nych przrz krymmalisttiw, alr 
ob<}tnlyqcy tnfdt! dt'tn('łlty 

gwtlt)l itJini~nk~. p ·ary pros­
tytutttk, homosdcsualistów. 
tttbmk6w, narkomonÓ'Ił' l slan­
gu ucwiowskit!go, w krórym 
siO'Ił'a nabi~rajq a.rsta inntgo 
znocunia,jak chodaiby ~raz 
.Iutka • oznocztUqcy w jrzyku 
zlodzit:)skim sztuczny t/ok 
mający ularwiać krotlziri. klt'­
nonkowq, którym w uaniO'Ił" 
skit:} gwane okn!śla sir oanr 
nłctlostatccznq. 

Tajne p.•ary tworzą lm tylko 
wlaidwe s/ owo (kalwt- prz<'­
grana w korty;O'Ił'Osk.op- (Jjio­
ra bontlyty)lubzopotya.qjqjez 
poloand mOłll)', nadqjqc ntm't' 
znacunia (/gnar-chlt'b; robak 
- o/Ówt'k). 

Chociaż można mlt!Ć pn!trn· 
tje, ittzbyrmala w .S/(Jwmku­
jak na takiep()(/SIOWO'tł't'W)'dO­

nit'. obiecywanych ·~ • •strptt' 
wyrozów używanych prrngropy 
przcsrrpcu w od/qlón<J 
przeszlo.ki. bądiż~bralcwttim 
,.. co wytkttitto .Siownikowr 
w piimir .Nie•- słów ~iJJ­

nyclr ogólnie ztt wulgarnt', bqdź 
jdli sir tam znalazły, pomlnlt­
'o Ich podJtoWtiWe - )Ok no 
przyklad w slowie na .ch" zna­
at'nit', jest on rlla j(zykoznał4'­
c0w, sO(}ologów l twórców 
prawdzi~m rurytnst'm. 

Dla czytajqO',I tylko li. u rot· 
l)'lła!CZf.klpubliatrolrl. mate 
b)-(1 n1ł:.lą za/HIIł'q. Bo czy 
lł'tt't:lr na prryklatl. «J to )t':st 
~ulyrorz ·l. ano- .prato~ _rrr 
b"tnik". pomocnik pnt'Sttpt] 
IMI> ,.spra'tł'COJłł'Oitu .. 

ZBIGNIEW 
NOSAL 

' le mens St;pn~ ~pól· 
r Zbtanicw PodJ()rzec 

" • nik ta.)Cmny~h aw...­
:.l~pc7ych .. Puls Puhli1;4• 

Ltd., Londyn 199}. 
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• 
Zywe 

pochodnie 
Do bardzo tajemniczych i dziwnych zdarzeń należą 

przypadki kiedy ludzie znajdujący się z dala od 
plomieni i innych .źródeł ciepła nagle bez 
wytłumaczalnych powodów zapalają się i płoną żywym 
ogniem. W ciągu kilku minut zostaje po nich zaledwie 
kupka popiołu i jedna lub dwie części ciała . 

Zlawisku towarzyszy gęsty, oleisty dym, a co 
dziwniejsze ogień pochlania często tylko samo ciało, 

nie naruszając ubrania, ani najbliższego otoczenia, 
nawet gdy są to łatwo palne ma_teriały .•• 

TAK 
b~o W PW/· 
pa~ku 68-let­
nleJ wdowy 

E. Johnson z londyńskiego przed­
mieścia Syndeham. Pewnego ranka 
1922 roku znaleziono jej spalone 
szczątki wewnątrz nietkniętego og­
nlemubł"ania. 

W Innym z tych tajemniczych wy­
darzeń opowiada się o siedzącej 
wtotelu, nie mogącej chodzić kobie­
cie gwałtownie ogarniętej płomie­
niami, która ugasiła na niej teJ sio­
stra, po czym prZeniosła chorą do 
Innego pomieszczenia l pobiegła po 
pomoc. Inwalidka m. usiała się w tym 
czasie zapalić ponownie, bo gdy sio-

stra wrocila do domu, znalazła jut 
tylkopopiOł , nadpaloną glowę i koń­
ce palcóW rąk.. Pościel, na ktOfej le­
taty szczątki, byle nlętknlęta og­
niem. Pokói pokrywała gts!a sadza. 

Bardzo głośnym i często cytąwa­
nym przypadkiem jest śmierć Mary 
H. Aeeser z St. Petersburga na Aory­
dzle W1951 rokusplonęłaonasie­
dząc w lot e lu, który w tym przypadku 
takte uległ ogniowi. Zwahlcej 80 ki­
logramów kobiety zostało tylko po­
nad cztery kito popiołu l nie spalona 
stopa, obuta w satynowy pantofel. 

Antropologów ulziWiło, te nie za­
chowały się ko$cl czaszki, które 
w krematoriach ulegają rozkładowi 

doplerow temperaturze 1110 stopni 
Celsjusza, w czasie nie krOtuym nit 
dwlegodzlny. ' 

Zastanawiające skąd w ludzkim 
ciele pow$laje tak szybko l samołst­
nle tak wysoka temperatura, bo te 
trOdło taru wydaje się znajdować 
wewnątrz ludzkiego ciała nie ulega 
wątpllwo$CI . W 1938 roku Mary car4 

penter będąc na przej!WUce I Odką 

po rozlewiskach Norlolk Brods sta­
nęła naglewpłomleniacłlizamlenila 
sl\t w popiół na oczach mę.ta l dzł&cl. 
Ani oni. ani !Odka ...ple doznali 
uszczerbku. 

Dawniej sądzono, te z:lawlsko to 
spowodowane jest pijaństwem, 
a ogień wybucha we wnętrznoś­
ciach osOb nadutywaJących alko­
holu, którego opary mogą się w wyt­
szej temperaturze same zapal !t. Nie 
jest to trafne wytłumaczenie - olia­
rami spootanlcznych spaleń bywaJą 
ludzie. którzy nigdy nie piU wódki 
l nie palili papierosóW. 

Warto t et doda e, te choć ollcjal­
nie l prawnie coś taklego jak samo­
spalenie nie lstnleje,to jednak na ca­
łym śWiecie w ciągu roku zdarza się 
dwadzieścia takich przypadków 
- niewiadomo jak, nie wiadomo dla­
czego. 

Niektórzy sądzą, te wypadki te 
mogą być spowodowane zmianami 
pola magnetycznego Ziemi l te 
ogień wywoływany jest przez mole­
kulamą lub chemiczną dezlntegrac· 
ję wytwarzającą zlokalizowany w 
jednym miejscu Ziemi ogień. 

EricFrankRussel wswoicłi.INiel­
klch taJemnicach świata" pisze 
o . regule trzech" towarzyszącej cza­
sem tym przypadkom. Podaje on 
dwa przykłady. w których samospa4 

leniu uległy w tym samym czasie po 
trzyosobyoddalone od siebie o set­
klk21ometrOw. 

Jean Pierre Fabł"e, kapitan fran­
cuskiej tandarmerll, który napisał 
ksiątkę o samospaleniach rnowl/ 
niedawno dziennikarzowi pisma 
.Paris Match" o .hipotezie świecy". 
Ludzka skóra stanowi knot, a lluszcz 
jest woskiem. Ciało jak świeca daje 
mały płomień, którysięnie rozpn:es­
trzenla, ale bardzo dyrnil - o dziwo 
-nie towarzyszytemutaden przykry 
zapach. T o jednak nie tłumaczy skąd 
pochodzi sam ogień. Warto te! pa4 

mlętać, te ludzkie cialo zawiera ok.. 
80 procent wody. 

-Rzeczywistość- mówi J.P. Fab4 

re- ma wlę<:ej wyobra.tnl nit fikcja, 
a Ienomen samospatania nie zgadza 
się z prawami lizyki. Przywołuje on 
te! hipotezę . psychicznego samo­
bójstwa". Pnemlal'\8 materii u nle­
ktOrych starszych oSOb. które świa­
domie lub nieświadom te chcą polo­
t:jćkress'Nllmu2yciu.ulega modyfi­
kacji l zabun:a mechanluny, regulu 4 

jące temperaturę ciała . S!Wierdzo­
no. te u oSOb. które się mało ruszają 
występuje nadmiar tlenochlOrku wę­
gła, bardzo przypominającligo gil· 
cetynę l łatwo się-zapalającego . Gdy 
teml)(łraturaclalarośnff!,tlenochlo­
rek węgla zapala się. Ta teza ma tę 
zalett. te wyjaśnia jak ciało mota się 
zapat(ć bez widzialnej przyczyny 
l dlatego- ITIOwi Fabre- wszystkie 
oliary to ludzie samotni. 

Jakjest nal)faWdę- nie wiadomo. 

Opr.·TAoEUSZ 

ZAMOGILSKJ 

Co sądzisz o naszym dod8tku? 
Maa~- napisz, zadzwal'il 

Kielce, teł. 447-25 

Zagadka layminalna 

Ostatni rober 

T ragedia ~~tydarzyla :~lf -Domnlt,to]użchybopanniema 
w domku letniskowym inż. uwag- powi«<zio/ Rylski. - Wszyscy 
Kar~f)'. ku}ry toprosif wlnlzą,żepoiycry/emnidxJSzc:zykow/ 

tr7«hprrjjadól na brydża. Po wyllzy- pól miliordo na rozruchflrmy. Racuj 
towaniu szlemika. Karpna wz:niós/ sir mortwlr. czy odzyskom' uraz go­
toast za wygraną. Wychyli/ SN'brny tówkr. 
puchafflr l pad/ martwy na podlogr. Sierżant nit: odpowin/zial. Ustal-

W diii(J dni póinid komendant my jakie były osratnit.' chwrlt tal1wr-
mifjsrowego po:stmmku. st. &irrinnt dowontgo. 
Usiriskl, w~·al pozostołych przy zy. Vis-n-~is tlt.'nllln .finlzial Usill-
tiu uarsrnfków gry. Jeden z nirh, Mi- ski, po pmwrj Miurski, zni po lt'!'o·d 
zerski, rzuci/ polidantow/ ironiczną Rylski. Tui.przedl/r:ytatjąkroizmrlt.'­
uwage że witfał naogląda/ sir zbyt fonowal. Karptra potlsztffl t/o a parn­
duto amerykoliskich krymlnn/ów tllipochwfliwrtkii.Polic;jntltzapyltll 
i prztsluchujeich w domu dcaoto za- skąd sir wzifla plama po likitrzt: na 
miast norma/nit, w komisoriocit. obrus/t, w mlrjsw gdzlt sit:dzial 

- Pono.,.•it, to było morderstwo zmarlylNiktugonitzauwai:yl-za-
przezorrutie i dekowi m nit, dlaczego pewniali. Korpeta wypił zawarrośł, 
pon,panleMiurski.ukrylfakr,żejtsr aż mu w gardle zagulgotało. A na 
pan rht:mikitm, a do tego tfuktoryzo- stolr nit by/o butelki t alkoholt:m. 
walslf:rprazyorrudno ... ykrywolnych Gos{HJ(Iorz przyniOsl pucharki 11u 
trucitnochl , tnzyzkuchni. 

Mizerski tbladl l wyjąkol zmit.'sta- Sitrżalll spo}rtal bnt/01.-c:zo po 
ny: ubra11ych. Po długim milczeniu, wy-

-Nie pyra/ mniepan otaw6d. lca: cedzi/:- Już wiem, kto przyczynil sir 
czymsiftruńnir-powitdzlułtm:goń- • doimit:rt:i Karpery! 
nie t prawdą, lt prowadzr b mik. Wszystkich prustly t:iurki! 

- Pm1 natomiast, ponitKiyst:k, za.- K1o tabU 7 

~:~f. ::a';!~!~~:;;:,:;~O:~:;~~q (Kto poda nazwisko mordercy 
- Bogu dzl(ki- odparł zynicrnit: bierze udział w losowaniu nagro-

Kiysek. dy ksią:ikowej). 

Rys. Kordettsz 

Od początku roku w woj. kieleckim 
wydarzyło się 1197 wypadków 
drogowych, w których śmierć 
poniosło 146 osób, a 1489 zostało 
rannych. 

W woj. radomskim w 664 
wypadkach zginęło 100 osób, a 831 
rannych trafiło do szpitala. 

(KI S) 
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Filmy na niedzielę poleca 
JAROSLA W CliLEWICKI ,,Audio -video MAX" 
"Czcigodni mordercy" " Plan zemsty" 

Laccy została przed laty zgwał­
cona. Sprawca trafil do stanowego 
więzienia, ale po dziesięciu latach 
wychodzi na wolność. Z pragnie­
niem zemsty na swojej ofierze. 
W wyniku gwałtu Lacey urodziła 
syna, ojciec domaga się teraz pra­
wa do dzieciaka. Kobieta widzi, że 
wokół jej osoby zaciska się pętla. 
Gwałcicie l zabiera bowiem 
wszystko. wprowadza niepokój, 
brutalnie niszczy spokojne życie 
młodej dziewczyny. Mistemie 
ułożony plan zemsty zakłada, Ze 
Laccy zostanie skazana na samot­
nośC, zostanie zepchnięta na mar­
gines publicznego życia. 

" Pian or allack .. - .,Pian zem· 
sty". Reżyseria: Fred Walton. 
GrAj~: Loni Anderson, Tony Deni· 
son,SłephenMeadows.Dystrybu-

Kolejnaopowieśćomafi i,wpo- cja .,. Polsce: .,Demel". 
etyce bliska znakomitemu .,Ojcu 
chrzestnem u". T ym razemjednak 
lei tmotivem budującym autorytet 
młodego przest~pcy jest wszech· 
ogarniający strach. T o właśnie 

strach rodzi bezwzgl~dne posłu­
szeństwo i decyduje o okrucień­
stwie. Bataglia, główny bohater 
filmu jest płatnym mordercą, ale 
kierowanyprzezżądną władzy to­
nę:, stajesię cap po tutti capo. Prze ­
rażony spiralą zbrodni jaką 

rozkr~cil, przerażony strachem o 
własne życie, mnoży wciąż ofiary 
gangsterskich porachunków. 
,.Men or respect" - "Czcicodni mor­
dercy". Rei)·serla: WUiiam Relly. 
Graj~ : John Tońurro, Katherine 
Boro1ritz, Dennis Farina, Pettr Bo­
y! e, Rod Sleinger. 109 minut. Dy­
strybucj.a w Polsce m Ho me Video. 

Kino 

"Wiatr" 

Pelna dramatyzmu i groźnych 
sp ięć fabularyzowana opowieść o 
tyciu i sukcesach światowej sławy 
żeglarza Willa Pa rkera. Preteks­
tem do ukazania namiętności , 

brutalnych praw żądzątych 

w św iecie sportu i biznesu jest ga­
w~da o regatach o Puchar Amery· 
ki. Żeglarz przyjmuje wyzwanie. 
rusza w rejs ze swoją ukochaną, 

dziewczyną d la której liczy si~ tyl­
ko sukces mężczyzny. Ten tan­
dem osiągnie powodzenie, ale 
przecietcenajaką przychodzi za­
płacić za ostateczny triumf jest 
bardzo wysoka. 

,. Wind" - " WJ.atr". Rei.: Francls 
Coppola. Graj~: Mattew Modine, 
J ennlrerGrey. 123 minuty. Dystry­
bucja w Polsce: DG Film co Ud. 

Powrót do klasyki 
Nadawany w te lewizj i wielki 

przeglqd amerykaliskich wester· 
nów pozwala uzmyslowiC nam, 
czym dla Amerykanówjest ten ga­
tunek filmowy. J eśl i dla nas, Ja­
pończyków czy Australijczyków, 
filmy o Dzikim Zachodzie są na 
ogół tylko przygodowymi widowi­
skami kostiumowymi, to dlaAme­
rykanów są to r6wniet- a niekie­
dy przede wszystkim- obrazy his­
toryczne. Dzieła o wojnie secesyj­
nej i wojnie z Meksykiem o Tek· 
su, o pionierach, zdobywaniu Za­
chodu , walkach z Indianami, bu­
dowie kolei czy telegrafu, to dla 
nich to samo, co dla nas utwory 
o czasach Mieszka l , wojnach 
z Krzytakami czy Szwedami, pow­
staniach narodowych. Jest jed­
nak pewna rótnica. Otóż western 
- czyli h istoryczno-kostiumowy 
film o zdobywaniu amerykańskie­
go Zachodu w dfugiej polowie 
XIX wieku - wyodrębn i ł s i ę 
w osobny gatunek, spychając w ki­
nie inne ważne wydarzenia z his­
torii USA na daleki plan. Propor­
cje w filmowych dziejach Stanów 
Zjednoczonych zostały wi~c zde­
cydowanie zachwiane na korzyść 
jednego, choć charakterystyczne­
go, epizodu z historii USA. Do pi e· 
rewostatnich latach te dyspropor­
cje zaczynają być niwelowane. 

Któt z nas za młodych lal nie 
czytal powieści Jamesa Fenimore · a 
Coopera o przygodach Sokolego 
Oka. Dla m nie były to pasjonujące 
lektury dziecięce i dopiero znacz­
nie później dowiedziałem się, że 
Cooper był jednym z najwybitniej-

szych pisarzy amerykanskic h 
pierwszej polowy XIX wieku, te 
poznał Mickiewicza, był współ­
twórcą narodowej literalury ame­
rykańskiej, a dzisiaj uważany jest 
za nobliwego klasyka. Właśnie to, 
że Cooperjest dla Amerykanów li­
terackim klasykiem, zaważyło, iż 
spoczywa w zakurzonych ksi~­

gach, a film w ogóle się nim nie in­
teresuje. Dochodziło nawet do 
czegoś śmiesznego, gdy w latach 
sześćdziesiątych i siedemdziesią· 
tych dzieła Coopera ekranizowa­
no nie w USA, ale w ... NRD. Pa­
miętamy przecież tę całą serię 

NRO- owskich filmów indiańs­
kich z Jugosłowianinem Gojko 
Mitićem grającym dzielnych 
wojowników. Wschodnioniemiec· 
kim propagandzistom Cooper 
bardzo odpowiadał, bo idealizo­
wał Indian, a oni dokładali d o tego 
bardzo złych b iałych Ameryka­
nów. Natomiast w USA każdy wie, 
~stosunki między białymi a In­
dianami były znacznie bardziej 
skomplikowane, a okrucieństwo 
nie było obce ani jed nym, ani dru­
gim. 

Dopiero te raz wielcy amery­
katl.scy producenci odkrywają 
twórczość Coopera dla filmu. 
Właśnie- kosztem 28 mln dolarów 
przeniesiono na ekran sławne 
dzieło tego autora- "OSTATNIE­
GO MOHIKANINA .. , wydanego 
w roku 1826. 

Oczywiście,siermi~żne , prymi­
tywne i zafałszowane filmy indiań· 
.skie z NRD, nie mogą być nawet 

porównywane do tego wielkiego 
widowiska. Reżyse r Michael Mann 
(rea lizował poprzednio serial 
.,Policjanci z Miami") podszedł do 
klasykiamerykatl.skiejliteraturyz 
ogromną pieczołowitością, ale 
bez nabożeństwa, za to z zasloso­
waniem wszystkiego co jest obec­
nie niezbę:dne dla pełnego rozma· 
chu filmu historycznego. Właśnie 
historycznego, bo ,.Ostatni Mohi­
kanin" to film o epizodzie z sied­
mioletniej wojny angielsko-fran­
cuskiej, któr.t w połowie XVIII 
wieku rozgrywała si~ na terenach 
późniejszych Stanów Zjednoczo­
nych. W walkę regularnych arn1ii 
zostal i wciągni~ci Indianie, ludzie 
ozu pelnie innej kulturze, zwycza­
jach, retisii, obyczajach . Obraz 
zderzenia kultury europejskiej z 
indiatl.ską jest tu potraktowany in­
teresująco i niebanalnie. Wojna, 
bitwy, pojedynki w scenerii ogro­
mnej puszczy, wspaniałego, wiei· 
kiego Fortu William Henry, indiań· 
skich osad - tą musi robić wrate· 
ni e. Aiesądzę,że ten film niewy­
szedłby ponad przeciętność, gdy· 
by nie Daniel D1y-Le'flis w roli ty­
tułowej. Ten wybitny londyński 
aktor szekspirowski. laureat Osca­
ra za genialną roi~ w filmie ,.Moja 
lewa.stopa", jesl tu Indianinem z 
krwi i kośc i . O jego przygolowa· 
ni ach do tej roli krą-tąjUt legendy, 
ale efektjesl piorunujący. Choćby 
tylko dla n iego warto ten film zo­
baczyć. Zwłaszcza, że ,.Ostatni 
Mohikanin" to -jak s i~ dawniej 
mówiło- kawał prawdziwego kina. 

TADEUSZ WIĄCEK 

Świętoknyskie tajemnice 

Krasińscy 
na Kielecczyinie 

Poprtzenlfl(jlrodu Km!Mkkh uj­
mijmyslęjqowypsł4zcustmodDOU 
sandomłers~ której pntdstawidelt 
s~~wkośdelewLisotrie. 

Założyciel em tej linii był Gahrltł, 
czwarty syn wspomnianego jut woj~ 
wody płockiego Stanisława, sprawują­
cego urząd w latach 1600-1617. Ga­
briel odziedziczył nabyte przezojca w 
roku IS76 dobra maleszow:skie w ów­
czesnym województwie sandomLers­
klm(!tąd nazwa tej linii rodu Krasińs· 
kich) z Maleszową, Lisowem, Gród­
kiem i Brodami. Wiemy o nim, że brał 
udział w wojnach kozackich i szwedz· 
kich.Bilsięmiędzyinnymiw/651 r. 
pod Beresteczkiem, w 1656 r.- o War· 
szawę, oblegal Kraków. 

W!6Slr.zostalstarostąnowokor­
czyńskim,cooznaczało,teotrz:ymal 
dożywotnio tamtejszedobraziemskie 
naleźącedokrólaiżejakoichnamie· 
stoik, w imieniu monarchy, sprawo­
wał pełnię władzy państwowej (je<ly· 
nie bez prawa wydawania przywile­
jów). l lata późniejzostał kasztelanem 
plockim, czyli wówczas tytularnym 
urzędnikiem ziemskim zasiadającym 
w senacie. 

Gabriel zasłynął równieżjatowier­
szopis,gdytnapisalpami~tnikmający 

for~ wierszowanej kroniki. Ujął w 
niejwydarzeniazlat i655-1669izaty­
tulowai ftTaniec Rz.eaypospolilej 
Polskitj". Dzieło było oryginalnie 
podpisane, autor ukrywał się bowiem 
pod inicjałami G.K.K.P.S.N.K., które 
rozszyfrowujemy nast~pująco: Ga­
briel Krasiński kasztelanpłockistaro­
stanowomiejski korczyński 

Pierwszą toną Gabriela była poślu­
biona mu w wieku l61at Zofia :r: Brze­
:r:ia, brUiu Luckoroł6kl. Przetyli 
ruem 2() lat i wydali na świat dwóch 
synów: Gabriela i Mikoląia oraz 6 CÓ· 
rek. Jedna z nich -zmarła w 1666 r. K1· 
tarzyn1 :r: Krashiskich Jawomleka - ma 
lakU: swój nagrobek w kościele w Li· 
sowie. Dowiadujemy się z niego, te 
była toną Aleksaodra Jawornickiego, 
dziedzica Woli Morawicklej i Mora­
wicy.Zmartawwieku241at. 

ZanimGabrielzmarlwl676r.(naj­
prawdopodobniej, gdyt nieklóre źró­
dłapodajątak1erokl672,alemytrzy. 
mąimy się: lisowskiej tablicy nagrob­
kowej) pocho\1--al jut pierwszego syna 
-GahrieiL Był on podkomorzym pło­
ckim (a więc urz~dnikiem ziemskim 
rozstrzygającymspocygraniczne mię­
dzyszlachtą)istarostąnowokorczyń­
skim. Zmarł bezpotomnie w 1668 r. 

Drugi syn Gabriela, Mikołaj , w 
1694r. wyst~pujej:i.ko kasztelan mało­
goski (zmarł w 1706r.). Ma on w Liso­
wieswojąplytę.n;tgrobnąimająJego 
tona- Kłtarzrna z Rokitnic DeiUli la· 

k6wna: córka kasztelana małQ&Mkle­
go Aleksandra Derszmaka. siosint­
nica arcybl~ l: upa lwowskiego KoM­
tantego Lipskieao i WOJe'olo'Ody mws­
kiego Jana Olbrachta Lipsluego. 
Razem doczekali si~ szełciorp dzie­
ci: trzechcórek (jedna poJzla do U· 
konu) i trzech synów, z których Jan 
przebywaJ w Z<~konie cysterskim. 
a Stanistaw zn1arl bezpotomnie. 

Trzecim synem - drug1m w ko­
lejno:ści- Mikołaja Krastńskiqo i Ka· 
tarzyny z domu Dcrszniakówny był 
Ałeksandtrzmarływl730t. 

W 1713 r. wymLeniasi~ gojakocze­
śnikasandomierlkieao (cześnik to do 
XIV w. urz~dmk dworsk.i nadzorujący 
piwnice monarchy, a potemjutjedy­
nie jeden z. nitszych urzędów ziems­
kich), :W rok później-jato chorątego 
sandomierskieao(podcz.as uroczyste> 
ści paTist~·owych nosil wi~c chotll­
gJewziemtsandomierskiej) Wl724r 
znanyjestjak.otasztelanwiśl~di . 

Aleksander oteniony był z Salo­
m" z domu Trzciftsq. Mieli 7 dzieci: 
synów- Stunislawa (pod trzymai ród), 
Wojciecha i Józefa oraz córt.i: Salo­
me~ (pochowaną bez llJ!łfObka w 
1 760r.,wwietu731at,wstaniepanień· 
skim), Burbal"f, Ter~ i Zofip.. 

1Af.a to jedna z najpi~kniejszych 
postaci rodu Krasińskich , Urodzona 
w 1718 r. wyszła za mąż za Jana Tarl~ 
- wojewod~ sandomierskiqo, lai 
wdrugimmalżeństwiezwiązalasi~od 
1782 r.zAntonim, ksi~icm Lubon1ir· 
skim,kasztelanem krakowskim. Przez 
współczesnych i potomnych nazywa­
na była staropolską matroną i ~kobietq 
gniazdowąM, gdyt po uuacie przel"" 
Polsk~ niepodległości uparcie pod­
lrzymywala tradycje narodowe 1 przez 
całeżycie-zmarła w 1790r.-opiek.o· 
wała się nawet odlqtą rodzmą. Po­
wsztthnieuwatanojązawdJrPołk.l: 

dba.iłcą o więzi rodzmne patriotkę, 
która w upartym clątemu do ro:t::k.Wttu 
gospodarczego urządzanego przez 
siebie majątku przyc.tyniasi~doogól· 
nejpomyśln~ci. 
Wł~me w domu Zofii w Warsza· 

wie doszlo do pieno.-szego spotkania 
Jej bralanicy, Francinki Knshi<sldej , 
urodzonej najprawdopodobntcj w 
zamku w.ąsiadującej z Lisowe m Ma­
leszowej, z królewiczem Karolem, 
księciem kur1andzkim, synem Uóla 
Augusta li l. Spotkanie skończyło si~ 
potajemnym małżeństwem, długo/et · 

niminadziejamirodu Krasińskich na 
obecność w domu panującego i trage­
d tą osobistą Franciszki 

CEZAR V JASTRZĘRSI\1 
(W następnymodcinku 

-królewiaó'llllaz!\laleszowej) 

Z regionalnej witryny 

Wybranieccy 
WSO rocndcępowsWiiiUIInegona 

Klelecaytn1eodd.dałup.art}"Wickiego 
AK "Wybm~iecc:r" ukazali się publi­
kacja pt. .,Wybranlra:y" 1u1orstwa 
Henryb Pawtlca .,Andrzeja", Anny 
Szumidetric.z-Micbty l Słanis ława 
Piotrowku. 

JO-stronicoweopracowaniezawie­
raomówienie dwuletniej działalności 
oddziału, który w tym czasie wyk,onal 
ponad!OOakcji.Wdu!ejmierzeszkic 

=~z~:~ n~~~~~c; .. ~~Woftb~~ 
,.Halnego" i ,.Mietka". Opisywane wy­
darzeniaiakcjesąwięcwpelniaulen­
tyczne. Podano je bez zniekształceń i 
ubarwień, choć- j~zyt publikacji nie 

:~t~~zr~~~~~~~i~~t~:~~ 
:{n~;~~fk~~~:~i'J:~1~~~Z:~!;~ 
nychsytuacji,a1etaktewspólczesnc­
goczytelnita.Szkicjestdonabyciaw 

http://sbc.wbp.kielce.pl/
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Uwaga, reumatyzm 
O chorobach reumatycznych rozmawiamy 

z prof. ANNĄ FILIPOWICZ-SOSNOWSKĄ 
z Instytutu Reumatologii 

'" lAto przynosi ulgę chorym ni 
reumatyvn? 

- Ni~koni~czme. Takie, jak w 
tym roku połączone z ciągłymi 
zmianam1 pogody- od upałów do 
gwałtownych ochłodzeń- sprzyja 
infekcjom." To oslabiu odporność 
organizmu, wymaga dodatkowej 
porcji leków - antybiotyków czy 
innych aseptyków i w efekcie mo­
te prowadzić do zaostrzenia si~ 
objawów choroby reumatycznej. 

'" Czym on• jest, • istode? 
- Pod tym potocznym określe· 

niem kryje si~ cala grupa chorób 
zapalnych i niezapalnych tkanki 
łącznej głównie narządu ruchu. 
Chorób upmledza..jących Jego 
funkcj~ i bardzo cz~sto prowadzą­
cych do kalectwa. Mi~;dzynarodo­
wa klasyfikacja wyróżnia ponad 
IOOJednostek chorobowych, zali­
czanych do teJ grupy, leczonych 
przez reumatologów. Dzielą si~ 
na zapalne i n•ezapalnc choroby 
narządu ruchu. 

Do up:dnych należą : reumato­
idalne zapalenie stav.'6w, zesztyw­
niające znpalenie stnv.'Ów kr~go­
słupa i mne, tzw. s~ronegatywnc 
zapalenia stawów. Zaliczamy tu 
równiet tzw. kolagenozy- choro­
by uogólnione, atakujqce równiet 
narLądy wewn~trzne, skórę itp. Są 
to: liszaj rumieniowaty, toczcli 
układowy, zapalenie skómo­
-mię:śniowe i wielomię:śniowe, 

uogólnione. guzkowe zapalenie 
naczyń, twardzina układowa . 
Ostatnio wydziela si~ grupę 
chorób, charakteryzujących si~ 
uogólnionymi zmianami naczyrl 
oraz objawami stawowymi. 

Choroby nieupalne to, przede 
wszystkim, najbardziej populama 
- choroba zwyrodnieniowa sta­
wów (oSieoartritis), na którą, 

w rótnym okresie swego tycia za­
pada 25 proc. ludności cywilizo­
wanqo świata, odczuw~ąc zwią­
zane z tym dolegliwości stawowe. 

'" Q)' l w Polsce podob łl.l jest 
skala u cboronl\? 

- Tak, mniej wi~cej co czwarty 
Polak boryka si~ z Ćhorobą zwy­
rod nieniową. Znaczn ic rzadziej 
występujące, ale za to ogromnie 
dolegliwe są choroby zapalne 
tkanki łącznej. Przysparzają one 
cierpień l procentowi społeczeń­
stwa. Mimo ogromnego post~pu 
włcdzy medycznej ich etiologia 
wci~ nie jest do końca poznana. 
Wiąte się: ją zarówno z czynnika­
mi zewn~trznymi,jak i wewnętrz· 
nymi. Wśród tych picrws.zych.jak 
słę: przypuszcza. odgrywają roi~ 
retrowirusy. 

Co do czynników wcwn~trz­
nych_. Obserwacje kliniczne wy­
kazują, te w jednych rodzjnach 
wyst~pujc podatność na tego typu 

choroby,awinnych- nic. Nasuwa 
to wn1osek o czynniku zakodowa­
nym w organizmie, jakim jest 
uwarunkowana genetycznie 
sklonność immunologiczna. Ola­
tego też wśród najnowszych spo­
sobów leczenia dominuje tcndcn· 
cja do stosowania tzw. leków im­
munosupresyjnych -modyfikują­
cych zaburzoną odpowicdt im­
munologiczną organizmu. Leki te 
sprzyjają remisji choroby, zwłasz· 
cza, gdyjest ona uchwycona i pod­
dana leczeniu w bardzo wczes­
nym stadium. 

'"Nielylko dotklin dolegl iwoścl 
pa~jen t6• 1 ognmlczenia lch spn~w­
ności oraz wydolności fizycznej, ale 
nhmieiogromne koszty spo łeczne, 

którewloq :a sob~ ~horoby reuma· 
tycme llinny alarmo•-af na rua 
prufil akl)'ki i leczeoia. 

- Istotnie, choroby reumatycz­
ne są jedną z najcz~lSZych przy­
czyn absencji w pracy a takte one­
czcrlo przejściu na rentę: inwalidz­
ką. Toteż, nic tylko ze wzgl~;dów 
humanitarnych, ale 1 z powodów 
ekonomicznych winny byC leczo­
ne. l to wielokierunkowo, z uwz­
ględnieniem wszechstronnej re· 
habilitacji i adaptacji, czyli przys­
tosowania do tycia w społeczeńs­
twie mimo choroby. Leczeniejest 
drogie, to prawda, ale kalectwo -
jeszcze droższe. 

'"Jaklc~ u'lfarunko'lfaniasku­
tecznegolec:zenia? 

- Prawidłowe "prowadzenie" 
chorego, szczególnie w przypad­
ku chorób tkanki łącznej, wymaga 
stalej obecności reumatologa i 
umiej~tnego kierowania lecze­
niem. Poczynając od właściwego 
rozpoznania. Jest bowiem wiele 
innych chorób: nowotworowych, 
chorób krwi, zmian w układzie 
trątenia, które mogą im itować 
chorobę: reumatyczną. Nicprawi­
dlowe leczenie, zamiast przynosić 
poprawę stanu zdrowia pacjenta, 
jeszcze go pogarsza.jcdnoczcśnie 
prowadzi do marnotrawstwa le­
ków, podnosi koszty. Ważne jest 
równiet wychwycenie choroby 
jak najwcześniej, niezaś wówt:zas, 
gdy organizm nie odpowiada na 
kolejne, podawane mu leki. To ma 
równict swój aspekt ekonomicz­
ny. 

Lekarstwa muszą być stosowa­
ne umiej~Łnic, dobieranic indywi­
dualnie, z uwzgl~dnien icm reak­
cji pacjenta. Przykładem mogą 
b )t preparaty stcroidowe, których 
stosowanic budziło uprzednio 
pewne kontrowersje, ale wspól­
czesna medycyna nic mo!c si~ z 
nich wycofać. Zresztą, wiele wska· 
zuje na to, te są one, b~ mote. 
mniej niebezpieczne od innych. 
Ichstosowaniu musijednak towa-

rzysz)t o&romna wiedza i do­
świadczenie lekarza. 

'" Q)' mamy w k.-.ju dośt takich 
wlałnie dotwiadexony~b rcumato· 
loców? 

-Specjaliści 111czcj są skupicn i 
w dutych aglomeracjach, gorzej 
jest z dost~pnością do nich w ma­
łych, prowincjonalnych ośrod· 

kac h. 
• Kllklslów ozapoblegaDlu ... Na 

ile u mi możemy cbronit się pned 
chorob11. reumai)'Clll.ll,. • poloanej 
.hiadomośd c:z.ęsto np. kojan.on- z 
W'U11Dkami .,pinic:m~j Izby", Z 
bied-? 

- Trudno jest zapobiegać cho­
robom, których przyczyny nie są 
dokladnic znane, a do takich wlaś· 
nic nalctą choroby zapalne tkanki 
łącznej. Niemniej, chroniąc si~ 

przed nimi, z pewnością warto 
uwzgl~dniać warunki tycia, uni­
hć infekcji, stresów, nicprawkilo­
wego tywienia. 

Natomiast z ca łą pewnością 

jesteśmy w stanie zapobiegać cho­
robie zwyrodnieniowej stawów. 
Szczególnie ważny jest ruch. 
A któryż to Polak znajduje choćby 
10 minut na codzienną gimnasty· 
k~? Chińczycy - naród długo­
wieczny - gimnastykują si~; zbio­
rowo- w zakładach pracy, na uli­
cach, są na to wyznaczonespecjal­
ne pory. Nie sugeruję: takich rygo­
rów u nas, aJe winniśmy taką po­
trzeb~ mieć w sobie i systematycz­
ntc ją realizować. W ogóle nasze 
tycie powinno być bardziej higie· 
nicznc. Dieta - uwzgl~dniająca 

stosunkowo niską za wart~ w~g­
lowodanów, z dutym udziałem 
owoców i warzyw. Z ogranicze.. 
niem wszystkiego tego, co zwi~k­
sza wagę:, która stanowi jeden z 
istotnych czynmków ryzyka. 
Z tłuszczów poleca si~ oleje roś­
linne- te, zawierające nienasyco­
nekwasy tłuszczowe. 

Na tu ru inie, złe warunki miesz­
kaniowe, wilgoć, brak powietrza, 
nicdotywicnie, przcm~czcnie fi­
zyczne i stresy są dodatkowymi 
czynnikami, sprzyjlijącymi zacho­
rowaniom, choć same przez si~ 
choróbreumatycznych ntc powo­
dują. Stwarzają natomiast po­
datny grunt do zakateń bakteryj­
nych i wirusowych, które obnitają 
odporność immunologiczną us­
troju. Totet.,jeśli chcemy, byspo­
leczcilstwo było zdrowe winniś­
my dąt)t do polepszenia warun­
ków tycia i zminimalizowania 
stresów. Cót mote lekarz, poza 
takim stwierdzeniem? Wypisać 

recept~. W przypadku choroby 
zwyrodnicniowej jest ca ły zespół 

leków przcciwz.apalnych nicste­
roidowych i leków ochraniających 
Chr24$tkę. 

W większośc i chorób reuma­
tycznych, bez istotnych powikłań 
narządowych, bardzo korzystne 
jest leczenie uzdrowiskowe. Skla· 
da si~ na nie, nie tylko klimat (su­
chy, nicwietrzny) oraz określone 
zabiegi, ale równiet kontakt z in· 
nymi chorymi, wzajemna wymia­
na doświadczeń, a przez to pogl~­

bicntc wiedzy o swojej chorobie. 
Bo pewien jej zasób powinien 
mieć katdy pacjent. O wyjeidzie 
do uzdrowiska powinien jednak 
zadecydować doświadczony reu­
matolog, gdy1: nic zawsze taki wy. 
jazdjest wskazany. 

"Działkowcom przestały pomagać 
władze, samorządy, upad:liące zakłady 
pracy. Jesteśmy organizacją apolityczną, 

łączą nas działki, ale czteroletnie 
zagrożenie ich bytu skłoniło nas do 
poparcia PSL i SLD" 

W obronie 
działek 

Rozmowa z prezesem Polsklego Zwi~u Działkowców 
EUGENIUSZEM KONDRACKJM. 

'" Oconlczyd e? 
- Walczymy przede wszystkim · 

o prawo do istnienia działek. Jak 
wiadomo 17 poslów ubieglej ka· 
dencji Zgłosiło w SeJmie projekt 
ustawy zmierzającej do fizycznej 
likwidacji ogrodów działkowych . 
Gdyby nic slanowcza obrona 
związku milion polskich rodzin 
pozbawiono by prawa do własne­
go skrawka ziemi. Jesteśmy prze­
ciwni komunalizacji - tercny og­
rodów działkowych powinny sta· 
nowić wlasncS: skarbu parlstwa, a 
nic setek gmin, z którymi jcde~ 
PZD nie mógłby s i~ w żaden spo­
sób porozu mieć. 

'"Komunaliucja mog łaby przy· 
bU:I;yt: problemy drlalko•ców sa· 
mof'll!dom? 

- Nie sądz~. a na pewno nic 
w obecnej sytuacji kraju. Sens ko­
munalizacji sprowadza si~ teraz 
do pomnatania dochOdów gm1n, 
a te ludzie nic wytrzymają tego fi­
nansowo - do likwidacji ogrodów 
działkowych. Są na .to dowody. 
W Warszawie gminy Mokotów, 
Wola, Ochota przyję:ly uch)Wły 

o likwidacji kilk.udziesi~ciu ogro­
dów działkowych, bo teren jest 
potrzebny pod budow~ centrów 
handlowo-biurowych, dla zwa­
bienia kapitalu zagramcznego itp. 
Protestujemy, wysyłamy pisma do 
prezydenta RP, premiera i innych 
wyjaśniając negatywne skutki 
zachłanności biznesu, f4dając 

uszanowania ustawy .,0 pracow­
niczych ogrodach działkowych" 
z 1981 r. Nic musz~ nikogo prze­
konywać, te obecne ogrody były 
kiedyś najgorszymi, zrujnowany­
mi nieutytkami, pclnymi gruzu 
wysypiskami śmieci. l jedynie 
dzięki olbrzymim, wieloletnim 
nakładom pracy zostały przemie­
nione przez działkowców w praw· 
driwc miejskie oazy. 

'" O te crunly upomi~:aJ II. się tet 
dawniwlaścidele. 

- Nie mamy nic przeciwko ich 
roszczeniom, katdy chce odzys­
kać swoje. Ale pami~tajmy, te 
grunty te dzięki działkowcom 

maj, teraz. o wiele wyższą wart~. 
Nie wolno niszcz)t tego dorobku 
kosztem najubotszych. A na speł­
nienie roszczeil są inne motliwoś­
ci np. bony prywatyzacyjne. 

'" Czy "J'l'iki • yborów do parla­
mentu pom&g~ • rozwoju ogrodów 

dzi~::~ może b)t rzeczą 
wtórną. Ubogich ludzi nie stać na­
wet na ut rzymanie dział ki, na do­
jazdy do niej. Od kil ku lat przesta­
ły pomagać dział kowcom władze, 

samorządy, upadające zakłady 

pracy. Został tylko PZD, który 
dzi~ki składkom i oszcz~dnoś­
ciom, mimo wszystko wciąt pro­
wadzi inwestycje w ogrodach. 
Jestdmy organizacją apolityczną, 
łączą nM działki ale czteroletnie 
zagrotcnie ich bytu skłoniło nas 
do poparcia SLD i PSL Dzialki, to 
nic jest socjalistyczny wymysł. 

Istnieją i s.1 popularne takt e na Za­
chodzie, zwłaszcza w krajach Be­
neluxu a mtiwięcej typowych og­
rodów działkowych jest w Niem­
czech. Bylem ostatnio w Norwegii 
- dzialki s.1 tam nawet za kołem 
polarnym, za fiordami. Tamtejszy 
burmistrzpowiedział mi:jdli taka 
jest wola wyborców ... Chciałbym 
usłyszeć takie słowa w Połscc. 

'"Mówlsię, l :twal'l)'WI Upra•·ia· 
ne na d7jalkach ą sbZone miej ­
sklmi111')'Zie11'11mi. 

- Nasze badania tego nie 
potwierdzają, o skażeniach mówi 
si~ wtedy, gdy chce si~ zlikwido­
wał. ogród. Oczywiście, zdajemy 
sobie spraw~ z zagro1:eń, prowa­
dzimy intensywne szkolenia:, co, 
gdzie, jak uprawiać, jak stosować 
naturalne zaslony z drzew i krze­
wów. Są to czynniki które oczysz­
cz:uą środowisko a me zatruwają. 

W ogrodach dziolkoll')l<"h Kiel«­
ctyZIU' mimo ograuicztmy<"h fimdll­
szy, wlotach /989- 1992wykonono 
ponad 50 illll't'ST)'<"}i- g/6w11ic silul­
ni e, ogrotfzrnia, Śll'ietlicc- wartoid 
blisko lm/d zł. Pieniqd::e pnezuo­
czyli: tlziolkiiW<)l- (16 proc. nil' li­
czqc prtu;y spOIC'Clllt') i tzw. wp/at 
własnych), zaklat(y pracy - 68 
pmc., butl!l'l tl'rtiiU»')I- 5 proc. zaś 
ct-llfrofny tylko 0,4 proc. Zanqd 
lflqjewódr}ci PZD w Kttlcoch broni 
nąiwirJtncgo " Europie ogrodu 
dziolkD'H'tgo im. S. Żemm.rkiq;o w 
pólnocnęj dzic1nicy Kielc. Jego q;· 
zysten(ja zostala Vl8roiona wydo­
niem w 1991 r. pr..et. Unąd /łfiasta 
wskotania {tŃCJI/i1,llc}'}nep firmie 
.,BIS" SA no budawf #O tara i;, w 
beZJH)śndnim sąsiedztwie o,rodu. 
Sprawo tajui dwukromie pnecho­
tlzila przn wszystkie szcub/e od­
woławcze, od Kirlc po Womawr. 
Chadei t f6K•nie o odrronr: wdd per 
wienchniowyclr, br:dqcych jedy· 
nym i ródlem taopatnt-nia w wodr: 
dtialek, ui;}Jtkowonyclr pnet. S ty­
sir:cy kidttki~lr rodzin. NieoboJrt­
nc brtlq retskażenia gleby i powif!t· 
rzt1 oraz wzmożony wch samocho· 
tlów w tym rtkreocy}fiYin ujonlt. 

KRZYSZTOF KROGULEC 

http://sbc.wbp.kielce.pl/
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Juventur 

anl..J••tal ........ ~ s,. ..... 
l,-"1 ... -.III.Sinopl., 

ttl . l7J..,,Z7ł-JJ, 

tb"1!"LfuZ71JI 

Uwap, •un.~ ••.ic..UIIonii.Ml~ftKI• !! 
Jdfa•ką.aii.I~AI~•cia T..,-I I)'U llla. .. l•w ........ ~Britla.l ~ (•1. Siuki~­

wku ll). 
T•• uljibi«ic: P•' •tw• ... pl~ aferc, I•I"J'II~ ll,.lbde d ' • .ot,. l 

,,..ll•łJcu~•.,ii•P· MluUa,ejwwajcwHIIwnHIIa.sUqa ll.ldediea•u-
JN'UUIIJ u -.ru y: · 
Wnasr a "7Jełuza•-n•ll JeziOfemKieblrskim 
-caloW:ienne W)'t}"A'knle,badanieprtundleSI.e~,pool.1wanien.opuuziOI,termln· 

14-2LX.9.l,een.o:2.6SO.OOO 
- BUSI.Q-WIOJ - Slln.ltorium ~lłRISTOL" 
-leczen.echorób n:umllyeznpdl, n.o~wNdtu,ob.-odo~ao uklldu nenoow ... 

aoiutładutr,.tenLI,:r.apt:WIIiamJ'-UkWo\C111'Qn!ewpollojadi2-J.l-osobowyetl,calo­

dzienneW)'tywlenie,kon)'SianiezluiJ1spot1owejJbasenuli)'ICłO,pbinetówodnowyi 
rehabililacji,a:lll:l4dni-l.4S0.000,21tlnl-HOO.OOO 

OOl: waasy nad monem, na Mazur~~:h i w &óndl (dowolNI iloK. dni, z wytywie­
niem lubbo::z-ukwr.terow~~~iewdombc:hlolrodbdl~ch), 

WLOCHY- UDO Dl O.ASI:-p~zd IUIOk~rem,łnillbnil i obiodokobcjc- U• 
k-en:nnnie whotela,mo.łliwait Wytiac.ret do lllwenny, S..n Marino, Wenecji i Flo­
rencjl,eena:6.6SO.IIOO 

t.JOO Dl J fSOLO- IBIIipOrl autob,..m, utw>łei"OWllnie w apanan1entadl, wy· 
"ciecd.a do Wene<;ji, San Matmo, twiedunie Wiedn1a, .,. ... , l.. ISO.OOO 

BIBIONt:-tnnspOrlautokarem,ukwr.terowaniew-,arlomenlach,cenacl.OOO.OOO 
l'lANCJA- SZ.WAJCAIIA ·MONACO- WLOOIY -transpOrtkomfonowyno auto­

karem, ukwaterowanie w hote~dl. łniacb:n~ Pllot, w ~rovamoe: Str2$bour&, Brno, 
<nnewa, Chamonile-Mount Blane. Monaco, Clnnes, Nicea, Mediol:tn, Wenec:j,a,oena: 
s.soo.ooo 

'nlltCJA-upewniamy: autokar .o~iek~pilot~. roartin&i. wjudy do Rumumi i Bul p· 
rii,oem: l.l50,000 

SYCYUA·upeWllillfft)'; l pmport.,opiek~pilota,ubupiectcnic:.prom,oplaLyau\o­
slrtdillf.niaM,ttn•:l.ltiO.OOO 

WlłDEN'-SA.LZIJUllG-MONACJII U.\1 -IDnsportMIIObremlull,Ubc;tpoeae-nie, 
pilol,łmadania,obbdotolacje,hotel,~na: J.SOO.OOO 

ll.iAt:L- 11.X.~2•.X.9J, t L·!S.X1.9) -lf11""po<llotnicey,ukw:ale<OWIInle w hot e· 
lal:h,Jniadaniaiobiadok olacje,pilot,ubczpieczenie-w~rocrunie:Jef)"Cho,Bellejem, 
Naurel, Tybcriada,Man.ada,a:rY: 11.500.000 

AUSTłlA- SZ.WAJCAIUA- Lr\ZUROWI: WYBi z.EiE • prujazd autokarem lu11, 
ubezpieczenie, pilot- w prot:ramie: lnnsbrudr., Liedtlenstein, Lueema, pn:eJUd pruz 
Alpy, Nicea, Monte Clllo. Genua, Wiedeń, aNI: UOO.OOO 

Pnejazdyaulollarowe: hry.l,Antwerpia,BruUda,Rzrm, W'oedeń,Londyn, Marl)'lia. 
Mediofan. Nicea, Avi&non. Lyon, Ulm. ll ambur1. Berlin. Dortmund, Salonikt Ateny. 

Propomdemrro-.nid: 
- potrednk:two ~uzponowe, usluci telekomunikacyjne, 
- ubc;ą~iea.enie .War1y"- komunitaqjm:, OC. Zielona Karla, ubezpieczenie KL 

iNW, 
- ube~p•ea:enJe ATU- k05l:ly Iecrenia wtnju i u lf•niq 
-wy~m autokaru m1rli ,Jelcz~ PR-110. 
Whurtowniprzyui.Lubellltiejl9wbdomouof"erujcmyn:~p0jeananiiSO"W'I:,pGma• 

r:ończowe,cytrynowe,baiUnowe,kiwłwbutelk~c:hl..S I -«ni:I.OOOzVAT. 

Serdean.e ZOPPSDmr!1 IIOfJUVf.NTUk 
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oglasu przetarg nieograniczony na montai l uruchomienie u~­
dzenla do odzysku wody typu OW-3 onu: W)'konanie inslalaQI 
wodk.-kan. 

Sz.cz.ególowych informacji do t. w/w pnie udziela Dział Utrzy­
mania Ruchu i Inwestycji MZK, pokój 31, teJ. 524-21 w. 324. 

Oferty zawierające kalkulację kosztów na ww. prace w zamk· 
niętych kopertach nalety składać w MZK, Dział Utrzymania 
Ruchu i Inwestycji, pokój 31 w terminie do l i paidziemika 1993 r. 

orerentjest zobowiązany przedstawić w orercie warunki wia­
rygodności pod wzgl~dem ekonomicznym i technicznym wyko­
nywanych przez siebie prac. 

Rozpatrzenie ofert i wyboru oferenta dokona komisja przetar­
gowa 12 października o godz. lO w siedzibie MZK 

Zak ład zastrzega sobie prawoswobodnego wyboru orerenta i 
uniewa1:nien ia przetargu bez podania przyczyny. 

Spółdzielnia Pracy 
Transportowo-Motoryzacyjna 

Kielce, ul. Górna 18 

ogłasza przetarg nieograniczony na sprzedaż sa~ 

mochodu : 
. tuk A-11 " nr rej . KEH- 379 B, rok prod. 1986 
cena wywoławcza 20 mln zł. 
Przetarg odbędzie się w spółdzielni o godz. 1 O w 

7 dni od ukazania się ogłoszenia - obowiązuje wa­
dium 10 proc., wpłata do godz. 9 w dniu przetargu. 

Pojazd motnaoglądać od godz. 10 do 14 w dniu 
poprzedzającym przetarg- informacja ter. 470-36. 

OGŁOSZENIA DROBNE 
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WASHINGTON POST, 
PUCHOWĘ SWETRY, 

OBUWIE ZIMOWE 
DZIEC~CE 

ATRAKCYJNE CENY 
RABATY DLA HUFrrOWNI 

MOŻLIWOŚĆ 
REEKSPORTU 

B & S Import Expotf 
Kielce, Sukowska 45 

teł. 61-45-27 
!U9l/l 

J:rEDliillcD 
cukier 

workowany 
·7.400 plus VAT, 

każda Ilość 
Kle l ee, Okr'll• l54, 
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"'" 

Wytwómla Ckelllkzna w PłekłiSlO'Irie 
or~nUe do spruU.fy: 

-elektroli t 
-wodędcstylo~ną 
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Rejon Eenergety=y 
Kielce 

zawiadamia, że w paź-
dziem iku w godz. 8 - l S 
wystąpią przerwy w dos-
tawie energii elektrycz.-
nej dla następujących 

odbiorców: 
S - 8 ul. Sandomier-

ska od Szczecińskiej do 
Domaszowic, G. Mor-
cinka, Wydryńs.ka, Rad-
l i ńska, Napękowska, 

Pomprska - wyłączenia 
w miarę postępów prac. 
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STRONA 18 I N FOR M ATOR SLOWA 

Telewizja-Radio-Telewizja kablowa 

łll®ID®'II'6'> 
8~11!!m 

PROGRAMI 
7.00 Rondo - maaazyn infor· 

macyjno-aospodarczy 
7.20 Rynek agro 
7.45 Z Polski - skierniewickie 

świ~to 
8.05 RacjeiemoQe 
8.25 Wszystkoodzialce 
8.50 Prosramdnia 
9.00 Wiadomości 

9.10 Ziarno - płoaram Redak· 
cji KatohckleJ dl:t dmci 1 
rodziców 

9.35 S-10-15 oraz .,Piecat pe· 
len przy&ód· (S) - senal 
prod. pol.-fin.-niem. 

11.00 Odysej& zwierz~ (24) 
serial przyrod. prod. 

USA 
12.00 Wiadomości 
l2.10 Rodzina rodzinie 
12.45 Morte - macazyn 
13.15 Stud10 sport - apetyt na 

zdrowie 
14.00 Wall Disney przedstawia 

- ,.Super Baloo". ,.Połly· 
anna" (l) 

15.15 Rock najlepszych - zes­
pół ,.Ró:te Europy" 

15.45 Teatr wspomnień : 

Stawomir Mrożek ,.M~ 

czeństwo Piotra Oheya" 
16.45 Zaproszenie do teatru 

telewizji- ,.Mazepa" 
17.00 Teleexpress 
17.20 Edith Piaf- film dok. prod. 

belsijs~iej 
18.15 ,. Dzień za dniem" (13) 

-serial obyc:z. prod. USA 
19.00 Małe wiadomości OD 

prosram mfo rmacyjny 
dl:tdl:teci 

19.10 Wieczorynka 
19.30 WiadolllO.tci 
20.00 Polskie zoo 
20.30 .. Tango i Cash" film 

krym. prod. USA 
22.2D Wiadomości 
U.ZS Ftnal muzyc:.cnej Jedynki 

-wrzes1eil 
23.40 Pocztówki z Moskwy - Że· 

niaBaczurin -reporta2. 
23.50 Sportowa sobota oraz 

Mistrzostwa Europy ko­
biet w siatkówce 

0.35 ,.Punkt zerowy" -film fab. 
prod.austral. 

2. 10 ,.Szklana c:eta'" - drllmat 
psych. prod. nienl. 

3.40 Zakończenie prosramu 

PROGRAMil 
7.30 ranorama 
7.35 Azymut wojskowy 

maaazyn filmowy 
8.00 Ulica Sezamkowa - proa· 

ramdladzieci 
9.00 Tacy sami - prosram w J~ 

zyku mi~QWym 
9..20 Naukaj~yka misoweso 
9.25 Nie kradnij ochrona 

prawautorskich 
9.30 Z ziemi polskiej: Kurs 

- Przylądek Dobrej Na· 
dziei-filmdok. 

10.00 Nie kradnij 
10.10 BennyHill-ang. proaram 

rozrywkowy 
10.40 Róbtaco chc:eta - pro-

8tamJerzego0wsinka 
11 .00 Leonard Bern5tein - spot­

kania z muzyk<! (S)- mu· 
zyka klasyczna 

12.00 Akademia Filmu Polskie-
80-"Katastrofa" 

13.35 Nie dokończony rozdzial 
- ,.1- 2 pafdziernika 
- powstanie warszawskte" 
- wspomma płk Stefan Ta-
rasiewicz" 

13.40 Niekradnu 
13.55 Przygoda na Marienuta­

cie, czyli fragmenty kon· 
c:ertu z OkaZJI 40-lecia od· 
budowy Starego M1a.sta 
wWarsuw1e 

14.30 Studto sport 

15.20 Nie dokończony rozdział 
- ,.1-2 patdziemrka 1944 
- po"'-'Stanie warszawskie" 
- wspomina sen. Bohdan 
Zieliński" 

15.25 Zwierz~ta świata - "Jak 
nas widzą. czyli nasze ty· 
cie oczami zwierząt" (S) 
- .,Nierówne partnerSlwo" 
-serialprzyr. prod.ana. 

15.55 Losowanie gier liczbo­
wych Totalizatora Sporto­
wego 

16.00 P:morama 
t6.oS Programdnił. 
16. 15 "Pełna chata" serial 

komcd. prod. USA 
16.40 Seans filmowy 
17.05 Wielka Gra- teleturniej 
17.s5 Niekradnij 
18.(10 Panorama 
18.03 Programlokalny 
18.30 Gra-telelumiej 
19.00 .,Szkola kłamców": 

Krzysztof Kowalewski 
19.35 Jan. Jamboree 92 
20.10 Życie obok tycia - prosr. 

publicystyany 
21.00 Panorama 
21.25 Słowo na nied;tielę: 
21.36 Niekradnij 
21.40 Benny Hill angielski 

prosram rouywkowy 
22.00 Niekradnij 
22.15 "Jak zdobyto Dziki Za· 

chód"- "Cimarron"- film 
fab.prod. USA 

0.40 "Lee. ritenour i przyjacie· 
Ie- (l)- film muz. prod. 
jap.-ans.-ameryk. 

1.40 Zakończenie procramu 

TELEWlZ.JA KABLOWA 
KIELCE 

17.15Kitleckikwachns- magazynln­
fonnaqtny 17.40 8ejQ osmokuOIIXIIIflll l 
misiu01iwien:t-~dllld.lled1ł.OO~ 
~mpogoloboma,uylkillt(:kiii'Ut'­

~W)'dMHńkuA\nlnyel\ 1&.30KII'IIginl 
w ogniu -lilnł labueamy 20.20 Zalal'la 
ruerlllnami-programrozrywkl)wy21.10 
Kieledd~--~ 

lVK OSTROWIEC 
16.00 Program lokalny TYK .O.trowiK" 

17.30KrainaprzygOd-OenYet17.551<Bina 
przygOd. Krllsk&wld!e41ar-s!Okulttka 
18.30Krainllprl'fll(id-PrlY'tlontkRI.-....,.. 
łyku-Mri111Pf'ZY91)d.ang.19.00ŻVCiiHI­
mlngWay'a-~«ialliSA20.000jcowil 
clnestnl-weslernUSA(I948)21.50Piwnt­
cap006aranami·konurlwPerytu22.20 
i>JrlllYflldWunłls\ka-nasltpnt.lllilljl-llrn 
wojennyUSA23.50Tełegaa .. TVK.Oiłr&-

wieoc:~ADOMSKA TELEWIZ.JA 
KABLOWA "DAMI" 

17.30~przegląd 
wydarzełlawnlrnm..ln.: wladc:Jrnc*;iw(lpnl· 

c:owaM!Andrze;.~~ 
pruywopqoowaniuRI!ala~: 

kulturll~apOfl;pioeenbM~:-· 
kanie 1Woicied'lem~ M1guyn 
.Hit" ~aulorO.rMIStac:howllk 

Powlór1cl PW: eobota 19-00. nildlilła 
15.00,porMdzillek10.30117.30. 
ErnitjePWwoeildu~": IObota 

-19.15.NtctlJIII15.30,~17.00 
E"qjePWw~nif. 

dlillltl.OO,~IO.OO.!UOI IlOO 
IWW.FUMJWYATV 

1UOt17.30 KIU. pnygad.: o.-. 
Duc:hml$1ru-NII'Ipny;.I2.00/19.00S.,.... 
Bart.ra-~«111113.00120.00f'rywatn.WCJt­
nlt.bphy8go-filmUSAIU512U5fhr. 
nicapodBaran.rri-wyettpwPlltytu!5.151 
22..15Czti'WOI!'I'Gall!l-firnsenucyfnyl.ISA 

RADIO KIELCE 
5.00Nowinkl!~Jwopr. M.Orki­

au6.00. 16.00.22.00BBC6.07 Akluaklołd 
Gniawopr, ElWoMickleLI6,05Aktualno6d 
dnlawopr. M.Soba~8.10PrograrnrekllrrtO­
wy 8.30 Klucl doumeoo lilii*! -aud. Z. 
Heńk18.40Muzykairlstnll!'llntalnl9.00. 
lt .OO,t2.00,13.00,15.00,19.00,20.00Wil· 
dor'nok:i9.!0San.radołć~aud.B.Nowlc­
kilgo \0.00, IUlO Magazyn inlor!Ncyjny 
10.10,12.05Kurierogtosz_eniowyto..:JO 
Znajdtwłłl~dłotl-aud.W.Bn:W'Itklej 
11.105prawan~dlif;·12.30Nłl~ 
-IIUd.Z. HetU 13.10RollndoKJI~ 
wopr"fł.Samborakilgo 14.15Pi0Mnklz 
tekstern-woprae.ElNowicklego!S.IOAuto 
radi0-IIIQI:ora<lo17.00Konc:erttye:Z~fl 
18.00!'\lswoprG.Aciii!IClYUIP.Solara 
18.30 Radiowy !~UJ jauowy- aud. L ~ 
unklego 19.05 Radio tpOff 19.15, 23.00 
Nowoid ~ 24.00 Nocni Kielce 3.00 
Zakof1c:ztnieprogramu 

RADIO .,JEDNOŚĆ" 
6.00Pnebudzanlci!!UZYClN6.45Roz· 

-.tanlli~ł7.00Powitanii7.15Ttant-

millarn1ZY&wZkC*kllaŚW.Tr(ljey8.00Po­
remyblok~awnlrn: 
!0.45NuzaporwiriC:S:aJQbezkottcaJo­
amy~-c:zyta8utalwillfl· 
chowiQI1.15Pr~tyttartligljraci 

w~Adolla~-aud. 
tw.ny'Ndny 1 1.30Waptn.IIIOdlitwi:Anlol 
Pafll.kll~-5tlt2.15Molt~QcYnieit 
awlt!Yml-aud.Ewy.JO.i:e!uyki2.30Popo­
ludniowy blok muzy.::zi"'I-lnfor"*Y!ny 
14.25Prt!~-progfamNłltałiiJagilllo 
15.00MIIodlllłiW"t5.45Ust.lpm~bo­
J(IwRedlt..Jtdnołć"I7.45Nłlspor!OWyth 
atlniCI'ti8.30Mu.lykaNIICibOttl8,45 
Wl~rnlradlo.marno-programdlldziKI 
19.00l<omlonlan:doaytań~ 
- aud.IQ. Herwyb Wrtuyka 21.00 Sabotnil 
~rty-prow.dliRobertSzabiii .OONoeN 
_". 

W•dotno6c:lzkfaluiaawla111:21.15, 
22.15.23.15,0.15 

7.0G Rolnictwonaświecie-Wlo-
ohy 

7.15 Prosz~ o odpowied.t: 
7.35 Tydzień-mapzynrolniczy 
8.30 Notowania 
8.55 Proaramdnia 
9.00 ,.lamek Eureki" serial 

prod. USA 
9.25 Zjedztosam 
9.40 Teleranek 

10.10 ,.Pnyaoda w zoo" (21, 22) 
-serialprod.australijskiej 

11 .00 Moc lustra (4) Cena 
wolnołci-serialdok. prod. 
hinp. 

12.00 Telewizyjny koncert tyczeń 
IZ.JO Tę:czowy music-box 
13.15 Z kamerą wśród zwierząt 

-dziwadła-ssaki 
13.30 Antena 
IJ.SG W starym kinie-złotelata 

komedii an&iebkiej - ,.Se· 
ans"(l945r.,92min.) 

15.25 Sto Jl)1ań do ... Aleksandra 
Halla 

15.55 Szalom-Jerozolima-prog-
ram dokumentalny 

li.SG Teleexpress, a w nim bez· 
J)Ołredn1a relacja z l Bieau 
BialychKolnierzyków 

17.30 ,.Dynastia" - serial prod. 
USA 

18.25 7dni-świat 
19.00 Wieczorynka- Wal t Disney 

przedstawia:,.ChipiDale" 
19.30 Wiadom~ci 
20. 15 ,.Akt woli"- serial prod. 

ansieisklej 
21.10 Sportowa niedziela 
12.00 Meetinakabaretowy 
21.45 Wokół wielkiej sceny 

mapzyn operowy Piotra 
Nę:dzyńskieso 

23.20 Kino konesera: ,.Katalo& 
wypadków"- film rab. prod. 
tna;ielskiej(93min.) 

0.55 Mozart w Wilanowie 
1.35 Zakończenie provamu 

PROGRAMil 
7.30 Echa.ty&odniadlaniesłyszą· 

cyoh 
1.00 ,. Tl,iemniczy opiekun" - se· 

rial anim. p rod. japońskiej 
1.25 Film dla nieslyszących: 

,.Aktwoli.(l)-serialprod. 
anaielskiej 

9.20 Słowo na niedziel~ dla nie· 
słyszących 

9.25 Powitanie 
9.30 Programy lokalne 

10.30 Wzroekowa lista przebojów 
Marka Niediwieckieao 

11 .00 Godzina z Hanną Barberą 
-filmyanim.dladlied 

11..SG ,.Sandokan- (l)- ,.TylfYs" 
- film fab. prod. włoskiej 

14.00 Studio q10n - t lip pilki 
nożnej Polonia Warszawa­
-Lech Poznań 

14.50 Posłuchl,i - Stanilław Brej· 
dypnt 

14.55 Podrół:e w czasie i przes­
lrzeni-,.28-latki"(l)-film 
dok.prod.anaielskiej 

16.00 Panorama 

16.15 ,.Dzieciaki, kłopoty i my" 
(2)- serial kom. prod. USA 

16.40 Animals • prosram Ewy 
Banaszkiewicz 

tf.ts Wydarzenie ty&odnia 
17.45 Chimera 
18.20 Posluchaj- Stanisław Brej· 

dypnt 
18.25 Gra-teleturniej 
19.00 Spotkanie z- Krzysztofem 

Kidlowskim 
19.30 Dziewczyna stworzona do 

teatru:JitkaMolavoowa 
20.00 Posluchaj ~ Stanistaw Brej· 

dygant 
20.05 ,.A kuku, panie kruku" (2) 

-serial anim. prod. niem. 
20.10 Godzina szczerołci z An· 

drzejem Zollem 
21.00 Panorama 
21.30 ,.Soorpions"- koncert 
ll.30 ,.Szampański Cłllrlie" (4) 

-serialprod.USA 
23.20 ,.Śpiewomalowanie" - Lu· 

bomski razjeszcze 
23.55 Poslucliaj- Stanisław Brej­

dypnt 
24.00 Panorama 

0.10 Zatańcz namenoo- tańczy 
Amparo de Triana 

0.40 Zakończenie proyamu 

TELEWlZJA KABLOWA 
KIELCE 

Kabel N bis: [6.00KartaglnlwogtW • 
lilmlab.I7.50Do-Rt-Mik.odc.III18.50Za· 
tańclnu:emlnami-programr~ 

TVK OSTROWIEC 
IO.OOProgramlokainyTVK,Ostraoorile" 

(powlz2.X.93r.)'tt.30RelrlnsmbilfllltlV 
~HellllanZ.rnoet-KSZO 
13.30Tei8{11Ha TVK .Ostrowiec" 17.30 
Krainl pnygOd - KopcłuRek - '-iń USA 
18.30KrainiP'ZYQOd-Przy:Qnek".Aiitllł­
tyku,SII'iiiPRY'QOd.arę.l9.00f>lołu'IIIBll .. 
U.-seriaiiUSA20.000slalnillalowlarQ..­
nt -filrll M"._prod fr. 22.00 Pmbojl nil· 

azychchodnik0w-~22.20T .... 
guttaTVK.Ostrowltc" 

KANAŁ F1LMOWY AlV 
10.30ł11.30 Knroinaprzyg0d· .s.n:n.~ 

łapzHamelen"-bdń)'I'ZystanekniiAiłan­

tyku"-serilloiPf!YVOdowJI2.0011900.f'lt­
kNIIBeslii"-Mritiii3.00120.00.WitrA:Inlt 
wd"-komediaiUSI21.45Przeł:lołtnt· --RADIO KIELCE 

6.00,7.05Mwycznyprukla<ilniec7.00, 
[1.00,12.00,13.00,17.00,19.00W.ad<Jmoł. 
d a.oo AudycJa ekumenianll9.00 Magazyn 
kulturałny10.00t.\ieykadlllwszystklcłl 
11.05TY9CJdnlowypneoJ4dwydan:eń11 . 15 
457-05~Jeateśrnyi4.00MłiOUYnlnlorna~ 
c)jnyi4.10Dzllcifeeradlo-aud. M.Jad. 
tztwakllj14.30Aud..liler11Cbi5.00Zpio.. 
senkąprzezla .. I525Radlowęzii.,Pnnil' 
-•ud.A.I<łiczmatblS.Upc.a 16.00~ 

tyc.zeAI7.051.1iPiydzleń-jutronowyl7. 15 

MszyczntpOpl)ludnillpodrtcl.J.WOIII 
-t.ltilolelowykonurl.~~ 
Waril .. "wRIOomiu.NowyMzon~ 
llhfmoni - spotkanil l dyl'tktortm T. 
Sutdtrem t9.05Radbtpor119.30ZniJolpl 
!ashdy.W~~-IIUd.•cłl.. 
M.~20.30PotttcldeiPOlklnll 
-aud.M.I'odwytoc:klel21.00~,. 

~'llitc!CI'-wopr.J.Wolil22.00 
BBC 23.00 Counlry w dnxta 3.00 Z.koft. 
cunil.,....".., 

RADIO .,JEDNOŚĆ" 
6.00Mulycznec:oniN:o7.00~ 

7.15Aolwa!anla ,..dził 7.30Min4flydNń 
-rnagazynakluaino6ci7.45Pora".k!.,.Je6-
Mklli"9.45Piakiobok,...-aud.JinutD 

~~~~':..~ 
Tr*"t11 .30Włp01Nrnodlłwa~ 
(432-51)12.15StarePrzymien:e-rOlWłbl· 
nilbilli,in11T. 1:ychiewiczatlYI&Andn:eJ 
Cemp~n12.30Cieka'III'O&tklztycllduc:tto­
wego-aud.Ewy.JO.i:tlclyk 13.05Nitd.1Wio 
!Mrni15.00PillłnlącllwllliCPaNI5.30Pit· 
moŚW.~T .. larneniu-~-­
czysławVoltl.llnluarzi6.00Konclflto/· 
czii'IRad•..Jed~"17.00Rodcimełll, 
czyi601!1R1loatregogrenii-11Ud.Riłlła 
SzymczykaiNiureSwfonii!8.00Aolrno­
W'fOiitlqi~aod.ki.SianillawaCzii'Wika 

19.00Radlowyllsto;caPawta~ 
!9.15Uspokojlnilwiec«<mt20.00Jiul 
nielyłko22.00A.ltloczajauu-~ 
..III'UIIl.Ktlwalczylt:IAndr!ejBIIotzkllwlcz 
24.00 Noc ni W!gómL 

KomunlkatyTataJiZatorJSportowego· 
U0.13.40,15.40,17.40 

Redakcja rUe ponosi oclpowie­
dziaJnoki za zmiany w procramie 

• 
NUMER 229 

s.Mo-l,......._m.."IMJ .... o....,T .. 
•IIIWif....,...,....,,...llt,o-oll.ll. 

llltlrlołlo·l ......... lli ...... IMJ"'o....., 
!7:~K.Wot..$1oliw.....,.oJM<,SA.o...W.. 

KIELCE 
rum 
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Sport Sport Sport 

G. Tomasz Brożyna 
~ w blasku "złota" 

Lech Poznań -
Spartak Moskwa 
Wao~ w Gtnew\e clokOłlant 

losowania par doru&l~ nuuly euro­
pejskitli puc:hanSw w pił« noin~ • 
Jecl7J1ynuzrtprutnlJIDI Wł~ razie 
rozpywek, poma6słJ LECH nie 
mote dlyba narubt n.a brak 
su:zękł1. W clwumecza o 1nns do 
twłtltftrdłu Pudlaru Młstnów 
,.lecldd" zrnlefZIIIIIię bowłe.•zmls­
lnt-m Ro~l., SPARTAKI.EM 
MOSKWA. Pitnray poje.d111ek 
mecraaytostule 20 pdlllmd..U 
w Pomanłv., reWłlni dwa lflłHhde 
póblle.j w Moskwie. 

R.upuewcą,.j w!Ablhlk Mhbustn Polsklwjdddelad)'wWualn(J u 
czas w lcoiJifltwte JR)111olły Alkces u•Maibwł DEI.-MebU-bclla Klelee 
TOMASZOWI BRO!YNU!, klóry" piębym sł)'l• ti')'WalCZ}'ł doły•e.dal. 

:D-letni podopieanr trenera 
KnJ:atora SWlkl byl wprawdzie za. 
liczany do aro na faworyl6w,jednak 
miejscana-podium byly nicjako ..za· 
rezerwowane" dla innych kolarzy. 
Tymczasem kielcunin zaprezento­
walsi~ z jak ~lepttq strony i po 
fascynuj\C)'m pojedynku z Płotteal 
Cbddewskla z A&rofaru Krllłnik 
wywaletyl mistrzowski tytuł. 

40-kilometrowa 1rasa na szosie 
piase<:kiej pod Lublinem dał1Si~ ko­
lanom mocno we znaki. Zmienna 
jazda raz z wialt'em, raz pod wiatr 
wymapla od uwodnik6w dutych 
umi~tnołd te.chnicznych. T...u 
Brwi;raajutodstartu narzucił ostre 
tempoosiu.a,i~ na mecie pneci~ln4 
pr~kołć 44.s&S km na &odzi~ Oo­
f1CO dopin&Oftny pn.ez. mie~ 
wyd! kibiców ubieatoroczny mistrz 
kraju Plotr Onlle.lewsld przearat 
z kieleckim zawodnikiem o 13 se­
kund. Trzecialokata przypadła byd· 
aoszczaninowi Muleowi I.dnin'­
slde.m•, kt6ry uzyskał czas aorszy od 
Brotyny o SI sekund. 

Dobrze spisał 11~ ńlwnie1 inny 
kolarz DEK-Mebli-Ridia Kiclee 
ZblcnJew PI4IH: pluuj4c si~ na O. 

Gf\lp.~I:OnciCit~lh-CioejalakWR­

..._0 l (O;II),M"'IriMU- Mlcb •cfi• 
1~ (2.11), Ll.S hslałK - M-D Ul 
(l:O) ........ o.-tew-0....~1 :1 
(O:O),O.U.WIIII .. ·GnłodoUDna-ka4:0 

(211), bUire - Ll.S s.:.. l : l (0~). 
l . Motklub 5 ' l~ l 
La..j.U.k 5 f f-5 
l. o.u. 4 ' ll-11 
.._s-u 5 ' lt-U 
5.Qnd 5 5 f-J 
6.JIIMniH 5 5 1}-11 
'J. O.br 5 5 ·~' 
1. Muowucn 4 4 11- t 

'· c.wwn.tw 4 4 .... ' 11. cm.ct~ n 5 4 'J-tt 
11 . Moskłlllb 4 4 6-14 
u.~ 511-ti 
u. li"ct 4 l .,_ ' 

Radomska klasa B 
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TKUU,H:o- LZSBobrU l! l (1:1). 

l . Polinall 5 Ił 16- 5 
LUMI 5 'JZJ-IJ 
l.hllrd. 5 'J 11-4 
4. AltPłlewiaab5 f 14-13 
5. """ J ' 11-11 
'· Slłdm.ft 5 5 lł-11 
'J. Kr ..... 5 5 15-24 
l. JHUal 5 l 7-11 
' · s.ul 5 l 6-tt ... w..... 5 l 1-14 

11. S..a.wiH J l u-n 
11. u,.u 5 l 1-13 
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-f'lo~ftadol()l.o..t.J.,CIS...,.-

mym miejscu z. rezultatem aorszym 
o 131 min.odsweaot.luboweaoto­
lea:i. 

.Świetna postlwa nuzych zawod· 
ników .napawa optymizmem przed 
nied.ziell\4 jazd4 parami, adzłe To­
maaBni;raa i ZJ.Ipl- ~tek bro­
nił ~złoteso medalu, zdobyteao 
rolctemuwKielcac:h. 

OlO rezultaty: I. TODliSZ Broi;raa 
(DEK-Meble - Radio Kielce) 
53.49,80. 2. Plolr Qałdł'Mid (AJ· 
rofar Krałnik) 54.02.30, l . Marell 
~(MKS MDKBydaostcz) 
54.40,37, 4. Bnunl Bodu (L«h 
Poznań) 54.53,02, s. PkKr W•*«~ 
(Warta-Damis-Sturt:owsk• W1r· 
szawa) 54.56,12, 6. AJ1• Krui6skl 
(LKSPomoruStarprd)S4.5ł,67, 7. 
Dsriuz Baraaowskl (Pebes-Lana­
-Rover-l....e&ia-Wanuwa) 55.02.52, 
B. Zlripiey ~tH: (DEK-Meble­
-Radio Kielce) 55.27,49, 9. Pn'et 
MitołtJczyt (Pckaet:) SSJI,S9, 10. 
Robert Kańldc:kł (Orzeł Ł6dt) 
SSJ1,96, 11. Plołr Pnyidll (LKS 
Stran~cin)SS.49,52. 

Klasyfikleja orlików (do 21 lat): 
l. Bodllll, 2. Wllłcckl , l. Pnytldal. 

. (t~lt) 
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Sędziowie 
z Kielc - górą! 
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Zawody byiJ bardzo emocjoniiJ4C<l. 
Mimo Dplyunej pne'NJii nodomian ru. 
c:zeletb)1yml-tiaowcem\\~~ 
~-.proWlldzcnlcuzyskali 
kielaame. W dfU&iej od"oruc rldomia· 
nic doprotl'adtiU do ~"WNnil r tiedr 
W)'d.lowało~o~~.!J.•·knhceplll~nast~pne 
p:lle, kiclczanie t dwóch efekl~h 
kontr,tapeWnilisoble~two. 
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Wiceprezydent Wojcieszek zrezygnował. Budżet trzyma się mocno. 
Alkoholowa decylja. 

Skarżyscy radni 
po ""akacjach 

Skarżysko-Kamienna 

Grupowe 
zwolnienia 

Poziom bezrobocia w Skarżys­
ku-Kamiennejjest dużo mniejszy 
nit np. w Starachowicach. Wynosi 
bowiem ok. 5 tys. osób, zaś w Sta­
rachowicach ponad 13 tys. Jed­
naktekolejne fim1y zapowiedzia­
ły zwolnienia grupowe. l tuk "Fos­
ko" zamierza zredukowaC załogę 
o ł60 pracowników,a Slacja Rejo­
nowa PKP- 60. Stosowne zawia­
domienia wpłynęły wlaśnie do 
skariyskiego Rejonowego Urzę­
du Pracy. (ber) 

Turniej 
tańca 

Dziś , (sobota 2.X.), o godz. 
11.30 w hali Szkoły Podstawowej 
nr 13 w Skartysku rozpoczną się 
eliminacje Ogólnopolskiego Tur­
nieju Tańca Towarzyskiego w kla­
sach E i C o puchar prezydenta 
miasta. Na godz. 16 zaplanowano 
finałowe pląsy. Impreza organizo­
wanajest m.in. przez WOKS,_,skar­
tyski MOK oraz Klub Tańca ,.Ry­
wal" z Szydłowca będzie ko­
lejnym akcentem przypadających 
w tym roku uroczystośc i z oka~ji 
70 rocznicy nadania praw miejs­
kich. (Mas) 

Po blisko tnymiesięat~ej nkacyjnej przenrie Rada Miasta Skadyska 
obradow-ala n1 kolejnej SI!Sji. Na .,.·stępie uroczyście powitano rad~ Urszu­
lę P~lłk, któnjako jeclyn1 z miasta nad K.amiennlł uzyskała mandat posel­
ski z listy SLD, 1 na cet dzieli reprtzenltije Federację z.,.~lków Zawodo­
wych Praco'lnlik6w PKP. 

Porządek czwartkowych obrad zawodowych. Sprawa odwolania 
uzupełniono o punkt w sprawie zabrała radnym najwięceJ czasu, 
odwołania z powodu rezygnacji ponieważnaskutekbrakujednoz* 
wiceprezydenta Roma·na Woj* nacznOOciwprzepisachcodojego 
denka. W piśmie skierowanym trybuiprocedurynasalirozgorza­
do prezydenta Jerzego Cukiers- la gorąca dyskusja. By ukrócić 
kiego oraz przewodnic.zącego ra- trwajt4cą ponad gQdzinę debatę w 
dy Jarosława Ogulewicza Roman lej sprawie sam wiceprezydent za­
Wojcieszek motywował swOjfł de- apelował nawet o jednogłośne 
cyzję bmkiem 11101\iwości realiza- glosowanie za odwołaniem . -lat­
cji własnych koncepcji prz:ekształ- wiej było zostać prezydentem, nit 
ceń i rozwoju gospodarki miej- opuścić to stanowisko - tartował 
sklej i zmianą osobistych planów wkuluarach,.bohaterdnia". Wre-

"Star'' na medal 
Do naszej redakcji dotarł lisi z 

Zakładu Samochodów Dostaw­
czych w Nysie. ZSD :za naszym 
pośrednictwem chcia!Yby po­
gratulować starachowickiemu 
"Starowi" jakości samochodu 

"star-742". Czytamy w nim m.in.: 
" Samochód jest łatwy w obsłu­

dze i bardzo dobrze spnwuje się 
weksplo1tacjl. Wyratamysto .. lllu.z­
nania dla ułogi STARA SA ZllrJ'­
soqjakośtWaszegow-yrobu". 

Studia w Ostrowcu 
W mieście powstają wytsze 

uczelnie. Rozpoczął s ię jut rok 
akademicki 1993/94 w ostrowiec­
kiej filii Wyższej Szkoły Handlo­
wej w Kielcach. W połowie paź· 
dziemika rusząią także zajęcia 
w filii Wyższej Szkoły Pedago­
gicznej w Rzeszowie. 

WSH jest szkol~~; prywato~~;, 
w której s tudia trwają trzy lata. 
Kończą się uzyskaniem dyplomu 
ltytułulicencjata.W'ii/.yscyabsol­

wenci mogą później kontyouować 
studia i uzyskać tytuł magistna. 
Kad~ naukową stanowią pracow­
nicy Uniwersytetu Jagiellońskie­
go i Polilechnikl Swiętokrzyskiej. 
W d'N6ch grupach zaocznych bę­
dzie pobier:i naukę ok. 80 osób 
i w jednej stacjonarnej - 25. Po 
pierwszym roku istnieje możli­
wo§(: wyborujednego z trzech kie­
runków: menedżerskiego, handlu 
zagranicznego oraz finansów i za­
rządzania. Wpisowe dla studen­
tów wynosi ok. 3 mln zł, czesne 

miesięczne - 2 mln. Warunkiem 
przyjęcia na uczelnię jest przeds­
tawienie świadectwa szkoly śred* 
niej i zdaQie egzaminów wstęp­
nych (dla studiów stacjonarnych) 
lub rozmowa kwalifikacyjna (dla 
zaocznych). 

Oddział Zamiejscowy WSP 
w Rze'iil.Owie umożliwia podj~cie 
studiów magisterskich (kierunek 
nauczanie początkowe}. Pierw­
szeństwo w przyjęciu na l rok stu­
diów mają osoby, które :zdały eg­
zamin wstępny, a nie zostały przy­
jęte na inne uczelnie z powodu 
braku miejsc. Przewidywany 
koszt studiów wyniesie 8,6 mln zł 
rocznie. Warunkiem wpisu na l 
rok jest uiszczenie l raty w wyso-­
ko!cil'tnln. 

Bliższe toronnacje o warunkach 
studiów uzyskać mohu. w sekre­
tariacie obyd1n1 attelni- osiedle 
Słoneane 46, tel. 62-05-43, (bu­
dynek in lematu Zespołu Szkół Bu­
dowlanych}. (an) 

Starachowice:-a co z gazem? 

Nie i basta! 
Kilkudziesięciu lokatorów kolonii domów, połoZonych w obrębie ulic: 

Radomskiej, Kn:osa, Parko.,.·ej, Poznariskiej i Konstytucji 3 M:;Ua w Starl­
chowieach nie moł.e doprosić się podłl!,cztnia ich budynków do słed gazo­
n j. Władze miejskie odpoYti ad;ti~~;: nie i bnta! Stano .. isko swoje tlumatzlt 
pus~ ka~. Ale lo tylko ezęśt prn·dy. Trm bardziej, że chodzi o wydatek 
rzędu50-70mlozł. 

Kilka lal temu, na zlecenie 
mającej się wtedy dobrze FSC nic 
istniejącejut KPRB ulotyło insta­
l ację gazowniczą wzdłut wspom­
nianych ulic. Wk:r6tccjedm1k roz­
pocz~la się recesja i powolna ago­
nia rab ryki. Prace wstrzymano. Od 
tej pory lokatorzy wyderają klam­
ki ró~.J1ych instytucji, aby któraś 

z nich zajęła się dokończeniem in· 
westycji. A wystarczy tylko prze­
prowadzić próbę ciśnieniową 
znaJdujących się w ziemi prl.ewo­
dów i podłączyć je do sieci ~ej­
skiej. przebiegającej obok. 

Ponad20 lokatorówchce nawet 
wyasygnować na len cel po 500 
tys. zl. Być może pozostali tet 

sięgną do swoich cieniutkich port­
reli,jeteli w tej materii co! zacz­
nie się dziać. Niezależnie od tego 
są oni zdecydowani na własny 
koszt wykonać instalacje wew­
nątrz mieszkail. Niektórzy spoS­
ród nich zakupili jut nawet rury, 
zawory i kuchenki gaZowe. Cze­
kają teraz na samorządowe: tak. 

Wtejcalejhislorilchodzinletyl­
ko o popłlll..-ę warunków bytowania 
kilkudziesięciu rodzin, ale lakie 
o ochronę środo .. iska. Kominy 
domów dymią, jak parowozy i za­
truwają w okolicy powietrze. 

(ber) 

zultacie powtórnego glosowania 
przy 5 głosach przeciwnych rezyg­
nacjazostała przyjęta. 

Sprawozdanie z wykonania 
budtetu miasta za l pó ł rocze 1993 
roku mote napawać optymiz­
menl, gdyt realizacja dochodów 
kształtuje się na poziomie 46 pro· 
cent, zaś dodatni bj!ans zamknię­
ciajest o prawie 10 pkt. wytszynit 
w analogicznym okresie roku 
ubiegiego. Prezydent Cultierski 
wyraziłjednak obawę co do wply­
wów z tytułu podatku od 
nieruchomości od osób praw­
nych. Tylko ZM "Mesko" winne 
są kasie miejskiejjuż około li mld 
zł. 

Ostrowiec 

Podjęto takt e decy~ę co do ok­
reślenia zasad usytuowania na te­
renie miasta punktów sprzedaty 
napojów alkohotowych oraz kry­
teriów wydawania zezwoleń na 
handel nimi. Sprzedat alkoholu 
będzie mogla się odbywać w 
punktach oddalonych co naj mniej 
o 100m od kościołów i placówek 
oświatowo-wychowawczych. licz­
ba punktów sprzednty napojów 
wyskokowych. zawierających po­
wytej 4,5 proc. alkoholu zwiększy 
się w Skartysku z 22 aż do 80. 
Aktualnie. 48 osób oczekuje na 
wydanie zezwoleń, a o 17 wystąpi­
ła gastronomia. 

MARON sn;PIEN 

Komu mieszkanie? 
Kosztem 10 mlli1rd.ów złotych na SprawObywatelskich UM, byłoby 

obrzeŻich miasta, przy ul icy Gulió- to zaledwie 6 mieszkań , gdyt eks-
sklego, gmina wybudowala budy· . mitowani pozoslawią w zajmowa-
nek komunalny. Budowano go nych dotychczas lokalach współ-
zmyśf~~; o przesiedleniu doń u~iJi- maitonka lub rodziców. 
lr}'clJ lokatorow z bloków OSM, Za Zgrupowaniem trudnych lo-
RPGM l osiedli zakładowych. Kie- katorów w jednym miejscu opo-
dy ukończono pierwszy se&ment, wiadasię ostrowiecka policja, któ-
do którego jut dziś można by ramin labywtensposóbułatwioną 
wprowadzić 22 lokatorów, poja- interwencję, a inne rodziny za-
wiły się wątpliwości - czy nowe i pewniony spokój. 
ł adne mieszkania powinno się Na spotkaniu zainteresowa-
przeznaczać dla ludzi z marginesu nych stron, które odbyło się 
społecznego? Czy nalety popra- w Urzędzie Miasta, padła równiet 
wiać warunki' mieszkaniowe lu- propozycja, aby do bloku przy uli-
dziom, którzy na to nie zasługują, cy Samsonowicza przenieść loka-
podczas gdy wiele ~normalnych" torów, z:1legających z płaceniem 
rodzinoczekuje bezskutecznie na czynszów w macierzystych spół-
przydzial lokalu? Zdania na ten dzielniach. zaś dla rodzin patolo-
temat są podzielone. gicznych pozyskać budynekonif-

Oddanie tego budynku trud- szym standardzie socjalnym. 
nym lokatorom pozwoliloby na W powstającym kompleksie 
uporządkowanie sytuacji w wielu budynków komunalnych docelo-
blokach i odzyskanie rt~ieszltań, wo będzie mogło zamieszkać po-
do których po remoncie motna nad 70 lokatorów. Kto 10 będzie? 
wprowadzić innych. Jednakte we- -decyzja zapadnie za kilka lygod-
d/ug prac9wników Wydziału ni . KRZYSZTOF KRZAK 

A może sprzedać? 
Wstan~chollicklmosiedluPoludniestolodparulalszkielclprlCdszkola 

(na zdjęciu). J ego budowę pnel"ll'llnozbraku pieniędzy. ezy .. ·obectego nie 
moina by ogłosićprzetargu i sprzedać ten bezużyteczny i naniony na de"·a­
stację obiekt? Mo:in1 by w nim- po dopro1ndzeniu robót do kozica- urą­
dzić dom handlowy, hurto.,..nię, magazyny, a nawet bank,linnę ubezpiecze­
nio"·lł- Moie coś Innego? Warto się nad tym zastanowić. (mb) 
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